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Zmazana tablica, j
Żeglowaliśmy przez wiele lat powo-1

jennych pod flagą orientacji francuskiej, f

Wierzyliśmy,, że ci, którzy wygrali w o j-|
nę i stworzyli ogarniający całą Europę |
system sojuszów, potrafią wygrać pokój. |
Zawiedliśmy się na całej linii. Rozkła- |
dający się dziś trup Czechosłowacji — 1

oto jedna namacalna rzeczywistość. W ie-1

rzyć we Francję spiesząca nam na pomoc |
po Monachium, po Wiedniu, i po Paryżu, |
po ostatnio podpisanym z Niemcami o -l
świadczeniu o nienapadaniu — jest czy-|
stym niepodobieństwom.

Po 26 stycznia 1934 roku, po ujaw -1

nieniu paktu z Niemcami odrodziła sięI.
u nas orientacja proniemiecka. Mało I
m iała wyznawców, ale rojących plany i

dalekie i wielce odważne. Reprezentował i

ją w najczystszej postaci p. Władysław |
Studnicki. W jej imieniu robił ostre za- |

. r zuty Beckowi Stanisław Mackiewicz, |
twierdząc w swoim ,,Słowie", że Niemcy |
zyskały kolejno dozbrojenie, zajęcie Nad- f

renii, opanowanie Austrii i Czechosłowa-f

cji, a my w 'porównaniu tyle, co nic.

Orientacja proniemiecka może pole- f

gać tylko na zwjsóceniu się Niemiec i |
Polski plecami do siebie. Trzeba lać wodę f
na miecze w sprawie Pomorza i Gdań-1
ska i dzielić między siebie: wam — Z a -|
chód, nam — Wschód. Z chwilą jednak, 1

gdy Niemcy tworzą zarodek Ukrainy na |
Zakarpaciu, gdy wsuwają swój bagnet 1

między Polskę i 'Węgry, gdy cała bezkry-|
tyczna, redagowana chyba przez półgłów-1
ków prasa przeciwfasżystowska, przeciw -1

niemiecka i przeciwwłoska zachwyca się|
niemieckimi projektami, aby skierować!
fu rię tautońską na Polskę, gdzież jest |
miejsce na politykę nie tylko wspóldzia-1
lania z Niemcami, ale nawet sąsiedzkie-%
go współżycia w atmosferze zaufania? 1

Tchórzliwy egoizm francuskich i an-%

gielskich zjadaczy grubo smarowanych |
masłem kromek chleba podaje sobie ręce |
z niemieckim (mówiąc słowami Stalina) |
,,gołowokrużeniem od uspiecha" — 1 za -1

wrotem głowy od powodzenia i od wiecz-1
nie głodnej, wilczej pożądliwości. L eżą|
na naszym biurku wycinki — żeby wię-f
cej nie wymieniać — ze szwajcarskiej |
,,National Zeitung", francuskiego ,,1/Oe-1
uvre", ,,Paris Soir", angielskiego ,,Tim e|
and Tide", ,,Daily Express", ,,Evening|
Standard". Nie wiadomo co w nich po- i

dziwjać, głupotę, czy złośliwość, politykę |
struśia, czy politykę handlarza niewólni- 1

ków, który chce sprzedać cały świat w%

niewolę Niemcom, byleby móc spokojnie%
obcinać kupony od swych akcyj i udzia-%

łów. |
Jest zastanawiającym i godnym pod-H

kreślenia, że Niemcy wiele mniej piszą |
i nie wiele więcej robią dla urzeczywist-1
nienia swych planów, niż czynią to z a |
nich ich niby to najbardziej zagorzali |
przeciwnicy. Ci ostatni zamiast się bronić |
i szukać sprzymierzeńców, węszą w s zę-|
dzie za ofiarami, któreby można było rzu-1
cić Niemcom na pożarcie i uratować w f

tak nikczemny sposób własną skórę. J e -|
śli kto w Polsce sądzi, że wszystkie mię- f

dzynarodówki z masonerią na czele mo-%

gą być sprzymierzeńcami przeciw Trze-%

ciej Rzeszy, temu trzeba zalecić przeczy-1
tanie choć dwóch artykułów niezrówna-|
nej p. Tabouis, aby się z tych marzeń wy-1
leczył. ó

Wróćmy jednak do naszej polityki. |
Jeśli nie ma widoków w kierunku Fran-|
cji i w kierunku Niemiec, a oparcie się o |
rozkładającą się Rosję, równie słabą, jak f

zdradziecką, jest czystą niemożliwością, |
znajdujemy się w sytuacji matematyka, |

(Ciąg dalszy n a stronie 2-giej). 5

Od100 lat nie było tak źle
jak w ostatnich 18 miesiącach!

Premier Chamberlain mówi o pokoju i ,,obraża" prasę niemiecka.
Londyn, 14. 12. (PAT). W przemówieniu

wygłoszonym na bankiecie Stow. Prasy Za-

granicznej, premier Chamberlain poruszył
zagadnienie stosunków W. Brytanii z Fran­
cją, Niemcami i Stanami Zjednoczonymi.
Mówiąc również o przygotowaniu W. Bry­
tanii pod względem wojskowym — z wyjąt­
kiem okresu wielkiej wojny, Chamberlain

uważa, iż

żaden z jego poprzedników w ciągu
ostatnich 100 lat nie m ial do czynie­
nia z bardziej męczącymi i niespokoj­
nymi warunkami, jak te, które panu­
ją w ciągu ostatnich 18-tu miesięcy.

,,Stanąwszy wobec sytuacji — mówił

|Chamberlain — kiedy stosunki pomiędzy
W. Brytanią z jednej strony, a Niemcami i

Włochami z drugiej, bardzo szybko psuły
się, niszcząc w Europie wiarę w możliwość

utrzymania pokoju, zdawało mi się, iż ma­
my tyiko dwie alternatywy. Jedną z nich

było uświadomienie sobie, iż wojna jest
nieunikniona i rzucić całą energię kraju w

kierunku przygotowań do niej. drugą alter­
natywą było uczynienie określonego i dłu­
gotrwałego wysiłku, w celu usunięcia moż­
liwych przyczyn wojny oraz wypróbowania
metody osobistego kontaktu i dyskusji,
kontynuując jednocześnie dozbrojienie tak
konieczne do przywrócenia siły obronnej,
którą dobrowolnie zaniedbaliśmy w ciągu
w ielu lat.

Są ludzie, którzy uważają, iż należało
obrać pierwszą drogę, myślę jednak, iż

stanowią oni w Anglii nieznaczną mniej-

Jszość. Nie podzielałem tego poglądu i nią
1podzielam go obecnie".

Przypominając słuchaczom o układach',
zawartych w ciągu roku, Chamberlain,
przytoczył układ angielsko-irłandzki, który
zakończył długoletnią ciężką walkę pomię-
dzy obu krajami. W tym samym miesiącu
— mówił premier — został zawarty układ

angielsko-włoski, który wypełnił wyłom,
który od pewnego czasu zaistniał w starej
przyjaźni pomiędzy obu krajam i. W e wrze­
śniu przyszedł układ monachijski, któremu

towarzyszyła deklaracja angielsko-niemiec-
ka. Doprowadziło to prostą drogą do uzu­
pełniającej deklaracji francusko-niemiec-

kiej, podpisanej kilka dni temu.

Stosunki z Rzeszą.
Mówiąc następnie o stosunkach z Rze.

szą, Chamberlain oświadczył; ,,Muszę ubm
lewać z powodu obecnego tonu prasy nie­
mieckiej. która z jednej strony bez skra.

pułów obrzuca wymysłami naszych najbar­
dziej szanowanych mężów stanu, także
mnie samego — ostatecznie premiera tego
kraju, a ponadto w wielu wypadkach nie

okazuje żadnej chęci zrozumienia naszego

punktu widzenia. Mimo to jestem przeko­
nany, że nasze oba narody nadal pozostają
przy tym, co zostało wspomniane w dekla­
racji monachijskie! a mianowicie, że nigdy
więcej nie dojdzie do wojny pomiędzy nami
i że powinniśmy wszelkie spory rozstrzy­
gnąć w drodze konsultacji.

W przyszłym miesiącu lord Halifax i ja
zamierzamy odwiedzić Rzym w celu omó­
wienia z głową rządu włoskiego i jego mi­
nistram i wszystkich spraw, wspólnie inte­
resujących i dotyczących obydwu krajów" .

Po poświęceniu szeregu uwag o charak­
terze ogólnym systemowi rządów totalnych,
Chamberlain oświadczył: ,,Nie wydaje m i

się ani pożytecznym, ani pożądanym kryty­
kować innych, ponieważ wolą system, któ­
ry nie pasuje do nas, lecz pasuje do nich/
Nasuwa mi się jeszcze jiedna uwaga w tej
mierze. Historia uczy, że nie ma niezmien­
nej formy rządu. Zmiana przychodzi albo'

powoli i stopniowo, albo nagle, na kształt

wybuchu. Lecz zmiana tej czy innej formy
jest nieunikniona i wydaje się, że musi na­
stąpić. Dlatego to musimy się troszczyć o'

to, aby nie zerwać kontaktu z żadTnym kra­
jem z powodu systemu, którw z biegiem
czasu może ulec takim zmianom, że będzie
się całkowicie różnić od teno, czym jest
dzisiaj" .

Konieczność zbrojeń.
Mówiąc następnie o zbrojeniach brytyj­

skich, Chamberlain podkreślił: Jesteśmy
zmuszeni do powzięcia wszelkich kroków
celem uzupełnienia luk, które mogły po­
wstać w naszych środkach obronnych. Dla­
tego też sądzę, że będziemy zawsze gotowi
do rozumnego rozważenia wszelkiej krzyw­
dy czy niesprawiedliwości, która mogłaby
zaistnieć. Jesteśmy gotowi słuchać jedynie
rozsądku, a nigdy siły. Nadto nie możemy
zapomnieć, że mamy zobowiązania nie tyl­
ko wobec naszego narodu, lecz wobec naro­
dów całego brytyjskiego imperium oraz wo­
bec sprzymierzeńców, z którymi łączą nas

traktaty. Musimy być gotowi do wykonania
tych zobowiązań i nasze przygotowania po­
sunęły się już dostatecznie, abvśmy mosrli
z zaufaniem powiedzieć, że jesteśmy w sta-
nie zobowiązania te wykonać. Lecz jeszcze
raz powtarzam: Nikt tego nie rozumie bar­
dziej, niż ja, że proces gromadzenia zbrojeń
z jakiejkolwiek przycz,T^v musi z czasem

wyczerpać środki każdego narodu, środki,
które właściwie powinny być przeznaczone
na zwiększenie pomyślności danego narodu.
Nikt zatem nie byłby bardziej ode mnie

rad, mogąc przystąpić do jakiegokolwiek
międzynarodowego układu, któryby w dro­
dze wzajemnego porozumienia ograniczył
Inb zm niejszył zbrojenia wszystkich.

Posyłam za waszym pośrednictwem ape­
le do wszystkich narodów, przez was repre­
zentowanych, iż celem naszym winna być

(Ciąg dalszy na str. 2)

Nowy brutalny popis
gdańskiej policji.

i Aresztowanie Polki z 10-giem dzieci, oficera rezerwy i ochroniarki polskiej
Gdańsk, 14. 12. (Tel. wł.) Społeczeństwo polskie T.'olnego Miasta Gdańska wstrzą­

śnięte zostało do głębi nowym popisem gdańskiej policji. Oto w poniedziałek, 12 bm.,
o godz. 17 przed dom Agnieszki Sznlcowęj (z domu Bałachowskiej), wdowy po Polaku,
robotniku kolejowym Augustynie Szulc zajechały 2 samochody policji gdańskiej. Do
aut zabrano wdowę i jej dziesięcioro dzieci, nauczyciela polskiej szkoły powszechnej
Macierzy Polskiej w Wielkich Trąbkach, oficera rezerwy Zygmunta Kurka oraz kie­
rowniczkę ochronki polskiej w Ełganowie Marię Łaskawcównę. Tak Kurek, jak Ła-
skawcówna są obywatelami polskimi.

Tło sprawy jest następujące: po śmierci swego męża — Augustyna, wdowa Szulco-
wa wniosła prośbę do ,,Jugendamtu" o wyznaczenie dla dzieci opiekuna Polaka. ,,Ju-
gendamt11 na opiekuna dzieci wyznaczył Niemca, członka partii narod.-socj. Ewalda

Bnrau, który za swój pierwszy obowiązek uważał za stosowne nakłonić wdowę do za­
pisania dzieci do szkoły niemieckiej. Szulcowa, będąc w ciężkiej sytuacji m aterialnej
zapis uskuteczniła.

Następnego dnia jednak Polka, zapis cofnęła. Dzieci jej, jako potomkowie polskiej
rodziny m iały wychowywać się w polskiej szkole i polskiej ochronce.

Wkrótce potem nastąpił znany już wypadek aresztowania wdowy, nauczyciela, o-

chroniarki i 10-ga dzieci Szulcowej.
Fakt niesłychanej represji policji gdańskiej pociągnął za sobą natychmiastowy e-

nergiczny protest zastępcy Komisarza Generalnego R. P . p. radcy Perkowskiego, złożo­
ny na ręce wiceprezydenta Senatu Wolnego Miasta, p, Hutha.

(Czas skończyć z wybrykam i gdańskich sług obcego państwa. Wybrać taką linię po­
stępowania, na jaka zasługują. — red.)

Kłajpeda rozstrzyga o swoich losach.

Wybory w Kłajpedzie potraktowane zostały i przez Niemców i przez Litwinów jako
plebiscyt, rozstrzygający o losach tego portu i miasta. Dlatego też uczestnictwo w

głosowaniu sięgnęło cyfry 97 procent. Nie przeszkodziła nawet burzliwa i wietrzna

pogoda - z wielokilometrowych odległości dowożono do urn chore osoby.
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Zmazana tablica,
(Ciąg dalszy).

który przez długie godziny wypisywał na

tablicy skomplikowane równania i w pe­
wnej chwili ujrzał, że ktoś mu ją przed
oczyma zmazał na czysto.

Z taką zmazaną tablicą istnieć nie

możemy. Hasło utrzymywania równowa­
gi między Niemcami i Rosje( też nie jest
dużo warte w obecnej chwili. Przecież za­
chód pomieszał się do pewnego stopnia
ze wschodem. Znaleźliśmy się wr takim

położeniu, że ataku niemieckiego należy
się lękać- od strony... Kolomyji bardziej
niż od Prus Wschodnich, czy Śląska. A w

każdym razie jeśli to uznałby kto za prze­
sadę, przyznaćby musiał, że klawiatura
niemieckich nacisków wydłużyła się po­
nad wszelką miarę. Ponieważ zaś gada­
nina o jakiejkolwiek ,,obronie" jest czymś
bardziej pustym od stratosfery, jasnym
jest, że m us imy naszą, tablicę zapisać no­
w'ymi ideami, ó charakterze ofensywnym.

Nie należy sobie wyobrażać, aby sy­
tuacja miała tylko ciemne strony. Są
również jasne. Jedną z nich o kapital­
nym znaczeniu, to wołanie dochodzące z

Rzymu: ,,Tunisi, TunisUl'1. Ukraina i Tu­
nis? — Owszem tak. To wołanie torpedu­
je frańcusko-niemieckie oświadczenie o

nienapadaniu. To wołanie uniemożliwia
Niemcom umycie rąk od sprawy Europy
Zachodniej. Bo jeśliby Niemcy w'yraźnie |
dla całkowitego uspokojenia Francji i j
Anglii i źwiązanego z tym otrzymania j
wolnych rąk na wschodzie, manifestacyj- i
nie wyparły się Mussoliniego, a Hitler \
sw'oich słynnych ,,Nigdy Panu tego nie \

zapomnę", Wiochy musiałyby zwrócić \

się przeciw Niemcom. W tym wypadku i

Trzecia Rzesza razem ze swymi apetyta­
mi ukraińskimi znalazłaby się w całko­
witej izolacji, przekreślającej jej pięcio­
letnią politykę. I jeśli wysłanie przez

Niemcy generalnego konsula do mieści­
ny podkarpackiej Huszt, wywołało na

drugim końcu Europy wołanie ,,Tunisi,
Tunisi", jasnym jest, że organizm euro­
pejski nie da się salomonowo podzielić
na część, która ma korzystać ze wszyst­
kich darów ziemi i nieba i na część, któ­
ra ma być tylko nawozem dla ogrodni­
ków Trzeciego Reichu.

Nie. należy sobie jednak w'yobrażać,
aby obecna sytuacja Polski była podobna
do stąpania po różach, starannie ogoło­
conych z kolców. Nasi ojcowie znaleźli
sobie takie miejsce, gdzie raczej różę by­
wają obskubywane z płatków. Musimy
być silni, bardzo silni i musimy prowa­
dzić śmiałą politykę, przykrojoną do na­
szego charakteru państwa — z uwagi na

przyrost ludności — na wskroś dyna­
micznego. W tym wołaniu o politykę za­
graniczną trzeba jednak stwierdzić, że

jest ona tylko możliwa wtedy, gdy zosta­
je zespolona z odpowiednią polityką we­
wnętrzną. Tej ostatniej jakoś w Polsce
doszukać się nie można. Oto powód dla­
czego nam zmazano tablicę i dlaczego za­
miast jasno wytkniętych celów kluczymy
w ostępach, niepomni, że nawet samotne

tygrysy i najbardziej . szczwane lisy nie
zawsze znajdują odpowiednio wielki lup
dla siebie.

St. Sirąbski.

Oii 100 lat nie było fak...
(Ciąg dalszy)

pomyślność wszystkich narodów, a pomyśl-
ność tę osiągnąć będzie można jedynie
wówczas, jeśli będziemy chcieli odłożyć na

bok podejrzenia, zaniechać przesądów,
punkt po punkcie rozpatrywać spory i na­
tychmiast punkt po nunkcie szukać poro­
zumienia.

Obrażalscy Niemcy.
Londyn, 14. 12. (PAT). Ambasada Rzeszy

w Londynie wydała następujący komuni­
kat oficjalny: ,,Ambasador Niemiec, człon­
kowie ambasady i dziennikarze niemieccy
szczerze ubolewają, że z powodu niektó­
rych zdań, zawartych w przemówieniu Pr*
miera Chamberlaina, nie mogą wziąć n

działu w obiedzie, w ydanym wczoraj wie.
erorem w Londynie przez Stowarzyszeni!
Prasy Zagranicznej" .

Analogiczne stanowisko zajął przebywa
jący obecnie w Londynie naczelnik wydzia
!u prasowego niemieckiego urzędu sprav
zagranicznych dr Aschmann, który równie;
m iał być obecny na wspomnianym obiedzlł

* * *

(Słowa Chamberlaina pod adresem Nie

miec bvly bardzo lekką odprawą. Nie dalę
jak wczoraj .,Vólk. Beobacbter" ęiropizo
wal Bdena jako skończonego idiotę. Gd;
Niemcom Chamberlain utarł nosa - obra
tili się, dając dowód, że premier Angl
zniał rację — red.).

Rząd chce żyć w zgodzie zSenatem
a Senatf z rządem

M.n /lo rlioi(/eg o posiedzeniu Senutu .

(Od własnego sprawozdawcy parlamentarnego).

| Warszawa. Wtorkowe posiedzenie se-

fnatu trwało niespełna godzinę. Marsza-
iłek zakomunikował na wstępie, że pre-
Izydium senatu łącznie z prezydium sej-
|m u złożyło w Krakowie hołd pamięci
| Józefa Piłsudskiego. Senatorowie wy-
|słuchali tego przemówienia stojąc.
| Nast. marszałek zakomunikował, że

iotrzymaf sprawozdanie Najwyższej Izby
jfKontroIi Państwa. Po załatwieniu stro-

fny formalnej posiedzenia i przed przy­

stąpieniem do spraw, objętych porząd­
kiem dziennym zabrał głos prezes Ra­
dy Ministrów gen. Składkowski. W itał
on senatorów imieniem rządu Rzplitej,
po czym oświadczył: Jednocześnie ofia­
ruję Wysokiej Izbie lojalną, uczciwą i

szczerą współpracę rządu. Zapewniam,
że przy wykonywaniu swych donio­
słych zadań dla Państwa Wysoka Izba

znajdzie tę współpracę na drodze, wy­
tyczonej testamentem Józefa Piłsudskie-

go, którą, dąży Polska w myśl wskazań

Prezydenta Rzplitej i wskazań marszał­
ka Śmigłego-Rydza. (Oklaski).

W imieniu Izby na powitanie premie­
ra odpow-iedział marszałek senatu p-
Miedziński co następuje:

W zwartych ramach jednolitej w-ła­
dzy państwowej rząd i Izby ustawodaw­
cze m ają różne, choć rów-nie w-ysokiej
w-agi zadania. Wykonywać zadania
nam powierzone będziemy rztelnie, su­
miennie i z wzajemną lojalnością oraz

należytym szacunkiem dla odpowiedzial­
nej pracy rządu. (Oklaski).

Wybór komisyj.
Marszalek zaproponował wybór ko­

misyj, jednocześnie zaś i skład ich

personalny. Do komisyj tych wchodzą
również i niektórzy senatorowie z poza
OZN. Do budżetowej z poza Ozonu

wchodzą pp.: Bartel, Kobylański, Pry-
stor. Do komisji spraw zagranicznych
z poza OZN wchodzą: Dębski, Fuda-

kowski, ks. Machay, Morawski, Patek

Rem bieliński.

Nast. pow-olano czterech członków i

tyluż zastępców do komisji kontroli

długów państw-a. Z poza OZN jako czło­
nek wchodzi do komisji sen. Fuda-

kowski.

Poza tym senat wybrał członków są­
du marszałkowskiego oraz członków
komitetu techniki ustaw-odawczej.

O los 80 tysięcy Polaków
w Czechosłowacji.
Interpelacja ks. Machaja.

Sen. ks. Machaj złożył interpelację,
w której wskazuje na historyczną i

faktyczną polskość ziem Spiszą i Ora­
w-y w konkluzji zapytuje p. ministra

spraw zagranicznych:

1) jak a jest treść noty w-ystosowanej
do rządu czeskoslow-ackiego w sprawie
nowej granicy polsko-słow-ackiej na od­
cinku Spiszą, Oraw-y i Czacy, -2) dla­
czego przy now-ym rozgraniczeniu nie

zostały w-zięte pod uwagę granice etno­
graficzne, które się sw-ą stuprocentowo-
ścią i zwartością zamieszkania wprost
narzucają, 3) jeżeli już mamy się zgo­
dzić na obecne granice - czy prawa
narodow-e dla tamtejszych Polaków zo­
stały zabezpieczone? Liczba ich bo­
w-iem sięga 80 tys. (r)

1

Tylko 10 proc. głosów litewskich.
Ryga, 14. 12. (PAT). Prasa ryska do­

nosi z Kłajpedy, że w 20 okręgach na

listy litewskie padło około 10 proc. gło­
sów, co oznaczałoby trzy mandaty dla

Litwinów.

Kto był pijany?
,,Jeanette', czy jej kapitan?

Gdańsk, 14. 12. (PAT). Wczoraj rano

w kanale portowym nastąpiło zderzenie
statku polsko-brytyjskiego Tow, Żeglu­
gowego ,,Lublin'* ze statkiem holender­
skim ,,Jeanette", który został poważ­
nie uszkodzony. Po zderzeniu statek
holenderski najechał na barkę gdań­
skiego Tow. Żeglugowego ,,Prowe", któ­
ra w chw-ilę potem zatonęła z całym
ładunkiem 450 ton zboża. Ofiar w lu­
dziach nie było.

Globocnik szturmuje poziom cen.

Wiedeń, 14. 12. (PAT). Gauleiter Glo-

bocnik przeprowadził wczoraj rew-izję
w szeregu sklepów wiedeńskich, celem
skontrolowania cen. W związku z tym
bardzo w-ielu kupców zostanie ukara­
nych za przekroczenie cen dozwolonych.
Dodać należy, że w 1 ostatnich trzech

miesiącach ukarano w- Wiedniu 3 tys.
kupców grzywnami do wysokości 45

tys. marek, a 28 sklepów zamknięto.

Eeran ma dla wszystkich
miód pokojowośd w udach,

a d(a Niemców poddanie się.
Praga, 14. 12. (PAT) Na wczorajszym I

ilenarnym posiedzeniu sejmu, i senatu cze-1

ikosiowackiego wygłosił premier Boran

)xpose, w którym streścił wytyczne pro-
?raniu nowego rządu.

Premier Beran stwierdził, że podstawy
iycia państwowego zmienione zostały tak

radykalnie, iż tylko ftaiwyższe napięcie sił
noże zachować nowe państwo.

Omawiając zasady polityki zagranicznej
Czechosłowacji premier Beran podkreślił,
iż politykę zagraniczną dyktują dziś Cze-

ihosłowacji nowe sily mocarstwowe w Eu­
ropie i położenie geopolityczne. Przede

svszystkim rząd ureguluje swój stosunek
io Trzeciej Rzeszy Jako największego swe­
go sąsiada. Pomimo tymczasowych psy­
chicznych przeszkód po jednej i po drugiej
stronie rząd czeskoslowacki będzie prowa­
dził w stosunku do Rzeszy politykę otwar­
tości.

Rząd czeskoslowacki chce również ure­
gulować swój stosunek wobec Polski i W e-

gier na zasadach dobrego sąsiedztwa. D la
Rumunii i Jugosławii zachowa naród cze­
ski wyrazy wdzięczności. Nowy układ sil

w Europie pozwoli Czechosłowacji nawią­
zać dobre stosunki z Włochami.

Premier Beran wierzy również w pomy­
ślny rozwój stosunków z Francją, Anglią
i Ameryką.

Urzędnik Czech w Czechach,
Słowak w Słowacji,

Bratysława, 14. 12. (PAT) Na posiedze­
niu rady ministrów w Pradze, w którym
wzięło udział pięciu m inistrów słowac­
kich. doszło do porozumienia w kwestii

urzędników czeskich, zatrudnionych w

Słowacji. Rząd praski Zobowiązał sie
przyjąć na swój etat z dniem 31 grudnia
br. 9.000 nrzędników i funkcjonariuszy cze­
skich, zatrudnionych w Słowacji. Muszą
oni opuścić Słowację do dnia 31 marca

1939 r.

Ze swej strony rząd słowacki obowią­
zuje się przyjąć wszystkich urzędników
Słowaków, zatrudnionych w Czechąch, o

ile nie zajdzie potrzeba przydzielenia ich
do wspólnych ministerstw.

Kowno, 14. 12. (PAT) Aresztowania prze-
iwódców opozycji, rozpoczęte już w ponie-
idziatek, objęły cały szereg osób.
i Wczorajsza. popołudniowa ,,Lietuves
I,,Aidas*' donosi, że aresztowanych zostało w

;poniedziałek 9 osób z chrześcijańskiej de-
mokracji i waldemarasowców. Z chrzęści-

ijąńskiej demokracji uwiezieni zostali m,
lin. dr Bistras, oraz przewódca młodzieży
jchrześcijańskiej Dolinikaitis. Spośród wal-
idemarasowców aresztowany został b. prze-
iwódca puczu z roku 1934 Iranauskas oraz

iKompajtis. W Kłajpedzie aresztowano m

lin. Olgierda Sleveraitiśa, jednego z prze
Iwódców tzw. Związku Aktywistów, poć
Iktórą to nazwą kń-ia się waldemarasow-

jćy, oraz Giedymina Galvanauskasa, brats

11). premiera.

,,Nie jest nowina — pisze ,,Lietuves A-

idas" — że obce wpływy wdzierają się do

Litw'y. Przekonaliśmy się o tym już przed
kilku laty, przy badaniu przyczyn wypad­
ków ostatnich dni odnajduje się drogi pro­
wadzące zagranicę", (Do Niemiec — przyp.

red.)
Jest rzeczą charakterystyczną, że u a-

resztowanych przewódców waldemarasow­
ców znaleziono bardzo znaczne sumy pie­
niędzy, które po części nie byty jeszcze od­
w-inięte z bąnderol bankow-ych.

Jeśli chodzi o akcję rządu litewskiego,
to należy stwierdzić, że jest ona bardzo

energiczna. Już espose premiera Mironasą
z 1 grudnia w-skazy-w-ało na decyzję rządu
utrzym ania dotychczasowej linii.

i W sprawozdaniu Prezydenta Komisji Ko- J

\dyfikacyjnej za r. 1937 na str. 8 (Ogól, zbiór

śnr 90) czytamy:
\ ,,W dziale prawa małżeńskiego prace Ko-

|misji Kodyfikacyjnej byly poświęcone wy-
i łącznie przygotowaniu projektu prawa mal-

Iżeńskiego 'm ajątkowego, projekty bowiem

|prawa małżeńskiego osobowego już dawniej
| został opracowany i dn. 4 grudnia 1929 r.

Śzłożony Ministrowi Sprawiedliwości. W

1związku z ostatnim projektem pozostaje,
3projekt ustawy o aktach stanu cywilnego,
i przedstawiony przez Komisję Ministrowi

|Sprawiedliwości dn. 31 marca 1931 r.

i W zakresie majątkowych stosunków mat-

3żeńskich prace odnośnej podkomisji zraie-

|rzają do przygotowania projektu prawa-
I które z jednej strony bylo by harmonijnym
i rozwinięciem w dziedzinie stosunków ma-

Ijątkow ych naczelnych zasad, przyjętych już
|w projekcie prawa małżeńskiego osobowe-
i go, z drugiej zaś strony — ujmowało b rte
I zasady w postaci organizacyjnie najlepiej
1 przystosowanej do potrzeb życia polskiego''.
3 Zdawało się. że osławiony projekt prawa
i małżeńskiego Komisji Kodyfikacyjnej z r.

i 1929 dopuszczający małżeństwu ,,na próbę"
| i wszelkie ułatwienia dla rozwodów, sprze-
ic zn y z zasadami chrześcijańskimi, poszedł
i bezpowrotnie do lamusa. Wyparł się go rów-
Inleż i ówczesny rząd. Powinno to być dosta­

tecznym wskazaniem dla ludzi światłych,
by naprawili swą pomyłkę i opracowali no­
wy projekt ustawy małżeńskiej zgodny z

zasadami katolickimi Tymczasem z uporem
godnym zaiste lepszej sprawy projekt ten

podtrzymuje się nadal przy życiu i używa
się go jako podstawy do dalszych projektów
regulujących inne dziedziny prawa małżeń­
skiego.

KOMU POTRZEBNY JEST TEN UPÓR
I TO STAŁE DRAŻNIENIE OPINII
POLSKIEJ? (KAP)

Echa sejmowe
zamachu na płlc. Koca.

Warszawa. W kuluarach sejmowych
krąży pogłoska, że jeden z posłów nie­
zależnych ma wnieść interpelację do

ministra sprawiedliwości w sprawie za­
machu na b. szefa ,,Ozonu'* płk. Koca.

Zamach był dokonany, jak wiadomo,
przed półtora rokiem.

Jak słychać, odpowiedź na interpela­
cję nastą-pi szybko. Podobno odpowiedź
będzie zawierała szereg sensacyjnych
szczegółów.



czwartek,
dnia 15 grudnia 1938 r. DZIENNIK BYDGOSKI Rok XXXII. Nr 286.

Trzecia struna.

Oddziały wojskowe, które p ełniły służ­
bę nad Ołsą i swoją postawą rozstrzygnę­
ły o losach ziem ongiś zagrabionych przez
Czechów, w róciły już do swoich, macie­
rzystych garnizonów. Powitano je wszę­
dzie serdecznie i gorąco, albowiem całe

społeczeństwo — bez różnicy przekonań
i poglądów — zrozumiało dobrze, że wła­
śnie ten ciężki, nieefektowny trud żoł­
nierski, to trwanie w gotowości bojowej
— to właśnie najłepsza lekcja prawdzi­
wego, szczerego patriotyzmu.

Zaolzie po dniach świątecznych i wy­
buchach radości wróciło do normalnej
pracy. Dymią kominy hut, pracują ofiar­
nie górnicy w kopalniach. Ziemia zaol-
ziańska zrasta się coraz silniej z orga­
nizmem państwowym. Weszla już w swój
dzień powszedni, żyje życiem polskim na

wierzchu, jak dawniej żyła życiem pol­
skim pod narzuconą pokrywą czeską.

Wojsko wróciło z Zaolzia, za to nie
wrócili stamtąd jeszcze ci, którzy w przy­
łączeniu tej polskiej ziemi do ojczyzny —

zwąchali przyjazną koniunkturę i spo­
sobność do złowienia paru tłustych ry­
bek w zamąconej wodzie. Nie wrócili,
ba — przeciwnie, ciągle się tam dopiero
pchają różni niepowołani nauczyciele pa­
triotyzmu, aby teraz lud śląski,,uświada­
miać11, ,,krzepić'1, ,,umacniać w polsko­
ści'1.

Lud śląski swój egzamin z patrioty­
zmu zdał, nie czekając na ,,kulturtrdge-
rów" — potrafił się umocnić w polskości
i w niej wytrwać. Dlatego wydają nam

się grubym nietaktem te wszystkie wy­
prawy ,,unaradawiające", te wszystkie
objazdowe szmiry teatralne, które urzą­
dzają sobie wciąż zjazd gwiaździsty na

Zaolziu.
W tym najeżdzie nie zabrakło, oczy­

wiście i filmu. Jedna z centralnych or-

ganizacyj filmu ,,polskiego" uchwaliła,
że obecnie na Zaolzie mają być kierowa­
ne wyłącznie filmy produkcji krajowej.
Wiemy co to znaczy! Nie dalej jak wczo­
raj przedstawiliśmy na łamach naszego
pisma straszliwy stan zażydzenia t. zw.

,,polskiego film u
"

. A więc sprawa jest
jasna: pod wygodną pokrywką ,,patrio­
tyczną" — ordynarny interes tych ży­
dów, którzy ,,robią" w filmie.

Przypominają mi się w tym miejscu
te wszystkie pejsate i brodate postaci w

chałatach, które tuż za wojskiem spłynę­
ły na Zaolzie, wykupowały wszystko, spe­
kulowały i wprowadzały zamieszanie w

życie gospodarcze odzyskanych ziem. Ta
afera z filmem polskim, to jest zupełnie
ten sam ,,geszeft", tylko, że żydzi, którzy
go podejmują pozbyli się chałatów i pej­
sów, a za to demonstracyjnie afiszują
swój bardzo podejrzanego gatunku pa­
triotyzm...

Hu m o r potiiąjcznągm
LEKARSTWO.

Jeden pragnie kolonii, bo twierdzi

(że je miał.

Drugi żąda Tunisu, bo mówi, że rośnie,
Trzeci nic nie chce oddać,

(ze zgrozy oniemiał.

Czwarty chce wszystkich godzić...
(Idzie to żałośnie...

Każde leczyć Europę pragnie dziś
(mocarstwo.

A ona źle się czuje, całkiem jluż schorzała,
I szuka wciąż lekarza, coby dał lekarstwo,
Od którego by chora zaraz wyzdrowiała.
Nareszcie przyszedł doktór,

(ją ogarnia trema,
A lekarz rzekł stanowczo opukawszy to-to:

Jedno widzę lekarstwo, lecz go właśnig
(nie ma,

Należy w swoje żyły zastrzykiwać złoto...

Z PARLAMENTU WŁOSKIEGO.

Nicea trwa przy Francji święcie,
W czym Włosi widzą wiele zła,
Więc ki*zyczą w swoim parlamencie:
— Nic-eia, eia. alla, la!...
Trwam od wczoraj w tej nadziei,
Jako neutralny widz,
Ze, dostaną z tej Nicei

Jedną część jej...
Którą?

Nic!

(,,Kurier Warszawski").

NAGROBEK LOŻOM MASOŃSKIM.
Stworzone na nieszczęście Polski i jejl dzie­

(jów,
Rządzone przez Jej wrogów i ziemi złodzie­

(jó w

Zginęły. Prezydenta tak chciało orędzie -

Niech ich podłej pamięci dekret ciężkim
(będzie.

(nMucha").

,,Polakom jest ciasno w Krakowie"
- mówi sen. Haller na zgromadzeniu publicznym Polskieso Bloku Katolickiego.

Kraków. Walka wyborcza w Krakowie
w związku z mającymi tu odbyć się wybo­
ram i do Rady Miejskiej osiągnęła już bar­
dzo wysoki stopień natężenia. Walczy się
ulotkami, afiszami, zgromadzeniami a czę­
sto również i.,, pięściami.

Tą ostatnią bronią walczą rzecz jasna
kolporterzy ulotek i ,,rozklejacze" afiszów.

W niedzielę, dnia 11 bm. odbyło się sze­
reg zgromadzeń przedwyborczych. Na czo­
ło tych zebrań wysunęło się zgromadzenie
Polskiego Bloku Katolickiego, odbyte w sali
Sokoła z udziałem prezesa Stronnictwa
Pracy gen. Józefa Hallera.

Po zagajeniu zgromadzenia przez prof.
Godlewskiego i przemówieniach kandyda­
tów na radnych, na mównicy ukazał się
gen. H aller. ,,B łękitnego Generała" zgro­
madzeni powitali niezwykle serdecznie.

Owacjom i okrzykom — zwłaszcza w cza­
sie przemówienia — nie było końca.

Pierwsze słowa gen. Haller poświęcił
pamięci Arcybiskupa Teodorowicza.

,,Wczoraj ten Kraków katolicki — mó­
w ił Generał — skupił się w żałobnej powa­
dze w kościele św. Anny, w czasie Mszy
św. za spokój duszy tak nieoczekiwanie

zmarłego Księcia Kościoła, wielkiego Pola­
ka, jakim był śp ks. Arcybiskup Teodoro-
wicz. — Chociaż nie stawili się ci wszyscy,

którzy powinni byli złożyć hołd Zmarłemu,
choć brakło młodzieży, którą On tak uko­
chał, mogę jednak śmiało powiedzieć: Kra­
ków wraz z całą Polską opłakuje zgon tego
wielkiego patrioty, jednego z tych niewielu,
którzy prostowali i oświecali drogi ducha

naszego narodu. Cześć Jego Pamięci!" (W

tym miejscu zgromadzeni powstali z miejsc
i uczcili Pamięć Ks. Arcybiskupa minutą
milczenia).

Gen. Haller przypomina pierwsze prze­
mówienie ks. Arcybiskupa Teodorowicza w

dniu otwarcia pierwszego Sejmu w Odro­
dzonej Rzeczypospolitej: ,,Gdzież znajdzie­
my drogowskaz dla siebie — mówił wów­
czas ks. Arcybiskup -- ażeby wśród zaku­
sów z różnych stron na nas idących, podsu­
wających nam obcego ducha, zawsze wo­
łać ,,Chcemy być samo sobą!" Dlatego też
wołam: Panie! My idziemy na Sejm ten

pierwszy z tą myślą, ażeby w nim dokonała
się przymierze pomiędzy Tobą a nami.

Ażeby w nim i przez jego prawa Twoje
prawa utwierdziły się w Narodzie1...

Gen. Haller wspomniał dalej o bytności
śp. Arcybiskupa na Wawelu, gdzie modlił

się u stóp wielkich królów i hetmanów na­
rodu, wielkich wieszczów i świętych. Kiedy
wychodził z podziemi wawelskich zdawał

się słyszeć głos Zygmunta; ,,Pamiętajcie o

nas zawsze, gdyż bez nas nie ma Narodu".

,,Bo naród — mówił Generał gorąco —

to my i Oni. To żywi i nmarli, to prze­
szłość silnie związana z wciąż idącą na­
przód przyszłością" .

W dalszym ciągu swego przemówienia
gen. Haller wspomniał o przyczynach po­
wstania wspólnego bloku katolicko-narodo­
wego do wyborów samorządowych w Kra­
kowie.

Do sejmowych wyborów nie mogliśmy
iść - mówi generał — bo ordynacja wybor­
cza. nie dawała nam pełnego prawa wybor­
czego. Do wyborów samorządowych idzie-

my, gdyż chcemy czynnie zaznaczyć się w

życiu politycznym, kulturalnym i gospo­
darczym , gdyż chcemy żyć pełnym życiem
obywatelskim.

Generał wspomina te czasy kiedy w

walce o Lwów zjednoczył się cały naród i

odparł wroga, kiedy hordy bolszewickie

znalazły się na przedpolach Warszawy

rów nież zjednoczony naród odpędził wroga.
Kraków na również wroga, wroga tym gor­
szego, że istniejącego wewnątrz miasta.
Kraków już tyiko z przeszłości jest pol­
skim, teraźniejszość kłam ie tej wspaniałej
przeszłości. Więc Polakom jest ciasno w

Krakowie.
W zakończeniu swego przemówienia

gen. Haller zawezwał wszystkich do walki
o polski i katolicki charakter miasta:

,,Niechże Krakowianie — mówił — wier­
nie strzegą spuścizny wieków, wśród której
żyją i niechaj godnie reprezentują ducha

polskiego, katolickiego w pracy dla Ciebie
Polsko i dla Twojej Chwały".

Czsehdslowacja ucasY się tańczyć.

Jak Niemcy grają, tak Chwalkowsky tańczy.

Sensacgjng proces
,,duchownego” kościoła narodowego Piekarza.

99Tajne** ofcólnilfi minister sźzmjoi ?

Warszawa, Przed Sadem Okr. rozpoczął
się oczekiwany z niecierpliwością przez
sfery katolickie i prawnicze proces ,,du­
chownego" kościoła narodowego Piekarza
oraz jego pomocników Narbutowicza i Pie­
chulskiego. Wszyscy trzej oskarżeni są o

machinacje rozwodowe.
Obrońcą oskarżonych m. tn. jest adw.

W. Hofmokl-Ostrowski.
Wobec nagłej choroby Narbutowicza —

sprawę jego wyłączono.
Przy badaniu personalii okazało się, że

Piekarz mówiący o sobie, że ma ukończone
seminarium duchowne — ma tylko wy­
kształcenie ludowe.

* * *

Ze względu na niezwykłość sprawy, od-

słaniającej brudne interesy różnych ,.apo­
stołów" sekty zamieszczamy w streszcze­
niu akt oskarżenia.

W kwietniu 1937 r. do prokuratury war­
szawskiej wniósł doniesienie ,,arcybiskup"
sekty starokatolików, Wł. Faron, oskarża­
jąc ,,proboszcza" sekty kościoła narodowe­
go, St. Piekarza o oszustwa przy udzielaniu
rozwodów i ślubów.

Za dużym wynagrodzeniem Piekarz da­
wał rozwody katolikom i śluby, informując
fałszywie, iż akty takie m ają pełne znacze­
nie cywilno-prawne, gdy tymczasem sekta
nie jest uznana przez władze państwowe i

nie ma prawa zakładania ksiąg stanu cy­
wilnego.

Piekarz świadomie kłamliwie zapewniał
przychodzące doń pary, które nie mogły z

zasadniczych powodów zawrzeć małżeństwa
w kościele katolickim , iż przeprowadzi
wszystko legalnie Za usługi swe wyłu­
dzał od 50 do 700 zł, co w 109 wypadkach
stwierdzonych przez śledztwo dało mu do

25.000 zł.

Piekarz fałszywie zapewniał, iż przy
sekcie istnieje sąd duchowny, zajmujący
się orzekaniem unieważnień małżeństw, ka­
zał składać na swe ręce podania do sądu
o rozwód, gdy sąd taki nie istniał i nikogo
nie wzywano do zeznań, nie przesłuchiwa­
no świadków, a Piekarz upraszczał sobie
zadanie fałszując zarówno tekst wyroku,
jak i podpisy rzekomych członków sądu.

W toku dochodzenia ujawniono niezbite

fakty posługiwania się przez Piekarza fał­
szywymi odpisami wyroków o rzekomym
unieważnieniu małżeństw. W walizce pod
łóżkiem i w łóżku Piekarza, w jego miesz­
kaniu przy ul. Żytniej 31 znaleziono fałszy­
we pieczęcie fikcyjne sądu duchownego, o

19 wyroków sądu z podrobionymi podpisa­
mi sędziów i inne kompromitujące dowody
oszustw. Ekspertyza grafologiczna p. Kwie­
cińskiego ustaliła, że fałszerstw dopuszczał
się Piekarz, podpisując się jako ,,notariusz"
sądu duchownego oraz sekciarski proboszcz
z Łomży, Manswet Tadeusz Piechulski, któ­
ry zasłaniał się, że robił wszystko pod pre­
sją zwierzchnika duchownego, za jakiego
uważał Piekarza. Ów Piechulski był ska­
zany na rok więzienia za przywłaszczenie
omyłkowo nadpłaconej sumy w kolekturze

loterii, gdy inkasował wygraną. Wyparł
się tego i pieniądze ukrył w ołtarzu kaplicy
w Łomży, gdzie je odnalazła policja.

Mając zabrane przez Piechulskiego blan­
kiety kościoła ewangelicko-augsburskiego
w Łomży, twierdził, że sekta jest ,,w kon­
takcie" z tym kościołem i sfałszował kole­
jarzowi zaświadczenie ślubne. Blankiety
Piechulski zabrał pastorowi Zalewskiemu
w Łomży i wykorzystując fakt ostemplo­
wania biankietów,

'

podpisał się na nich
nazwiskiem pastora.

Poza oszustwami, fałszerstwami i wyłu-

dzeniami pieniędzy, postawiono Piekarzo­
wi zarzut przywłaszczenia atrybuji urzędni­
ka stanu cywilnego. Na druczkach ,,para­
fii Zbawiciela Świata" z napisem ,,Rzecz­
pospolita Polska" wystawiał świadectwa
ślubu.

Piekarz oskarżony jest o dokonywanie
przestępstw zawodowo i stworzenie sobie z

nielegalnego procederu stałego źródła do­
chodów.

Oprócz Piekarza i Piechulskiego oskar­
żony jest jeszcze o współudział Edward
Narhutowicz ,,duchowny" sekty.

Oskarżony Piekarz do zarzuconych prze­
stępstw częściowo się przyznaje. Z ap rze­
cza jednak, aby miał wprowadzić szeroki

ogół w błąd co do ważności rozwodów, przez
siebie wydawanych. Zaprzecza również,
aby miał to robić w celach zarobkowych.

W wyjaśnieniach swych osk. Piekarz ca­
łą winę składa na odstępcę jak mówi, od
kościoła narodowego ,,biskupa" Farona. To
Faron właśnie zaczął propagować rozwody.
Piekarz, jak twierdzi, znalazł się w sytuacji
bez wyjścia. Przechodzący do kościoła na­
rodowego zaczęli pierzchać do Farona, któ­
ry umożliwiał im rozwody. Faronowi wy­
toczono proces, ale zakończył się na ni­
czym.

— Widząc — mówi Piekarz — że Faro­
nowi to wolno, więc i ja, reprezentujący coś

więcej, niż ów odszczepieńczy ,,biskup" ,

zdecydowałem się udzielać ślubów roz­
wodnikom.

Oskarżony nie tłumaczy jednak, na ja­
kiej podstawie udzielał unieważnień m ał­
żeństwa.

Przew. — Jak pan oblicza swoje osobi­
ste dochody?

Osk. — Ja żyłem tylko z kilku złotych
dziennie, zbieranych na tacy. Z tego utrzy­
mywało się nas trzech i służąca.

W dalszym ciągu oskarżony Piekarz

twierdzi, iż oczekiwał ,,tajnego" okólnika
ministerstwa w przedmiocie uznania ko­
ścioła narodowego.

Przew. — Dlaczego ,,tajnego"?
Oskarżony zaznacza, iż były przypadki,

gdy na terenie poszczególnych województw
regulowano sprawy kościoła narodowego
w drodze poufnych okólników.
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Do nabycia w aptekach i drogeriach. (22124

Widłami w serca trzech trupów-
Straszliwe zbezczeszczenie cmentarza.

Czerniowce, U. 12. (PAT) We wsi Su
boetatea (Siedmiogród) panowała tego lata
zaraza bydła i koni, której ofiarą padło 72

sztuki zwierząt domowych. Zabobonni wie­
śniacy byli zdania, że śmiertelność brdła

jest dziełem czarownicy, którą m usi być
jedna z mieszkanek wsi.

To też pewnej nocy udali się oni pa
cmentarz, odkopali trupy trzech starych
kobiet, które w tym czasie właśnie zmar­
ły, przebili widłami serca wszystkich
trzech, a następnie spalili zwłoki. Obecnie

sąd skazał na karę więzienia 30 uczestni­
ków tej makabrycznej ceremonii.

(C S -----------

Spełń nakaz serca i sumienia:

Złói grosz ofiarny na Pomoc Zimową.
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Wiadukt w Radomiu. Wojewoda kielec­

ki dr Dziadosz otworzył w Radomiu świeżo

wybudowany wiadukt nad torem kolejo­
wym przv ul. Słowackiego, łączący przed­
mieście GIini.ce z centrum miasta. Poświęce­
nia wiaduktu dokona! ks. kanonik Kosiń­
ski. Wybudowany w cioeu 16 miesięcy wia­
dukt jest ważnym środkiem komunikacyj­
nym . łączącym Radom z COP.

Brak mieszkań w Rzeszowie. W związku
z rozbudową COP przystąpiono do opraco­
wania planu rozbudowy Rzeszowa. W obec­
nej chwili istnieje na terenie Rzeszowa nie­
dobór mieszkaniowy, który wyraża się w

braku pomieszczeń dla około 4.000 osób.

W dziedzinie fabrykacji maszyn do licze­
nia jesteśmy samowystarczalni. W ostat­
nich tygodniach podjęto w Warszawie pro­
dukcję maszyn do liczenia według polskie­
go patentu. Dotąd wszystkie arytmometry
sprowadzane byty przeważnie z Niemiec,
Szwajcarii i Anglii. Poza tym rozpoczęto
również fabrykację małych maszyn do pi­
sania (walizkowych).

Węgiel karwiński dla Czechosłowacji.
W Cieszynie odbyła się konferencja przed­
stawicieli przemysłu węglowego Zagłębia
Karwińskiego z przedstawicielami czeskiego
syndykatu węglowego na temat wysokości
kwoty zapotrzebowania węgla karwińskiego
przez Czecho-Słowację w grudniu br. W wy­
niku konferencji ustalono, iż Gzecho-Sło-

wac.jo sprowadzi w grudniu 210.000 ton wę­
gla z kopalń kanvińskich. Kwota ta jest
wyższa niż w listopadzie (180,000 ton).

Z posady na posadę. Dyrektor gabinetu
ministra skarbu p. Wiktor Martin opuszcza
na własną prośbę służbę państwową i obej­
muje w Trzyńcu stanowisko członka zarzą­
du zakładów' górniczo-hutniczych. P . M ar­
tin pozostawał w służbie państwowej od ro­
ku 1927 sprawując kolejno funkcje urzędni­
ka do szczególniejszych zleceń prezesa rady
m inistrów, sekretarza komitetu ekonomicz­
nego m inistrów, zastępcy szefa, następnie
zaś szefa biura ekonomicznego prezesa rady
ministrów. Później p. Martin przeszedł do

służby państwowej w' m inisterstwie skarbu

zajmując stanowisko dyrektora departa­
mentu ogólnego, a następnie dyrektora ga­
binetu ministra.

W Żegiestowie - Zdroju ksiądz-dobroczyńca ratuje polskie dzieci przed
wynarodowieniem.

Znakomity pisarz Zygmunt Nowakowski
odważnie i bezlitośnie odstania różne ciem­
ne zakamarki naszej rzeczywistości. W o-

statnim felietonie poruszy! szereg bolączek
które naprawdę woiają — jeśli nie o pom­
stę do nieba — to przynajmniej o natych­
miastowe odezwanie się powołanych czyn­
ników.

Oto, co autor ,,Gałązki rozmarynu” za­
uważy! w tak popularnej miejscowości, jiak
Żegiestów-Zdrój;

Na terenie pomiędzy Muszyną a Piwnicz­
ną. który liczy sobie 25 km w średnicy i o-

bejmujie okoto 150 km kwadratowych, nie
ma polskiej szkoiyl Szkól ruskich w tejże
parafii jest aż sześć. Jakże się to Łaska­
wym Państwu podoba? W Żegiestowie-Zdro.
jiu nie ma polskiej szkoły! T. zn . jest. ale

utrzymywana prywatnym sumptem przez
ks. proboszcza Skwiruta. Ciekawa postać,
przypominająca trochę biskupa z ,,Nędzni­
ków” W . Hugo, jednakże między tymi dwie­
ma figurami występuje ta drobna różnica,
że biskup miai służącą, podczas gdy ks.

Skwirut jest może jedynym pro'boszczem,
obywającym się bez pracownicy domowej.
Śzkota kosztuje go równych sto złotych mie­
sięcznie. Funduje państwu szkolę, utrzy­

m ując jią przez trzy lata z górą.
Dodajmy, że miai wieje kłopotów, trud­

ności i przeszkód najrozmaitszych z pozwo­
leniem na otwarcie tej jedynej szkoły pol­
skiej w Źegiestowie-Zdroju, gdzie plebania
mieści zarazem szkolę i mieszkanie ciała

nauczycielskiego. Uczęszcza tam trzydzie-
ścioro dzieci, które na gwatt i na przekór
wszelkim szykanom pragną pozostać Pola­
kami. Uparte bachory! I jakoś nikt nie

pomyśli o pomocy społeczeństwa, władze zaś

okazały zupełny brak zainteresowania dla

polskiej szkoły, popierając gwałtownie
szkolnictwo ruskie, które może wykazać się
szkołami w Wierchomli, w Miliku, w An-

drzejlówce, w Żegiestowie, w Zutorzyku...
Polskie dzieci m ają do tej jedynej szkoły
prywatnej stosunkowo niedaleko, bo niektó­
re ,,tylko” siedem kilometrów- I mimo to

chodzą!
Pomyślmy, że gdyby nie zacny ksiądz,

nie byłoby za parę lat może ani jednego ma­
łego Polaka w Żegiestowie-Zdroju! A tylu
tam przebywa dostojnych kuracjuszów i ja­
koś nikt nie zatroszczy się o taką bagatelę,
jak szkoła polska. Ano, mamy na balon
chochołowski, mamy na inne artykuły
pierwszej potrzeby, ale na szkoły braknie.

Szkołamilczenia.
Karol Zbyszewski w ciętym felietonie,

umieszczonym w wileńskim ,,Słowie" , pisze
o now-ym sejmie jako - o szkolę milczenia:

U nae panie obowiązuje przede wszyst­
kim karność, rygor, ślepe posłuszeństwo...

— Co pan jest wojskowym czy straża­
kiem?

— Nie, jestem postem na sejm.
W dawnej Polsce dyshonorem bylo dla

posła nie zabrać głosu na sejmie. Taki co

wracał z kadencji i ani razu ust w Warsza­
wie nie otworzył, m iał dozgonnie opinię
Skończo'nego m atoła i jeszcze jego dzieci u-

cbodziły za kretynów. Obecnie będzie się
mówiło:

— Oto wzór djbrego, pożytecznego posła!
Siedział pięć lat na W iejskiej i tylko raz

jeden słyszano jego głos.
— Cóż on pow-iedział?

- Zapytał woźnego: — a gdzie tu jest
ubikacja?

Dzierięć lat temu doprosić się kartki na

galerię do sejimu nie można było. Teraz nie
można znaleźć osoby, co by chciała pójść.
Po co? Na co? Co ja tam usłyszę ciekawe­
go? Każdy się dziwi tak naiwnej propo­
zycji.

Parlamentarzyści to - wedle dotychcza­
sowych nojlęć — świetni mówcy, ludzie o

bystrej replice, ludzie pełni inicjatywy, od­
w-ażni, mający swe zdanie, wyrobieni po­
litycznie...

Dzisiejszy ideał posła, to człowiek potul­
ny, spokojny, o ile możności głuchoniemy.

W najbliższym sąsiedztwie sejmu, o sto

kroków, jest właśnie instytut ociemniałych
i głuchoniemych. Tarnby przenieść sejm!

Seria nieszczęść w rodzinie biednego robotnika.
Świecie. (t) Rodzina robotnika Miedzią-

now-skiego, zam. w Świeciu przy ul. Polnej,
przeżyła w tych dniach straszne nieszczę­
ścia. Otóż robotnik Miedzianowski, pracu­
jący podczas kam panii w miejscow-ej cu­
krow-ni, zaziębił się do tego stopnia, te zu­
pełnie skostniały reumatyzmem legł bez­
władnie na łożu cierpień. Żona, chcąc uiżyć
mężowi w cierpieniach, zastosowała nacie­
ranie spirytusem. Los chciał, że kiedy skoń­
czyła ten zabieg, nasmarowała i sobie tw-arz,
grożącą jakimś wy-rzutem skórnym. W tej

chwili przybliżyła się do ogniska, by zdjąć
z ognia naczynie ze straw-ą. Zbytnie zbli­
żenie się twarzą nasmarowaną okowitą do

żarzącego się węgla spowodowało straszny
wybuch i zapalenie się twarzy. Kobieta do­
znała kompletnego poparzenia twarzy i gdy­
by nie przytomność umysłu, mogłaby stra­
cić życie lub przynajmniej utracić wzrok.
Losem chorych małżonków jak i trojgiem
drobnych dzieci zainteresowały się władze
m iejskiej opieki społecznej oraz Konferen­
cja Św. Wincentego a Paulo.

— Olbrzymi tunel pod Mozą. W Roterda-

mie wre w całej pełni praca nad budową ol­
brzymiego tunelu pod Mozą, który złączy o-

bie części miasta, leżące po obu brzegach.
Długość tunelu wynosić będzie około 550
metrów: w tunelu znajdować się będą dwie

oddzielne jezdnie dla ruchu kotowego, a

każda z tych jezdni przewidziana jest na

dwa rzędv ruchu kołowego. Oprócz tego
znajdować się będzie obok oddzielny prze­
dział o dwóch kondygnacjach dla ruchu pie­
szego na parterze, a dla rowerzystów na

pierwszym piętrze. Z obu stron tunelu znaj­
dować się będą stacje, które służyć będą dla
zasilania tunelu świeżym powietrzem. Dla
ruchu pieszego i rowerzystów zastosowane

będą u wejścia i wyjścia schody ruchome.

Koszt budowy wynosi według dotychczaso­
wych obliczeń około 15 miln. guldenów.
Wykończenie budowy ma nastąpić w r. 1941.

Po operacjach Jamy brzusznej uważana jest
naturalna woda gorzka Franciszka-Józefa

jako znakomity środek przeczyszczający,
ponieważ łagodnie i dokładnie przeczyszcza
przewód pokarmowy i dodatnio wpływa na

prawidłową przemianę materii.

— Cały świat pozbywa się żydów. Na

skutek zarządzeń przeciwżydowskich zosta­
li zwolnieni z towarzystw asekuracyjnych
.,Runione Adriatica” w Tryjeście i w ,,Assi-
curazioni Generali” ze swoich stanowisk

dwaj dyrektorzy generalni żydzi Frigesi i

Morpurgo. Ze względu na konieczność

dalszego kierowania interesami towarzystw
zostali oni zatrudnieni w charakterze ,,do­
radców”.

— Tylko lotników I marynarzy zabra­
kło. Przeciwfrancuskie manifestacje w

Rzymie przybrały tak na sile, zwłaszcza

wówczas, gdy wyszło na ulicę z dzielnicy
uniwersyteckiej tysięce studentów. Ulice,
wiodące do ambasady francuskiej zostały
w godzinach południowych zamknięte kor­
donami oddziałów wojskowych, składają­
cych się z piechoty, strzelców alpejskich,
kawalerii i artylerii. Francuskie Biuro Po­
dróży zostało zamknięte.

— ,,Bardzo niski procent wykonania
planu..." W Moskwie zakończyło się ze­
branie aktywów ludowego komisariatu

przemysłu leśnego. Zebranie stwierdziło
bardzo niski procent wykonania planu
przez przemysł leśny. Plan państwowej
dostawy drzewa wykonany w ciągu 10 pier­
wszych miesięcy rb. wyniósł zaledwie ii% .

Bardzo niski procent wykonania stwier­
dzono również w przemyśle papierniczym.

— Echa afery Bunimowicza na Łotwie.
Śledztwo władz łotewskich w głośnej aferze

dewizowej w związku z upadłością banku
Bunimowicza w Wilnie, zostało już zakoń­
czone. Pod sąd oddano 8 wspólników szaj­
ki, która operowała pomiędzy Wilnem, Ry­
gą i Sztokholmem, narażając skarb pań­
stwa łotewskiego na poważne straty. Are­
sztowany w Wilnie dyrektor banku Buni-

mowicza, Kaszu, miał podobno organizo­
wać periodyczne zjazdy agentów w Wilnie,
gdzie udzielał im szczegółowych instruk-

cyj, jak należy postępować przy dokony­
waniu przestępstw dewizowych.

M. Mafmann

Powieść w-spółczesna.
82)

(Ciąg dalszy)

- Uhm... - mruknął w zamyśleniu
rda. A kto to jest Leskatter?
— No, był tu przed chw-ilą! Przecież

an porucznik go zna.
- Tak... - powiedział przeciągle Or-

a.

Uczuł nagle, że go ogarnia nieludzkie

męczenie. Chciał jeszcze zapytać o Mu-

zyna, lecz m yśli zaczęły m u się plątać.
Ledw-o Piet przymknął za sobą drzwi,

'rda zapadł w-głęboki sen.

XIX.
— Moje dziecko, przyszedł jakiś pan!

aw-olała z przejęciem Jenny. — Mówi,
e ma do ciebie bardzo ważny interes.
Halszka siedziała w salonie, ciągle na

oś czekała i to się przedłużało w niewy-
ow-iedzianie dręczącą nieskończoność.
Próbow-ała czymś się zająć, lecz

cszystko jej leciało z rqk. Raz po raz

odbiegała do okna, potem nadsłuchi­

w-ała pod drzwiami chwytając łapczy­
wie każdy szmer.

Nie zastanawiała się nad kradzieżą
kroniki i nad doniosłością tego wydarze­
nia, natomiast nie wychodził jej z głowy
Orda. Co m u się stało? Gdzie on jest?...
Z nieprawdopodobną wyrazistością w i­
działa krzaki i drzewa miotane wichrem,
środkową aleję ogródka i ludzką postać
po niej mknącą; do tej pory dźwięczał
jej w uszach w-łasny głos wołający z

rozpaczą Henia Powinien tu być dawno-

Dlaczego nie w-raca? Przecież nie mógł
zginąć! To byłaby bezmyślna w swym
okrucieństw-ie niespz-awiedliwość...

Uczuła naglącą potrzebę czynu, bez

czego nie potrafiłaby się ocknąć ani od­
zyskać bodaj względniej rów-now-agi du­
chowej.

Zmusiła się do napisania listu do

Warszaw-y - opisała
'

szczegółowo sw-o

jemu szefowi, co tu zaszło.

Drgnęła przy słowach Jenny Claasen,
doznała gwałtownego bicia serca. Popa­
trzała ze strachen na staruszkę lecz z

jej twarzy wyczytała tylko ciekaw-ość —

widocznie nie stało się nic złego.
— Niech pani tu poprosi tego pana —

powiedziała lekko drżącym głosem.
Po chwili wszedł Rottwyn. Przedsta­

wił się i ośw-iadczył z uprzejmym uśmie­
chem:

— Przychodzę z polecenia pana We-

ningi. Kazał mi przeszukać pokój, do

którego się włam ali złodzieje tej nocy.
— Proszę bardzo. Niech pan robi, co

uważa za stosowne. To jest ten pokój.
Wywiadowca skłonił się w milczeniu,

otworzył drzwi i wkroczył do gabinetu.
Od progu popatrzał badawczo dokoła,
potem pośpieszył dziwnie lekkim kro­
kiem do najbliższego okna, obrzucił

spojrzeniem biurko i półki biblioteki.
W kącie jeszcze stały opróżnione skrzy­
nie.

— Gdzie była skradziona księga? —

zapytał następnie i nie czekając na od­
powiedź pokazał palcem na jedną z pó­
łek, gdzie między książkami widniała

spora luka. — Tu, proszę pani?
— Tak — odpowiedziała panna Mali­

nowska. — Kuzyn postawił kronikę wła­
śnie na to miejsce.

— A potem oboje państwo opuścili
ten pokój ?

— Tak.
— Kiedy to było? O której godzinie?
— Już po północy.
Rottwyn otworzył teczkę i zaczął wyj­

mować różne przyrządy. Panna Mali­
nowska usiadła przy drzwiach przyglą­
dając się uw-ażnie tym czynnościom.

Wywiadowca posypał klamki i para­
pet okna jakimś proszkiem podobnym

do pudru, potem go zdmuchnął. Proszek

przylepił się miejscami tw-orząc nierów'­
ne plamy. Rottw-yn obejrzał je staran­
nie przez pow-iększające szkło i ciekaw'­
sze odbijał na specjalnym papierze.

Panna Malinow-ska przyglądała się w

milczeniu, podziwiając szybkość i spra­
wność pracy. Wiedziała, oczywiście, co

to jest daktyloskopia, lecz nigdy nie
widziała zastosowania w praktj-ce jej
najnowszych sposobów.

Rottwyn zapomniał o pannie Mali­
now-skiej, zdawało się, nawet jej nie do­
strzegał. Uchylił drugie drzwi, zbadał

długi i wąski korytarz i kuchnię w jego
końcu. Po powrocie m ruknął:

— Kuchenne drzwi nawet dziecko po­
trafi otworzyć...

Zabrał się następnie do praw ego okna,
zbadał je cal po calu i zapytał na za­
kończenie:

— Było otwarte w nocy?
— Nie, zamknęliśmy je, idąc sipać.

My, to znaczy ja i mój kuzyn - odpar­
ła panna Malinowska. — W nocy zbu­
dził mnie huk. Miałam wrażenie, że
ktoś strzelił z rewolweru. Gdy zbiegłam
na dół, to okno było otwarte... Co pan
sądzi o tej historii, panie Rottwyn?

Wywiadowca popatrzał na nią i od­
powiedział po namyśle.

— Sądzę, że bardzo ciekawych wiado­
mości mógłby nam udzielić jegomość,
który tu panią odwiedził niedawno...
Ten de Katt, czy jak on tam się na­
zywa.

Dziewczyna patrzyła przed siebie w

zadumie.
— Tak pan myśli?!... — rzekła prze­

ciągle. — Dlaczego pan przypuszcza, że
on nazywa się inaczej w rzeczywistości?

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Śląscy działacze ,,O zonu
przeciw woj. Grażyńskiemu.

ci

W ,,Czasie" czytamy: W ostatnim

czasie w szeregach' śląskiego PO W na ­
stąpiły silne rozdźwięki. Rodźwięki te

mają wyraźny charakter polityczny.
Wytworzyła się mianowicie w łonie tej
organizacji opozycja przeciwko woj.
Grażyńskiemu. Rzecz charakterystycz­
na, że na czele opozycji stanęli znani

działacze Ozonu, a więc sen. Pawelec,
pos Długiewicz i b. sen. Kornke. Z

wyżej wymienionych dwaj pierwsi zo­
stali decyzją zarządu śląskiego POW

wykluczeni z organizacji. Sprawa na­
brała tak wielkiego rozgłosu, że oparła
się o naczelne władze POW w Warsza­
wie.

Spodziewane są jeszcze dalsze w yklu­
czenia wybitnych członków tej organi­
zacji.

Amerykańscy Karpaforusini apelują
d o Polski.

Warszawa, 14. 12. (PAT) W ciągu ostat­
nich dni nadeszły pod adresem rządu pol­
skiego dalsze apele, skierowane przez or­
ganizacje emigracji karpatoruskiej w Sta­
nach Zjednoczonych. W depeszach tych
organizacje karpatoruskie wyrażają wobec
rządu polskiego swoją głęboką ufność, iż
zechce on nie pozostać głuchym na woła­
nia doprowadzonej do rozpaczy ludności
Rusi i poprze dążenia jej do uzyskania
prawa samostanowienia o swym losie.

W depeszy, nadesłanej m. in. z Young-
stown, federacja związków i organizacyj
karpatoruskićh w stanie Ohio, zrzeszająca
300tys. Rusinów, wskazuje na to, że zorga­
nizowana emigracja karpatoruska w Sta­
nach Zjednoczonych powołana jest do wy­
rażenia wobec opinii świata tych życzeń,
których nie m a możności swobodnie wyja­
wić konsekwentnie terroryzowana codzien­
nymi gwałtami ludność Rusi Podkarpac­
kiej, składająca się z ich ojców, braci i
sióstr.

70 tys. wychrztów w Polsce.
Żydzi masowo zmieniają wyznanie.

Warszawa, 14. 12. (Tel. wł.). W związ­
ku z ogólną sytuacją żydostwa, jak
również w przeczuciu niedalekich może

i polskich ustaw antyżydowskich, staro-

zakonni zmieniają wiarę, przechodząc
przeważnie na ewanflelicyzm. Widzie­

liśmy nawet bardzo praktykujących
żydów (i spośród dziennikarzy np.), któ­

rzy obecnie wobec grozy położenia prze-
chrzcili się,

Z kół żydowskich podają ciekawe

cyfry, dotyczące tych wszystkich, którzy
po roku 1918 przyjęli chrzest Ogólna
cyfra wychrztów sięga wielkiej liczby
7C tys. osób. Sądzą oni, że to ich w

niedalekiej może przyszłości będzie ra ­
towałoI(r)

Aresztowanie szajki oszusldw
Grudziądz. Grudziądzki wydział śledczy

przytrzym ał szajkę oszustów, grasujących
po jarmarkach bydlęcych na terenie woj.
pomorskiego i poznańskiego. ,Tak zdołano

stwierdzić, szajka, którą ma za sobą boga­
tą przeszłość kryminalną, stosowała rozmai­
te oszukańcze ,,tryki” narażając szereg
naiwnych rolników na straty materialne.

Oszuści, do których należeli: Paweł Drei-
kraut z Łipin pow. Chodzież, Stefan Helak
z Bydgoszczy, Czesław Śladecki z Szamoty
pow. Chodzież, Jan Podarecki i Edmund

strował przed ,,nowonabywcą” bieg targowa­
nego konia, dając wieśniakowi do potrzy­
mania konia bezwartościowego. Oczywi­
ście ,,pokaz” ten kończył się w ten sposób,
że obaj oszuści z koniem znikali jak kam­
fora. W innym wypadku oszuści zwracali

się do upatrzonego przez siebie sprzedaw­
cy z prośbą, ażeby im pożyczył na chwilę
konia do wprowadzenia woza z ulicy na

targowisko, gdyż ,,swego konia sprzedali,
a wóz na ulicy stać nie może”. Pożyczony
koń oczywiście do właściciela już nie wra-

GDY
SKLEROZA DOKUCZA M IN E ROGENF.F .

Aoteka Mazowiecka
Warszawa, Mazowiecka 10

cał. Oszuści popronowali też czasem za­
mianę konia wybranego na lepszego, lecz
z dopłatą i ulatniali się z koniem i z pie­
niędzmi, Ponieważ już dotąd zdołano

stwierdzić liczne wypadki oszukańczych
wyczynów przytrzymanej szajki, wydział
śledczy w Grudziądzu prosi wszystkich po
szkodowanych o złożenie zameldowania

bądź w wydziale śledczym w Grudziądzu,
bądź też w jednostkach policyjnych rejo­
nów przez poszkodowanych rolników za­
mieszkałych.

Wiatr - morderca.

Manilla, 14. 12.. (PAT). W czasie akcji
naprawiania szkód, wyrządzonych
przez niezwykle silny tajfun, który w

dniu 8 grudnia nawiedził F'ilipiny, zna­
leziono jeszcze dalszych zabitych, tak że
liczba ofiar tajfunu podwyższyła się do

302 osób.

Papierowe zwycięstwa
nie zmfenią rzeczywistego układa si!

w kraju.

Warszawa, 14. 12. (Tel. wł.) Wczoraj ogło­
szono w radio wiadomość, że w ub. niedzie­
lę w wyborach do rad gromadzkich w ca­
łym szeregu miejscowości m. in. w powiecie
łódzkim OZN zdobył 80% głosów.

Tymczasem ,,Kurier Warszawski" dono­
si, że właśnie w powiecie łódzkim obóz na­
rodowy zdobył 80% głosów, że spośród 207

gromad W 191 — złożono wyłącznie listy
obozu narodowego i radni przeszli bez gło­
sowania. W pozostałych 16 gromadach po­
dzielili się głosami: PPS, Stron. Lud. i Str.
Narodowe. Jak widzimy, ktoś tu grubo
przesadzał i chwalił się bezpodstawnie. Od­
czekać więc należy oficjalnych danych. Zda­
je się, że OZN grzeszy mocno w arytmetyce,
mianowicie — w dodawaniu, (r)

OBDAROWANY MA PRAWO ZAMIAN*

Iw Polsce będziemy wiedzieli

czy ziemia sie trzęsie...
Warszawa, 14. 12. (PAT.) W tych dniach'

zostało otwarte w podziemiach gmachu
głównego Uniwersytetu J. P . pierwsze ob­
serwatorium seismograficzne w Polsce, znaj*
dające się na poziomie współczesnych wy­
magań nauki, tj. posiadające przyrządy tak

czułe, że zapisują one wszelkie wstrząsy
ziemi nawet bardzo oddalone lub bardzo

słabe. Zapisy dalekich trzęsień, odcyfro-
wane pracowitym badaniem pozwalają na

wysnucie bardzo daleko idących wniosków,
dotyczących budowy nie tylko skorupy
ziemskiej lecz i wnętrza naszego.

Żądają powrotu Witosa

do kraju.
Łańcut. Odbył się tutaj w ubiegłą nie­

dzielę Zjazd powiatowy Stronnictwa Lu­
dowego, na którym referaty wygłosili pp.:
kpt Schramm i dr Jedliński. W wyniku
Zjazdu powzięto uchwałę, upoważniającą
członka Rady Naczelnej p. Burda do posta­
wienia na Radzie Naczelnej wniosku, że

chłopi powiatu łańcuckiego żądają powrotu
Wincentego Witosa do kraju.

czwartek,
dnia 15 grudnia 1938 r.

Czy Anglicy każą zapłacić Francji
za pokój z Włochami?

Paryż, 14. 12. (PAT) Uwaga francuskich
kól politycznych i prasy zwrócona jest w

dalszjnn ciągu na sprawę taktyki rządu
brytyjskiego wobec rewindykacyj włoskich.

Wczorajsze popołudniowe dzienniki pary­
skie dają niedwuznacznie wyraz

obawom, aby premier Chamberlain
nie pojechał do Rzymu w charakterze
mediatora (pośrednika) miedzy Fran­
cją i Wiochami i to z tym jeszcze, że

koszty tej m ediacji obarczyłyby Fran­
cję.

Duże zainteresowanie wywołuje również
w Paryżu akcjia polityków niemieckich na

terenie Londynu, a mianowicie przyjazd do

stolicy W. Brytanii dr. Aschmanna oraz b.
ministra gospodarki narodowej Schachta.

Korespondenci londyńscy pism paryskich
zaznaczają, że o ile, chodzi o dr. Schachta, to

spotka się on z chłodnym przyjęciem.

Zaostrzenie niemieckiej
ochrony dewizowej.

Berlin, 14. 12. (PAT) Z dn. 1 stycznia 1939
r. wchodzi w życie w Niemczech nowa usta­
wa dewizowa, która w zasadzie stanowi

niejako kodyfikację dotychczasowych prze­
pisów, oznacza jednak dalsze zaostrzenie

przepisów dewizowych, co stało się — jak
mówi oficjalny komentarz — koniecznym
celem zahamowania ucieczki kapitałów.

Tak więc wywożenie, względnie wysył­
ka zagranicę wszelkich podarunków i pre­
zentów będzie odtąd bezwzględnie podlega­
ło procedurze uzyskania specjalnego pozwo­
lenia. Żydzi — niemieccy obywatele oraz

bezpaństwowi — nie będą mieli prawa za­
bierania przy wyjazdach zagranicę żadnych
przedmiotów po-za przedmiotami koniecznej
potrzeby (I).

Dunikowski zakłada... fabryką złota.
Tym razem — na Filipinach.

Paryż, 14. 12. Słynny ,,alchemik XX wie­
ku" wynalazca złota Polak Dunikowski,
przebywający obecnie w Szwajcarii, w naj­
bliższym czasie, jak donosi ,,Paris Soir",
m a udać się na wyspy Filipińskie.

Przed kilku dniami Dunikowski znisz­
czył swą nfabrykę złota" w Saint Blaise,
którą założył kosztem miliona franków.
Dunikowski i jego współpracownicy rozbi­
li maszyny i retorty oraz spalili cale ar­
chiwum ,,fabryki" .

Współpracownicy Dunikowskiego o-

świadczają, że aparaty zniszczono, ponie-

Kompletne u/ypmuiąg
ślubne i niemowlęce aaus

poleca

PiicacMyrisltiiSka^

'waż rząd szwajcarski zażądał 6.000 fran­
ków szwajcarskich jako opłatę celną za

wywiezienie fabryki ze Szwajcarii. Przypu­
szczać jednak należy, że właściwą przy­
czyną była obawa, aby tajemnica maszyn
Dunikowskiego nie została wykryta.

,,Paris Soir" utrzymuje, że fabryka złota

Dunikowskiego założona zostanie w m iej­
scowości Masbat na Filipinach, o 160 km

odległości od Manili. Należałaby ona do

stworzonego w tym celu towarzystwa, któ­
rego kapitał wynosi 40 milionów franków

szwajcarskich.

,,Szkoda każdej korony",

Ungar, 14. 12. (PAT). Wśród cze­
skich żandarmów i wojska stacjono­
wanego na Rusi Podkarpackiej panuje
w ielkie rozgoryczenie i upadek ducha.
W rozmowach żandarmi i strażnicy
pograniczni otwarcie mówią o tym, że

,,Ruś Podkarpacka i tak zostanie przy­
łączona do Węgier, szkoda więc każdej
korony wydanej na jej obronę".

Jakie polskie loże masońskie
zostały rozwiązane?

Warszawa, 14. 12. (PAT). W związku
z dekretem o rozwiązaniu zrzeszeń

wolnomularskich (donosiliśmy o tym
w dniu wczorajszym — przyp. red.),
w'ładze bezpieczeństwa, po przeprowa­
dzeniu szeregu rewizyj i na podstawie
uzyskanych r'.0 '

o. odowaly
likwidację istniejących lóż polskich,
działających dotychczas w kraju. W

szczególności likwidacja objęła 9 lóż na­
stępujących: loży - m atki ,,Kopernik"
oraz lóż ,,Wolność Przywrócona", ,,Prze­
sąd Zwyciężony", ,,Kościuszko", ,,Moch­
nacki", ,,Łukasiński", ,,Tomasz Zan",
,,8138710" i ,,Gabryel Narutowicz". Po­
siadane materiały, będące przedmiotem
szczegółowych przepracowań posłużą
do zapobiedzenia ewentualnym próbom
dalszej działalności zrzeszeń w'olnomu­
larskich w Polsce.

(O ) --------

Złóż ofiarę na Pomoc Zimową.

Stachowiak obaj z Wągrowca i Władysław
Cwyka z Młynkowa pow. Czarnków, dzia­
łali tak sprawnie, że zanim posiadacz ko­
nia się zorientował, pozostawał bez konia
1 bez pieniędzy, a w najlepszym wypadku
z innym koniem małowartościowym. Jeden

ze sposobów szajki polegał na tym, że do

upatrzonej ofiary z koniem podchodził je­
den z oszustów w zamiarze kupienia konia.
W tej chwili podchodził do targujących
się drugi oszust z koniem bezwartościo­
wym i na prośbę pierwszego oszusta demon-

Listki figowe OZN.
Nie można powiedzieć, aby Ozon nie był

pomysłowy w wyszukiwaniu nazw dla

swych list kandydatów, które wystawia
przy wyborach samorządowych. Nazwy
tych. list są owszem... bardzo ładne i... m i­
łe dla ucha. Np.

w Poznaniu lista OZN -- nosi nazwę
,,Narodow'y Obóz Pracy Samorządowej1*,

w Bydgoszczy: ,,Porozumienie kupiec-
twa, rzemiosła i świata pracy",

w Toruniu: Chrzęścijańsko-Narodowe
Zjednoczenie Gospodarcze,

w Chełmnie: Blok Gospodarczo-Samo-
rządowy,

w. Lubawie: Blok Gospodarczo-Samorzą-
dowy,

w Nakle: Narodowe Zrzeszenie Gospo­
darcze,

w Wąbrzeźnie: Zjednoczenie Gospodar­
cze,

w Świeciu: Zjednoczenie Narodowe,
w Kowalewie: Lista Chrześcijańska O-

gólno-Polska,
w Golubiu: Chrześcijańskie Zjednocze­

nie Narodowo-Gospodarćze,
Nowe Miasto: Zjednoczenie Narodowe.

z
*

*

W innych mia-stach listy OZN noszą po­
dobne nazwy.

Tak jest oczywiście przed wyborami, bo

po wyborach wszędzie tam , gdzie dziś wy­
stępują jiakieś ,,Zjednoczenia" będzie Ozon.

Te'wszystkie nazwy zaś, to zwykłe listki

figowe, które m ają na celu ukrycie praw­
dziwego oblicza tej! partii.

,,CYGAŃSKA KOŁDRA" OZN-u .

P. Mackiewicz w ,,Słowie'* pisze:
,,Nasz ,,Ozon" grzeszy tym, że nie ma w

ogóle żadnego ideologa. Propagatorów ma

dość dużo, bo tylu, iłu w Polsce starostów,
ale ideologa nie posiada żadnego. I dlatego
pod względem ideowym wszystkie jego wy­
nurzenia wyglądają jak cygańska kołdra,
uszyta z kawałków, zapożyczonych u są­
siadów" .

Trzeba przyznać, że z tą ,,cygańską koł­
drą" się p. Mackiewiczowi udało.

PŁK. WENDA ,

Płk. Wendę bierze totalistyczny ,,Za­
czyn" w obronę. Pisze, że p. Wenda nie

jest ,,ministrantem bujającym kadzielnicą",
i to — w dodatku — ,,przed ministrami,
którzy u nas nie są dożywotni".

To wystąpienie ,,Zaczynu" wiele wyja­
śnia. I kulisy wystąpienia p. Wendy i sto­
sunek totalistów do p. Kwiatkowskiego...
Tylko czy to wszystko razem można nazy­
wać ,,obozem zjednoczenia"?

Wybory bez wyborów
w czterech miastach pomorskich
zgłoszono tylko po jednej Uście.

Jak dowiadujemy się, w trzech mia­
stach powiatu sępoleńskiego, a miano­
wicie w Sępolnie, Więcborku i Kamie­
niu doszło do utworzenia jednej, kom­
promisowej listy kandydatów na ra­
dnych, tak, że w tych miastach głoso­
wanie, wyznaczone na 18 grudnia br.,
nie odbędzie się.

Do Rady Miejskiej wchodzą automa­
tycznie ci, którzy figurują na jedynej,
kompromisow'ej liście.

Ponieważ również w Wyrzysku zgło­
szono tylko jedną listę, razem w czte­
rech miastach pomorskich wybory w

dniu 18 bm. nie odbędą się.

Samobójstwo 62-letniej kobiety.
Grudziądz. W ub. niedzielę w godzinach

popołudniowych odebrała sobie życie 63-let-
nia wdowa, Niemka Olga Pirzig, wyznania
ewangelickiego, zamieszkała w własnej nie­
ruchomości w Piaskach pod Grudziądzem.
Denatka powiesiła się w sali tańca swego
Sokalu. Przyczyną tragicznego zamachu na

życie były kłopoty finansow'e, związane z

wystawieniem jej nieruchomości na licyla-.
cję.
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Kronika

Gdynia, dnia 14 grudnia 1938 r.

Redakcja i administracja mieści się:
Skwer Kościuszki 24, (nad cukiernią Fang-
rata), tek 14-60.

Nocny dyżur pełnią apteki:
Centralna, Plac Kaszubski, tel. 26-40.
Świętojańska, vis a vis komisariatu.
Bałtycka, ul. Śląska 42.

Magistra Grodzkiego, Morska 155.
Nadmorska w Orłowie, ul. Orłowska.

REPERTUAR KIN:

Bajka: ,,Tajemnicze promienie".
Bido; .,Drapieżne maleństwo” .

Łily-Chylonia: ..Ostatni akord” .

Miraż-Orłowo: ,,Książę X” .

Morskie Oko: Maskarada” .

Polonia: ,,Dwoje z tłumu” .

Zorza-Grabówek: ,,Przedziwne kłamstwo
Niny Petrowny” .

— ,,Stanica", Zrzeszenie Regionalne Ka­
szubów, Koło Gdynia-Śródmieście, urządza
w sobotę 17 bm. w sali KPW przy dworcu
Wieczornicę Kaszubką. Wystawiona zosta­
nie sztuka teatralna pt. ,,Wesele Kaszub­
skie” w opracowaniu P. Szefki.

— Referat Karny Komisariatu Rządu u

Karał 2-tygodniowym aresztem marynarza
niemieckiego W illi Hardta, który w stanie
pijanym dopuścił się o-brazy Narodu pol­
skiego.

— Związek Właścicieli Dorożek Samo­
chodowych w Gdyni zebrał 593 ztote pomię­
dzy swymi członkami, przekazując 29^ z!
na budowę koszar w Gdyni, a 300 zl prze­
kazując do centrali swej w Warszawie na

kupno samochodu ,.Łazik” dla armii.
— Nie było konferencji. W ostatnim cza­

sie pojiawila się na lamach niektórych pism
wiadomość o rzekomej konferencji jaka
miała się odbyć w sprawie Międzynarodo­
wych Targów Bałtyckich w Gdyni oraz o

mającym nastąpić wyjeździe zainteresowa­
nych czynników do państw baitycko-skan-
dynawskich celem nawiązania stosunków.
Jak się dowiadujemy ze źródeł miarodaj­
nych wiadomość powyższa nie odpowiada
prawdzie,

— Ośrodek Zdrowia na Grabówku orga­
nizuje bezpłatny kurs pielęgnacji niemo­
wląt. Kurs ten prowadzić będzie lekarz p.
dr Wanda Wojtecka przy współudziale eil
fachowych. Wykłady odbywać się będą re­
gularnie we wczesnych godzinach wieczor­
nych w sali Ośrodka Zdrowia na Grabówku.
Słuchaczki kursu muszą mieć ukończony 18
rok życia, a zgłoszenia przyjmuje Ośrodek
Zdro wia codziennie w godzinach od 11—13.
Słuchaczki kursu otrzymają po ukończeniu
odpowiednie świadectwa.

— Wynalazek norweskiego rybaka. Z
Moldy oonoszą, i* tamtejszy rybak dokonał
i wypróbował wynalazek o dużym znacze­
niu dla. rybołówstwa. Chodzi tu o motor

mały do połowów na wędkę ciągmopą. Po­
zwala on na 'Wyrzucenie sznura z haczyka­
m i tak daleko, aż dosięgnie grunt, po czym
zaczyna go podnosić do żądanej wysokości
i następnie w oznaczonych odstępach cza­
su wciąga i wypuszcza sznur. K iedy zaś ry ­
ba złapała 6ię na hak - wciąga sznur au­
tomatycznie na powierzchnię wody, umoż­
liwiając rybakowi odczepienie zdobyczy. Za­
łożenie kilku takich motorków zwiększyło­
by znacznie szanse połowów. Wynalazek ten

zainteresuje niewątpliwie naszych kaszub­
skich rybaków.

— Eksporterzy, uwaga! Cebula Poważne
towarzystwo handlowe w Szwajcarii posia­
da odbiorców na około 50 ton cebuli świeżej.
Pożądany jest towar zdrowy, czysty, dobrej
jakości, o średnicy 4—8 cm. R/28617/26 S.
Firma z Tunisu interesuje się importem fa­
jansowych artykułów sanitarnych, umywal­
ni, wanien. P/28371/3R/ID. Firm a indyjska
(Indie Bryt.) pragnie nawiązać kontakt z

polskimi producentami następujących arty­
kułów: towary żelazne, artykuły elektro­
techniczne, papier, a rtykuły biurowe oraz

wyroby farmaceutyczne. B/27190/3B/H. Zgła­
szać się w Państwowym Instytucie Ekspor­
towym w Warszawie z powołaniem ną od­
nośne numery.

— Dyplom y Marynarce Handlowe!,
Pod przewodnictwem dyrektora Urzędu
Morskiego, p. inż. St. Łęgowskiego odbyło
się posiedzenie komisji kwalifikacyjnej do
orzekania W sprawach dyplomowych w

Marynarce Handlowej. Komisja po rozpa­
trzeniu podań przyznała nowe dyplomy na­
stępującym kandydatom: dyplom kapitaną
żeglugi wielkiej: Bobin Zbigniew, Gawęcki
Bohdan, Kowalewski Zbigniew. Świechow-
ski Jerzy; dyplom kapitana żeglugi ma­
łej: Bielski Marian, Kotwica Stefan, Na-
gel Mieczysław, Schreiber Dymitr, Sie­
kierski Stefan. Umiński Marian; dyplom
porucznika żegl. wielkiej otrzymał Hiller
Edward. D. c. n.

Jak Samba uciekł do Polski.
Gdynia. Maly Samba z dżungli afrykań­

skiej zawędrował aż do Dakharu, gdzie w

tawernie portowej bity i wyzyskiwany
przez swego szefa słuchał pilnie opowieści
różnych marynarzy o lepszych, innych, da­
lekich krajach. Do Dakharu przyjeżdżają
czasem piękne statki z białoczerwoną ban­
derą i marynarze o jasnych włosach i do­
brym wesołym uśmiechu. Samba słyszał od
nich o pięknym krajn śnieżnych brylanto­
wych pól i o takim dziwnym porcie, który
się nazywa Gdynia, a na wspomnienia któ­
rego marynarze spod bialoczerwonej bande­
ry prostują się dumnie i mówią, że na kuli

ziemskiej niemasz nic rów nie pięknego!
Więc Samba niewiele myśląc, zabrał wo-

reczek orzechów, flaszkę słodkiej wody i za­
kradł się pod pokład jakiegoś statku, o któ­
rym się dowiedział, że popłynie właśnie do
tej cudnej Gdyni i tak dotarł do celu swych
marzeń.

W Gdyni udało się maleowi opuścić ci­
chaczem statek — (zresztą zagraniczny) i
znalazł się w tajemniczym polskim mieście.
Zachwyt jego nie mial granic. Po brudnych
ciasnych uliczkach Dakharu egzotyzm da­
lekiej północy wywar! na dzieciaku wstrzą­
saj'ące wrażenie. Błąkając się po mieście i

podziwiając jego cuda obdarty Samba na­
tknął się na policjanta, który po dłuższej
obserwacji zabrał chłonca do komisariatu.
Strach obleciał malća okropny. Myślał, że

go powieszą lnb szyję mu utną. Ale polscy
policjanci, bracia tamtych dobrych mary­
narzy z Dakharu, przede wszystkim dali
chłopcu jeść. Pod opieką władz polskich
Samba nabrał zaufania i wiary, że świat
jest dobry. To też gdy stanął przed sądem
i usłyszał tylko napomnienie oraz polecenie
deportacji z powrotem do Dakharu, długo
kłaniał się sędziom i mamrotał wyrazy po­
dziękowania.

Mały Samba odjedzie do Airyki i tam

głosić będzie wszystkim murzyniętom opo­
wieści o sweji wielkiej Przygodzie, której na

imię — Gdynia!

— Śladem Norwegów. Trzy wielkie or­
ganizacje handlu rybami w Norwegii wy­
brały ostatnio wspólnie komisję,' która zaj­
mie się opracowaniem zasad kontroli jako­
ści wyrobów rybnych, czego konieczność za­
istniała na skutek coraz liczniejszych wy­
mogów, jakie się stawia na śwjatowych
rynkach handlu wyrobami rybnymi- W
Polsce, gdzie handel rybami jest w olbrzy­
m iej większości opanowany przez żydów,
komisja taka byłaby niezmiernie pożąda­
na.

— LXXX wieczór czwartkowy odbędzie
się w dniu 15 bm., na którym Nadzieja
Drucka wygłosi odczyt pt. ,,Teatr a ży­
cie". W części drugiej wieczoru autorka
odczyta fragment sztuki pi. ,,Czary".

Niezwykła choinka w grodzie Kopernika
Toruń, 14. 12. Towarzystwo Rozwoju

Ziem Wschodnich, ohr. pom. z siedzibą,
w Toruniu, pragnie przypomnieć spo­
łeczeństwu toruńskiemu o wschodnich
rubieżach Rzeczypospolitej i przy po­
parciu miejscowego kupiectwa urządza
na placu Teatralnym w dniu 17 gru­
dnia br., o godz. 16 piękną choinkę, na

której znajdą się artystycznie wykona­
ne reklamy większych firm toruńskich.
Umieszczenie reklam y na choince bę­
dzie jednocześnie dowodem, że dana
firm a złożyła ofiarę na zakup pomocy
szkolnych dla biednych dzieci z Mało­
polski Wschodniej, która jest najbar­

dziej narażona na falę wojującego u-

kraizmu.

Oprócz zakupu pomocy szkolnych dla
dzieci kresowych, szkół prywatnych i

prowadzonych przez Tow. Szkoły Ludo­
wej, została zorganizowana staraniem
komitetu imprezy zbiórka książek, któ­
re będą przekazane ruchomym biblio­
teczkom na terenie woj. stanisławow­
skiego

Ofiarowane książki lub pomoce szkol­
ne dla ubogiej dziatwy Kresów Wscho­
dnich prosimy (składać) przekazywać
do ,,Orbisu" na ręce p. dyr. Krzemienia

wzgl. do Domu Społecznego, pokój nr

45, ul Mickiewicza 2-4.

,,Swój do swego po swoje” .

Toruń. W uh- niedzielę, 11 bm. o godz.
12,45 w wielkiej sali ,,Dworu Artusa" od­
było się na zakończenie ,,Tygodnia popie­
rania przemysłu, handlu i rzemiosła pol­
skiego" w ielkie zebranie publiczne, które
Zagaił prezes Związku Polskiego, p. mec.

dr Ossowski i który jednocześnie zebraniu
przewodniczył.

Na wstępie p, Melerski wygłosił referat
o roli kupca polskiego, a p. Wiencek o
roli rzemieślnika polskiego w życiu gospo­
darczym. Ó kwestii żydowskiej i niemiec­
kiej w życiu gospodarczym mówił p. red.
Bagiński, który podkreślił, iż koniecznością
jest wyrugowanie tych dwóch wrogich dla
gospodarki polskiej elementów.

Następnió zebrani uchwalili następują­
cą rezolucję:

,,Niepodległość polityczna państwa bez
niepodległości gospodarczej nie daje Pań­
stwu warunków rozwoju i pewności bytu.
Fakt ten jest dzisiaj tak rzeczywisty, że
potęga gospodarcza stała się miernikiem
potęgi wojennej- W dzisiejszych czasach,
kiedy podboje polityczne państw poprze­
dzane bywają ekspansją gospodarcza, pra ­
ca nad unarodowieniem wszelkich prze­
jawów życia narodowego jest tak samo

walką, jak krwawe zmagania w obronie
własnych granic.

Zebrani na w ielkim zgromadzeniu ma­
nifestacyjnym z okazji ,,Tygodnia propa­

gandy przemysłu, handlu i rzemiosła pol­
skiego" stwierdzają, że walka z przerostami
elementów obcych w gospodarce narodu
jest koniecznością życiow ą społeczeństwa
na Pomorzu, które raz już przed laty kilku­
dziesięciu z w alki takiej wyszło zwycięsko,
winno podjąć inicjatywę unarodowienia
przemysłu, handlu i rzemiosła, wzywając
wszystkich rodaków Wielkiego Pomorza, by
w myśl haseł patriotyzm u gospodarczego.
Stanęli na wspólnym froncie w alki o nie­
podległość gospodarczą Polski" .

- e:a-

— Kradzieże. Józef Ziółkowski, rolnik,
zam. w Chełmży przy ul. Chełmińskiej 21

zgłosił o kradzieży części walu żelaznego
do wałowania roli, wartości 100 zł, pozo­
stawionego w polu. Jan Smoczyński, zam.

w Zaroślu Cienkim, w pow. toruńskim,
zgłosi! o kradzieży roweru marki ,,Na­
przód", wartości 70 zl. Powiadomiona poli­
cja przeprowadza dochodzenia.

— Kradzieże. Maksymilian Grabowski,
zam. przy ul. Kościuszki 72 w Toruniu zgło­
sił o kradzieży marynarki, zegarka męskie­
go z łańcuszkiem i portmonetki z zawar­
tością 29 zl, ogólnej wartości 100 zł. Paweł
Szubi'yćh, zam. przy ul. Słowackiego 121

zgłosi! o kradzieży roweru m arki ,,Torpedo"
wartości 100 zl. W powyższych Sprawach
policja przeprowadza dochodzenia.

W dnia 18-ym grudnia br.

glosujcie na listy
Stronnictwa Pracy
W Bydgoszczy .... *lista nr J|

w T o r u n i u ............................. ..... . lista n r 2 ^

w Starogardzie .....i ista nr 3

W.Lubawie, Golubiu, Wąbrzeźnie
w Chełmnie (Blok roieszczaflsko-robotniczy)
W In o w ro cła w iu (Chrześcijański Świat Pracy)
w OstrowieWikp.
W Kąpnie Ustanrdi

(Blok robotniczo-praoowuiczy)

Kroniku

ronuiiisKA

Toruń, dnia 14 grudnia 1938 r.

Nocny dyżur pełnią apteki:
Pod Ortem - śródmieście.
Św. Anny - Bydgoskie Przedmieście.
Pod Łabędziem - na Mokrern-
Nadwiślańska - Jakubskie Przedmieście

-

Pogotowie straży pożarne) teł. 12-44.

Pogotowie ratunkowe teł. 19-91.
*:s--

Przedstawicielstwo ,,Dziennika Bydgo­
skiego”, ul. Mostowa 17, teL 1446,

REPERTUAR KIN:
Aria: ,,Narodziny gwiazdy'.
As: ,,Błękitna załoga” .

Mars: ,,Brawura” .

św it: ,,Czardasz” .

— Repertuar Taetru Ziemi Pomorskiej.
środa 14 bm. godz. 20: ,,Subretka” , czwar­
tek 15 bm. godz. 20: premiera ,,Jadzia wdo­
wa” , piątek 16 bm. godz. 20: ,,Jadzia wdo­
wa” .

— Uwaga radiosłuchacze Rozgłośni Po­
morskiej! Dziś (środa) o godz. 20 Teatr Zie­
mi Pomorskiej urządza specjalne przedsta­
wienie dla wszystkich radiosłuchaczy
współczesnej komedii Devla ,,Subretka".
Ceny miejsc od 0,25---l,50 zł. Bilety naby­
wać prosimy do godz. 17 w drogerii Foto-
Szady, od godz. 18 w kasie teatru.

— Posiedzenie w yd ziału historyczno-ar-
cheologicznego Tow. Naukowego w Tóruńiu
odbędzie się w piątek 16 grudnia br. o go­
dzinie 18-tejl w ratuszu, w sali posiedzeń
rady miejskiej. Porządek obrad przewiduje:
referat ks. dr. Łęgi pt. ,,Budownictwo ludo­
we ziemi chełmińskiej" i mgr. J. Delekty
,,Omówienie wyników tegorocznych wyko­
palisk" wraz z pokazem.

— Kradzież świni. Heine Kriwald, zam.

w Górsku w powiecie toruńskim zgłosił,
że 10 bm. nieznany sprawca za ppmocą
wyrwania skobla dostał się do chlewa i
skradł świnię, wartości 75 zł. Dochodzenia
w toku.

— Z frontu pomocy zimowej. Celem o-

mówienia prac.sekcji propagandowej Miej­
skiego Komitetu Obywatelskiego Zimowej
Pomocy Bezrobotnym w Toruniu odbędzie
się zebranie tejże sekcji w dniu 14 bm. o

godz. 19-tej| w ratuszu, pokój nr 14.
— Łyżwiarskie mistrzostwa Pomorza.

Klub sportowy KPW ,,Pomorzanin” w To­
runiu organizuje w początkach stycznia
1939 r. III łyżwiarskie mistrzostwa Pomo­
rza w konkurencji jazdy figurowej pań, pa­
nów i parami. Bliższe infromacje podane
będą dodatkowo w odpowiednim czasie.

— Z Klubu Polsko-Angielskiego. W śro­
dę 14 bm. na zebraniu Klubu Polsko-Angiel­
skiego w Toruniu prof. Szczepkowski stre­
ści powieść Karola Dickensa pt. ,,Christmas
Gard” (Kartka na Boże Narodzenie). Zebra­
nie odbędzie się w sali Książęcej Dworu
Artusa o godz. 20.

— Służba pocztowa w niedzielę przed­
świąteczną. Celem umożliwienia publiczno­
ści korzystania w jak najszerszej mierze z

usług poczty w okresie najsiłniejsżęgp ru­
chu w handlu przedświątecznym tj. w nie­
dzielę poprzedzającą Boże Narodzenie (18
bm.) będą otwarte w pełnym zakresie, jak
w d ni powszednie, wszystkie urzędy poczto­
we na terenie całego Torunia w godzinach
od 9 do 12i 16 do 18 z wyjątkiem oddziałów
nadawczych nr 1 Bydgoskie przedm. i nr 2
Jakubskie przedm. oraz filii przy ul. Dy­
bowskiej, która to ostatnia otwarta będzie
tylko od godz. 9 -11 przed południem.

Haracz rolnic zy od eksportu świń.
Na niedawnym zjeżdzie prezesów Okrę­

gowych Towarzystw Rolniczych z woje­
wództwa lwowskiego poruszono m. in. spra­
wę wygórowanych opłat od eksportu
świń. Przytoczono przykład, że opłaty ód
wagonu (900 kg) wywiezionych do Niemiec
w listopadzie żywych świń wyniosły nastę­
pująco:

1) Fundusz eksportowy 20 gr od 1 kg —

1.800 zl. 2) opłaty dla Związku Eksporterów
Bekonu i Artykułów Zwierzęcych 1 gr od 1

kg — 90 zł; 3) opłaty na rzecz Izby Rolni
czej1grod1kg—90zł;4)opłatynarzecz
Polskiego Towarzystwa Handlu Kompensa­
cyjnego (Ł zw. Zahan) 0,4% od brutto - o-

koło 60 zł; 5) umowne 2 gr od sztuki - 170
zł; razem około 2.210 zł.

Wysokość tych opłat uznali zebrani jako
prawdziwy haracz.

Wywóz węgla kamiennego.
Wywóz węgla kamiennego z Polski w li ­

stopadzie br. wynosił — według danych
tymczasowych — ogółem 1.081 tys. ton wo­
bec 1.121 tys. ton w październiku br. i 975
tys. ton w listopadzie r. ub. W ten sposób,
w porównaniu z listopadem r. ub. eksport
tegoroczny był o 106 tys. t względnie o bli­
sko li% wyższy. Przeciętna dzienna wy­
syłka węgla za granicę wyniosła 43 tys. ton,
czyli tyle, co w październiku br.

- s;a-

Nie pozwól by głodne i zziębnięte
były dzieci bezrobotnych.

Złói ofiarę na Pomoc Zimową.
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Przedstawicielstwo ,,D ziennika Bydgo
skiego” w Inowrocławia mieści się od dnia
1 grudnia br przy nL KróL Jadwigi 22/23
I piętro, prawo (naprzeciw magistratu). Na­
sze przedstawicielstwo powierzyliśmy p.
red. Florianowi Wikarskiemu.

Biblioteka Tow Czytelni Lądowych mie­
szczącą s'e w Domu Katolickim Drży ulicy
Plebanka. otwarta fest codziennie za wyjąt
biem niedziel I świat od Rodziny 17 do 19.

Biblioteka Hotelowego Przysp. Wofsk. w

świetlicy nOgntska" przy ul Magazynowej
otwarta w poniedziałki, środy i piątki od
BOdz 17 do 19.

Biblioteka miejska czynna jest codzien

nieodeodz17do18wsobotyod17do19
Nocny dyżnr petni apteka ,,Pod Lwem

”

.

Karetka sanitarna, telefon 276 czynna
w dzień i w nocy.

REPERTUAR KIN:
As: ,(Złodziejka”
Słońce: ,,Heidi” z Sbirley Tempie.
Stylowe: ,,As Coeur”.
Świt: ,,Złote kobietki”.

— Z obrad powstańców wikp. W lokalu

p. Tucholskiego odbyło się zebranie Zw.

Powst. Wlkp., które zagaił prezes p. Kape-
liński. Na członków przyjęto pp.: Zyg. W it­
kowskiego z Kruszy Zamkowej, M . Tomcza­
ka, Wł. Wiśniewskiego i J. Gronka z Kru­
szy Duchownej. Sprawę umundurowania re­
ferował kom. p . Szczepański. Opłatek urzą­
dzi towarzystwo 6 stycznia. Do komitetu tej
uroczystości wybrano pp.: Słończyńską,
Pawlakową, Lipczyńską, L. Osińskiego, St.

Zarembę i W. Dombka. Na wniosek preze­
sa p. Kapelińskiego postanowiono urządzić
kwestę uliczną 6 stycznia na rzecz biednych
towarzystwa.

— Zgon 100-letniej staruszki. W tych
dniach zmarła najstarsza mieszkanka Kacz-

kowa (pow. Inowrocław), licząca 100 lat,
która cieszyła się do ostatniej chwili do­
brym zdrowiem i niezwykłą pamięcią.

— Ku czci Niepokalanej. Dzieci M arii

par. św. Mikołaja urządziły piękną akade­
m ię ku czci Niepokalanej. Pieśni okoliczno­
ściowe wykonał ślicznie chór Staw. Dzieci

Marii pod batutą p. J. Gałdyńskiego. Na­
stępnie uroczystość zagaił ks. kan. Jaśkow-

ski, przemówienie wygłosił misjonarz o.

Giemza z Bydgoszczy, zachęcając młodzież,
by jak najliczniej garnęła się pod sztandar

Królowej Niebios. Okolicznościową dekla­
mację wygłosiła H. Markiewiczówna.

— Zakończenie sezonu kola szybowcowe­
go L. O. P. P . Zebranie koła szybowcowego
L. O. P . P . w Inowrocławiu, połączone z

uroczystym zakończeniem sezonu 1938r., od­
będzie się 15 bm. o godz. 19 w sali muzeum

lotniczego.
— W alne zebranie Zw. Pszczelarzy. W

lokalu p. Barteckiego przy ul. Król. Jadwigi
21 odbyło się walne zebranie Zw. Pszczela­
rzy, które zagaił prezes p. prof. Gryczka, po
czym powołano ną przewodniczącego p. J.

Dziocha, na sekretarza p. L . Gralika,, a na

ławników p. S. Barteckiego i J. Wasilew­
skiego. Sprawozdania złożyli pp.: Gryczka,
L. Gralik, Milchert, Lewandowski, T. Gra-
lik i inni. Na wniosek przewodniczącego ko­
misji rew. p . M . Kościelnego udzielono za­
rządowi absolutorium. Budżet na 1939 r.

uchwalono w wysokości 500 żł. W dalszym
ciągu uchwalono przeznaczyć 120 zł na sta­
cjędoświadczalną,50złnaF.O.N.i20zł
na najbiedniejsze dzieci. Następnie refero­
wał prezes o przejściu oddziału do Pom. Zw.

Pszczelarzy oraz zapoznał zebranych ze sta­
tutem i regulaminem walki z chorobami

pszczelimi, a p. Matysek z Batkowa złożył
sprawozdanie z konferencji prezesów w

Bydgoszczy. Poza tym ustalono plan prac
w 1939 r. Uchwalono złożyć wniosek do
władz szkolnych o zaprowadzenie pasiek
przy szkołach. ^

MnffTT.NO. (mk) Kino Bałtyk: ,,Bitwa

nad Sommą” .

— Tow. Ogrodników Zaw. zorganizowało
kurs dla uczniów, którego otwarcie nastą­
piło 10 bm. w świetlicy szkoły rolniczej. Na

wstępie przemawiał prezes p. Fertykowski
z Twierdzvnia. Wykładowcami są pp. A.

Baranowski. Michalski, naucz., k ier. szkoły
Grylewicz, Szymański i dyr szkoły rolniczej
p. inż. Kraśniecki.

KWTECISEEWO. (mk) Zarząd K. S.M .M .

mianował za długoletnią pracę członkami

honorowymi pp. St. Prykę, Cz. Nowackiego
i K. Glanca.

GEBICE. (mk) W pobliskim Bielsku wy­
budował i uruchomił mleczarnię b. urzęd­
nik urzędu wojewódzkiego p. L . Luwański.

KCYNIA. Towarzystwo Kupców w Kcyni

urządziło w święto Niep. Pocz. N . M . P .

,,Dzień kupca polskiego”. O godz. 11 odby­
ła się uroczysta msza św. na intencję ku-

pieclwa polskiego w klasztorze. Okoliczno­
ściowe przemówienie wygłosił ks. prob. Pę-
kaeki. O godz. 16 odbyło się uroczyste ze­
branie w Hotelu Polskim. Po zagajeniu ze­
brania przez prezesa p. Sterczyńskiego,
krótki opis działalności Tow. Kupców w

Kcyni wygłosił sekretarz tow. p . E . Sobecki.

Obecny na sali dr Dulowski b. sędzia Sądu

Grodzkiego w Kcyni, zabrał głos i w krót­
kim przemówieniu pożegnał się ze wszyst­
kimi obecnymi na sali. Następnie p. W .

Nowak wygłosił referat: ,,Czy potrzebny
nam jest kupiec?” oraz p. Zbigniew Przybył
referat: ,,Polski przemysł, handel i rzemio­
sło gwarancją niepodległości gospodarczej".

WYRZYSK, (g) W mieście naszym wy­
bory się nie odbędą. Zgłoszono tylko jedną
listę, której kandydaci wejdą do rady miej­
skiej. Nazwiska ich podamy w następnym
numerze.

— Powiatowy Komitet Pomocy Dzieciom
i Młodzieży prowadzi obecnie wytężoną ak­
cję zbiórkową odzieży dla biednych dzieci.

Akcją odzieżową komitet obejmie tylko dzie­
ci rodzin najliczniejszych i najbiedniejszych
Innym, zakwalifikowanym przez odpowie­
dnie komisje, uprzystępni nabycie odzieży
za opłatą 20% jej wartości.

— Od trzech tygodni prowadzony kurs

robót betonowych . został ukończony. Prze­
szkolonych zostało 30 robotników, którzy
prócz fachowych wiadomości otrzymywali
jeszcze wynagrodzenie — 2 zł dziennie,
Kurs powyższy finansował Fundusz Pracy.
W dziedzinie wyszkolenia zawodowego wy­
dział powiatowy pow. wyrzyskiego urucho­
m ił kurs kamieniarski oraz koszykarski,
które nadal trwają. Wykładowcami na kur­
sie byli p. Inż. Wangler, kierownik powiat,
zarządu drogowego oraz p. techn. Wierzew-

ski, referent budowlany.

BRODNICA, (ii). Od dłuższego czasu

grasowała na terenie powiatu brodnickiego
nieuchwytna szajka złodziejska, która do­
konała szeregu kradzieży. M . in. doknano

kradzieży garderoby na szkodę p. Brunko-

wej Agaty, Marońskiego Konst w Jastrzę­
biu i Sorzyńskiego Franc. w Zembrzu, pow.
brodnickiego. Dochodzenia policyjne do­
prowadziły do ujawnienia szajki w osobach

Chojnowskiego, W róblewskiego i Marcisza-

ka, których osadzono w więzieniu. Skra­
dziony łup znajduje się na Posterunku PP.

w Brodnicy, gdzie mogą się poszkodowani
zgłosić celem rozpoznania.

— B. Betlejewski z Brodnicy, któremu
z ostatnich wyroków zebrało się za różne

przestępstwa przeszło 20 lat więzienia, zo­
stał skazany przez S- O. w Płocku na rok

więzięnja i zamknięcie na stale w Zakła­
dzie dla niepoprawnych za ucieczkę z are­
sztu policyjnego.

DZIAŁDOWO, (jl). Na torze kolejowym
Brodnica-Działdowo znaleziono mężczyznę
z rozbitą czaszką. Jak się okazało, ofiarą
nieszczęśliwego wypadku padł Wacław Ma­
linowski, rob. okrętowy z Gdyni, ul. Gen.
Dreszera 49, który jechał ,,na gapę” na da­
chu wagonu z Gdyni do Warszawy. Pod­
czas przejazdu pociągu pod mostem M. u -

derzył głową o belkę mostu i śmierć nastą­
piła na miejscu a zwłoki zsunęły się do ro­
wu przy torze. Zwłoki ofiary odstawiono
do szpitala pow. w Działdowie.

FABRYKA WÓDEK i' LIKIERÓW

WĄGROWIEC, (gr) 8 hm. zorganizowa­
no kwestę uliczną na gwiazdkę dla dzieci.
Zebrano 202.70 zł, dobrowolne datki na aka­
demii urządzonej przez Tow. Samodzielnych
Kupców z okazji tygodnia propagandy pol­
skiego przemysłu, handlu i rzemiosła przy­
niosły 44,20 zł.

GNIEZNO, (fb) P. prezydentowi B. Ka­

sprowiczowi z Gniezna wręczył w ratuszu
w Poznaniu prezydent miasta Poznania p.
inż. Runge dyplom uznania Za zasługi poło­
żone około rozwoju Targów Poznańskich.

— Staraniem Archidiecezjalnego Insty­
tutu Akcji Katolickiej w Poznaniu odbył się
11 bm. w Gnieźnie regionalny zjazd inteli­
gencji. Po nabożeństwie w kościele św. Trój­
cy, w czasie którego wspaniałe kazanie wy­
głosił ks. prof. Skaziński z Poznania, nastą­
piło w sali prymasowskiej otwarcie obrad

zjazdu, którego dokonał prezes Dek. Akcji
Kat. p . dr Dajski, witając duchowieństwo,
przedstawicieli władz państwowych i woj­
skowych, prasę oraz uczestników zjazdu, po
czym oddał dalsze przewodnictwo obrad w

ręce prezesa S. O w Gnieźnie p. Osten-

Sackeńa. Referaty wygłosili: p. prof. Stru­
garek z Poznania, ks. prof. Skaziński i p. dr

Dajski — Gniezno.

— W ubiegłym tygodniu wydarzyły się
na odcinku szosy Gniezno-Łubowo 4 kata­
strofy. Ostatnia m iała miejsce pod Woźni­
kami, gdzie m ijały się dwa autobusy, z

których zdążający do Poznania zaczepiłlyła-
śnie tam przejeżdżający motocykl i wlókł

go kilkanaście metrów. Wł. Olewski i K.

Wawrzynkowski z Gniezna, pasażerowie
motocyklu, doznalli lżejszych obrażeń, a

motocykl uległ poważnemu uszkodzeniu.

WRZEŚNIA. Przejechana została na ul.

Poznańskiej 12-Ietnia J. Owczarzakówna,
zam. przy ul. Fabrycznej. Samochód nale­
żał do p. Kodera z Sokołowa, pow. Wrze­
śnia. Dziewczynka chciała przejść przez

jezdnię, nie zauważyła jednak nadjeżdża­
jącego samochodu, który całym impetem
podrzuci! nieszczęśliwą w górę i odrzucił
na bok. Nieszczęśliwa została tak ciężko
poraniona, że musjano ją odstawić natych­
miast do szpitala, gdzie walczy ze śmiercią.

WĄBRZEŹNO, (ak). Kino ,,Słońce":
,,Bunt Załogi".

— Lokalny Komitet Pomocy Dzieciom i

Młodzieży urządził na rzęcz dożywiania
biednej dziatwy szkolnej 11 bm. na sali p.
Kostrzewy wielki koncert kawaleryjski.
Przed rozpoczęciem koncertu wygłosił sło­
wo wstępne ks. prof. W . Kiedrowski.

TUCHOLA, (fm). Swego czasu donosi­
liśmy, że mieszkaniec naszego miasta, niej.
Edmund Ż., przeszedł na stronę niemiecką.
Wrócił już — zupełnie rozczarowany. Przy­
witano go tam ciężką pracą i niedostatecz­
nym odżywianiem. Już drugi raz nie uwie­
rzy gołosłownej i fałszywej propagandzie
niemieckiej.

CZERSK, (ał). 11 bm. staraniem S. S.

Elżbietanek urządziło tut. Przedszkole do­
roczne przedstawienie gwiazdkowe. Po

wyczerpaniu programu którego wykonaw­
cami były dzieci z ochronki przemawiał ks.

prob. Stawicki. Na zakończenie przybył
gwiazdor, który milusińskich obdarował

podarkami. Frekwencja publiczności była
liczna.

— Ostatnio urządzono na naszym terenie

zbiórkę na gwiazdkę najbiedniejszym dzie­
ciom, którego wynik jest nast. ze zbiórki
ulicznej w której brali czynny udział naj­
poważniejsi obywatele miasta zebrano

194,66 zł a w kweście-domowej 321,50 zł.

CHOJNICE, (s). Przed tut S. O . toczyła
się rozprawa karna przeciwko Janowi So­
sze i szewcowi W ł. Zakrzewskiemu z Ko­
ścierzyny, którym akt oskarżenia zarzuca,
iż nocy 27 sierpnia br. włamali się do mie­
szkania Brańców w Berenkowicaeh i zabra­
li całą gotówkę w sumie 435 zł. W ostatniej
chwili gdy napastnik usiłował wyskoczyć
z mieszkania, przebudzona Brańcowa

schwyciła go za nogi i z pomocą synów zło­
dzieja związano. Sąd skazał Sachę na pół­
tora roku więzienia, a Zakrzewskiego na 8
mies. z zawiesz. na 3 lata.

— W Chojnicach przytrzymano ostatnio

niej. 34-letniego Józefa Grochowskiego z

Konarzyn, pow. kościerski, który doskonale
udawał głuchoniemego i wzbudzając litość
swym kalectwem nabierał ludność okolicz­
nych powiatów. Odtransportowany do tut.

Urzędu Śledczego i wzięty na ,,spytki", od­
zyskał nagle słuch i mowe.

STAROGARD, (jw). 11 bm. na rynktf
odbyło się zaprzysiężenie rekrutów pułku
starogardzkiego. Żołnierze wysłuchali Mszy
św. w kaplicy św. Wojciecha, odprawionej
przez ks. m jr. Stryszyka, Po nabożeństwie
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garnizon zebrał się na rynku, gdzie p.
ppłk- Łękawski odebrał raport i wygłosił
okolicznościowe przemówienie. Przysięgę
składali kolejno żołnierze wyznania rzypi-
sko-katol., potem żołnierze innych wyznań.
Na zakończenie odbyła się defilada i wspól­
ny obiad żołnierski z udziałem przedstawi­
cieli władz i społeczeństwa.

— 11 bm. w południe wybuchł pożar w

domu p. Krawczykiewiczowej przy drodze

Nowowiejskiej. Pożar powstał z powodu
pęknięcia pieca żelaznego, w którym nad­
miernie napalono. Przybyła straż pożarna
zdołała szybko pożar ugasić, tak, że spalił
się jedynie dach domu. Straty wynoszą o-

koło l.ÓOO zł. Podczas akcji ratunkowej u-

legł wypadkowi jeden ze strażaków.
— Ża zasługi na polu gospodarczym od­

znaczony został krzyżem kawalerskim or­
deru Odrodzenia Polski p. Stefan Suryn,
wlaśc. m ajątku w Bietowie, pow. Starogard.

WEJHEROWO, (ap) Kino Casino: ,,Zem­
sta Tarzana”.

— Osadzeni zostali we więzieniu wejhe-
rowskim Fr. Kohnke i J. Mateja, obaj po­
mocnicy krawieccy, którym udowodniono
okradzenie zakładu krawieckiego Wład,
Grzenkowicza (Rumia) z materiałów na u-

brania wartości około 1000 zł.

— Zaczadzeniu ulegli nocą mieszkańcy
ul. Podleśnej małż. Bernard i Teresa Szem-
bekowie. Sz. napalili na noc piec węglami
i nieostrożnie przedwcześnie zasunęli szy-
ber w piecu. Zaczadzonych w beznadziej­
nym stanie odstawiono do szpitala N. M . P .

— Miejscowy chór męski ,,Harmonia" w

ub. niedzielę podczas nabożeństwa wojsko­
wego w kościele poklasztornym, celebrowa­
nym przez ks. Lehmana, odśpiewał Litanię
loretańską QO. Jezuitów. Bardzo udatny
występ przemówił głęboko do zebranych
tłumów wiernych.

GRUDZIĄDZ
Przedstawicielstwo nDziennika Bydgo­

skiego'1 mieści sle przy uh Toruńskiej 22,
tel. 1294. Biuro czynne od godz. 8 -18-ej.

TCL Biblioteka i Czytelnia (ul. Legio­
nów 28) otwarta od godz. 11—12 i 17—19

(w soboty tylko do godz. 18).

Pogotowie pożarnicze tel. 11-11.

Nocny dyżur pełnią: apteka ,,Pod Orłem”,
3 Maja 37, tel. 1360 i apteka ,,Pod Gryfem”,
Legionów 33, tel. 1524.

REPERTUAR KIN:

Apollo: ,,Szalona Claudette”,
Gryf: ,,Gasparone” . operetka.
Orzeł: ,,Żółty pył' i ,,Bez rozkazu" .

— Kalendarzyk teatralny: Środa 14 bm.

godz. 20,15: Jedyny występ chóru Dana.

— Kradną fak kruki. Zamieszkała przy
ul. Podgórnej lOa Stanisława Zajączkowska
zgłosiła kradzież teczki, termosu i torebki
z zawartością mniejszej kwoty gotówki. Jak

się okazało, kradzieży dopuściła się Broni­
sława Ziółczyńska (Hallera 51a), którą przy­
trzymano. Z piwnicy Ignacego Burćzyńskie-
go (Nadgórna 58) skradli złodzieje 140 kg
jabłek wartości 70 zł. Z mieszkania Zbignie­
wa Kruszewskiego (Wybickiego 3) skradi ja­
kiś złodziej zegarek z łańcuszkiem oraz pa­
pierośnicę ogólnej wartości 185 zł. Docho­
dzenia w toku.

— Młodociani złodzieje pod kluczem.
Zam. przy ul. Wybickiego 27 Ruth Adloff

zgłosiła kradzież wędlin i 6 par obuwia, o-

gólnej wartości 150 zł. Jako sprawców tej
kradzieży przytrzymano 13-letniego Hipoli­
ta Podleckiego (Kościuszki 19) i 14-Ietniego
Edmunda Wicikowskiego (Nadgórna 19).
W toku śledztwa młodociani złodzieje przy­
znali się do wielu innych kradzieży.

— Kradzieże mieszkaniowe. Z mieszka
nia Luizy Bok (Krzyżowa 1) skradziono 20

kg smalcu oraz garnek napełniony Skwar­
kami. — Wiśniewska (Ogrodowa 14) zgło-
sjta -kradzież garderoby, której dopuściła
się jej b. sublokatorka N. A . obecnie zam.

w koszarach Czarneckiego.

Podaj bratnią dłoń bezrobotnym.
Złóż ofiarę na Pomoc Zimową.
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KALENDARZYK

Dziś: Spirydiona, Nikazego.
'Dziś: Ireneus'za, Krystyny.
Wschód słońca o godzinie 8.03.
Zachód słońca o godzinie 15.46.

Stan pogody.
Pogoda bez zmian.

Wczoraj było w Polsce na ogół pochmur­
no z drobnym miejscami opadem. W iał u-

m iarkowany wiatr południowo-wschodni,
a temperatura wynosiła od kilku stopni po­
niżej zera na wschodzie do kilku stopni po­
wyżej zera na zachodzie kraju. Stacje gór­
skie zanotowały. Kasprowy Wierch minus

3 śt., w chmurze, umiarkowany, porywisty
wiatr południowy. Dziś rano w Bydgoszczy
pogodnie. Przewidywany przebieg pogody:
Chmurne i miejscami drobne opady, przy

umiarkowanych wiatrach z południowego
wschodu. Temperatura na wschodzie nieco

poniżej, a na zachodzie nieco powyżej zera.

Widzialność umiarkowana, rano osłabiona.
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DYŻURY NOCNE APTEK
od 12-18 grudnia:

1) Apteka Centralna, ul. Gdańska, tele­
fo n 3394.

2) Apteka pod Lwem, ul. Grunwaldzka,
telefon 3191. ^

Telefon Pogotowia Ratunkowego 26-15.

— Muzeum Miejskie przy ul. Farnej o-

twarte codziennie od godz. 11 -15, w nie­
dziele i święta od godz. 11—14. Obecnie w

Muzeum wystawa doroczna ,,Salon Bydgo­
ski” .

Muzeum Miejskie — Bielawki, ul. Pic

raćkięgo 8. otwarte codziennie od godz. 11

do 14. Stała wystawa darów: obrazy Leona

Wyczółkowskiego i rzeźby Konstantego
Laszczki.

Biblioteka Nowości T. C. L . przy ulicy
Gdańskiei 30. 1 piętro. wypożvcza książki
od godz. 11 -13.30 i od 16-19.

Z TEATRU MIEJSKIEGO
im . K . H . Rostworowskiego

Dziś w środę, jutro w czwartek oraz w

piątek o godz. 20 dalsze przedstawienia o-

peretki ,,BŁĘKITNA MASKA".
,,B ŁĘKITNA MASKA" odnosi sukces

każdego wieczoru przy wypełnionej do o-

statniego miej.sca widowni, a to dzięki rzad
kó bogatej wystawie wg projektu Prze-

radzkiej i Jędrzejewskiego, pięknym melo­
diom, ciekawej fabule i wykonaniu zespołu
na czele z Mary Gabrielli, Dembowskim,
Wańską, Winczewskim, Domosławskim,
Bończą i Zwolińskim. Orkiestrą dowodzi
K. Kulecki.

W końcowych próbach pod kierunkiem

reżyserskim Szafrańskiego sztuka w czte­
rech aktach Marcelego Pagniola p. t, nPAN
TOPAZ" z udziałem pp. Domańskiej, Dę-
bicza, Gajdeckiego, Kowalczyka, Kuźmiń­
skiego, Kownackiej, Malatyńskiego, Mierze­
jewskiego, Okońskiej, Rosłana, Sobotkow-

skiej. Premiera już w sobotę, 17 bm. o go­
dzinie 20. Bilety do nabycia w kasie te-

atrU'

Specjalny skład nut — Bydgoszcz, ul.

Gdańska 34.
— Awanse oficerów na Nowy Rok. Na

Nowy Rok ogłoszona ma być lista awan­
sów w wojsku. Obejmie ona jak rok rocz­
nie większą ilość oficerów WP.

— Drugi koncert abonamentowy Towa.

rzystwa Muzycznego odbędzie się w czwar­
tek 15 bm. o godz. 20, w auli Miejskiego
Gimnazjum im. Kopernika. Program wy­
pełnią tym razem wybitni soliści, a miano­
wicie znany śpiewak Edward Bender i

młody ale bardzo utalentowany skrzypek
Stanisław Jarzębski, którzy wykonają
szereg utworów 'zarówno starszych j!ak i

nowszych kompozytorów.
— Ciasto świąteczne pieczemy bezpłat­

nie w czwartek, 15 bm. o godz. 17-ej w sali

pokazowej gazowni, ul. Jagiellońska 48.

Prosimy o liczne przybycie.
— Odczyt o Rumunii. Polskie Tow. Kra­

joznawcze zaprasza na odczyt, który wy­
głosi p. płk. Zachar 15 bm. o godz. 19,30 w

Domu Turystycznym przy ul. Zyn'munta
Augusta 14, na temat swoich- wrażeń i

przeżyć z wycieczki do Rumunii, Temat
nader ciekawy i aktualny.. Wstęp bezpłat­
ny-

Jesteś Obywatelem
skorzystaj ze swego prawa obywatelskiego!

Za kilka już dni, staniemy do nrny

wyborczej, aby oddać głosy na kandy­
datów niezależnych, którzy z godnością
będą reprezentować ciebie w Radzie

Miejskiej i bronić słusznych interesów

narodowych, społecznych, gospodar­
czych i kulturalnych.

Głosowanie odbywa się w sposób
ustalony w ustawie a mianowicie: Wy­
borca głosuje osobiście przez oddanie

karty do głosowania. (Karty takie, o ile

chodzi o zwolenników Stronnictwa Pra­
cy — można otrzymać od mężów zaufa­
nia Stron. Pracy, bądź też będą dorę­
czone do domów), wyborca zbliża się
do stołn, za którym urzęduje Komisja

i podaje imię, nazwisko i adres zamie

szkania (DLA TEGO NALEŻY MIEĆ
PRZY SOBIE JAKIKOLWIEK DOWÓD
TOŻSAMOŚCI Z FOTOGRAFIĄ); człon­
kowie Komisji sprawdzają czy wyborca
umieszczony jest w spisie wyborców,
po nstalenin, że wyborca jest wymienio-
ny w spisie, jeden z członków Komisji
podaje wyborcy kopertę, do której wy
borca wkłada kartę do głosowania, po

czym oddaje kopertę z kartą przewodni­
czącemu Komisji, który rzuca ją do

nrny. Po wrzuceniu przez wyborcę ko­
perty do nrny członkowie Komisji, od­
notowują w spisie, że wyborca oddał

głos.

Chrześcijaństwo a

Interesujący odczyt
Na najbliższym wieczorze Rady Arty

styczno-Kulturalneji w auli Miejskiego Gim­
nazjum im. Kopernika w piątek, 16 bm.,
punktualnie o godz. 20, — u słyszymy pre­
legenta najwyższej miary ks. Jana Urba

na. Jezuity. Osoba ks. Urbana jest obca

kulturalnej Polsce, a temat obecnego od­
czytu ,,Chrześcijaństwo a różne cywiliza­
cje" musi w-zbudzić powszechne zaintere­
sowanie i zebrać na wieczorze RAK licz­
nych słuchaczy. Pociąga już sam temat:

w obecnym ścieraniu haseł i wyznaczeniu
roli katolicyzmu w społeczeństwie o zależ­
ności Wcześnie od w'yznawanych haseł —

zagadnienie stosunku chrześcijaństwa wo­
bec różnych cywilizacji nacechow'any jest

rńżne cywilizacje.
ks, J. Urbana, T. J.

nie tylko znaczeniem wielkiej wagi, ale jest
także zagadnieniem o najwyższej! tempe­
raturze aktualności. Podjęcie tego proble­
mu przez ks. Urbana stanowi rękojmię, że

otrzymamy właściwe oświetlenie kwestii i

że postaw'iona zostanie ona we właściwej
perspektywie. Długoletni bowiem redak­
tor ,,Przeglądu Pow'szechnego" i obecny
redaktor pisma ,,Oriens", przedstawia ks.
Urban jako publicysta i filozof zjawisko;
które nie tylko u zwolenników ale i u prze­
ciwników budzi wysokie uznanie. To onar-

cie się na głębokich przemyśleniach i sze­
rokości odsłoniętych horyzontów stanowi

o indywidualności tego filozofa i publicy­
sty.

Ostrzeżenie.
Doszło do mej wiadomości, że pewne osoby

rozsiewają kłam liwe pogłoski, godzące w dobro mej
osoby i firmy. Źródła tych plotek, nie trudno się
doszukać. Niemniej ostrzegam wszystkich, którzy
w jakiejkolwiek formie plotki te rozsiewać będą, że

z postępowania ich wyciągnę jak najdalej idące kon­
sekwencje prawne.

^gąnaTz
Magazyn Bławatów, Konfekcji I Galanterii

Bydgoszcz, Rynek Marszalka Piłsudskiego 7.

'N

23497 J
ile zebrano na powitanie wojsk

powracających ze Śląska Zaolziańskiego?
Komitet obywatelski komunikuje nam,

że wpłaty w gotówce na.powitanie wojska
wynoszą ogółem 3.972,15 zł. Wydatki komi­
tetu wynoszą 47,44 zł; pozostałość 3.924,71 zł.

W naturze zebrano 4257 papierosów, 100
buteleczek w'yrobów wódcżanych, 20 czeko­
lad, 2 paski skórzane, 2 p. szelek, 2 p. skar­
pet, 3 koszulki. Pieniądze przekazane zo­
stały dnia 12 bm. do dyspozycji komendan­
ta garnizonu Bydgoszcz, a dary w naturze

poszczególnym oddziałom.

Komendantgarnizonu dziękuję
Otrzymaliśmy następujące pismo: Komi­

tetowi Obywatelskiemu Powitania Wojsk
Powracających ze Śląska Zaolziańskiego w

Bydgoszczy za złożoną na m oje ręce sumę
3.924,71 zł — składam serdeczne podzięko­
wanie.
Komendant garn. ( -) Skotnicki, gen. bryg.

,,Ztota Niedziela** i tydzień
przedświąteczny w handlu.

Starostwo grodzkie podaje do wiadomo­
ści, że w okresie od 18-23 grudnia br.

włącznie zezwala się w dni powszednie na

przedłużenie czasu trwania otwarcia zakła­
dów handlow'ych do godz. 21. W niedzielę
przypadającą na dzień 18 bm. dozwolone

jest wykonywanie handlu w czasie od go­
dziny 13 do godziny 18.

-c:b-

— Anglo-Polish Soclety podaje do w ia­
domości, że w środę, dnia 14 bm. o godz. 8

wiecz. w lokalu klubowym przy ul. Gim­
nazjalnej 1 (Stow Techn.) wygłosi p. W .

Winterfeld odczyt p. t . ,,Impressions from

my last tour” Ponadto zawiadamia się
wszystkich członków i sympatyków, że w

każdą niedzielę i święto o godz. 4 po poi.
odbywają się w lokalu klubowym schadzki

towarzyskie.

Oszustwo przy zmianie banknotów.

Kasjer Banku Gospodarstwa Krajowego
w Bydgoszczy zgłosił policji, że stwierdził
manko kasow'e wynoszące 850 złotych.
Prawdopodobnie zachodzi oszustwo w związ­
ku ze zmianą czterech banknotów 500-zło-

towych na drobniejsze przez pewnego nie­
znanego ną razie osobnika. Był on eleganc­
ko ubrany, wzrostu 1,70 m, lat około 50, bru­
net, mów'iący słabo po polsku z akcentem
cudzoziemskim. Ktoby mógł udzielić o opi­
sanym osobniku jakichś inform acyj, ze­
chce zgłosić się w banku lub w policji.

w :
*

---------

~ Do dzisiejszego numeru Dziennika

Bydgoskiego, — nakładu miejscowego —

załączamy spis firm należących do Spół­
dzielni ,,Kredyt" i wydających towary na

asygnaty tejże Spółdzielni, ną co zwraca­
m y szczególną uwagę naszych czytelników.

— Związek Księgowców i Rzeczoznaw­
ców Księgowości na obwód nadnotecki z

siedzibą w Bydgoszczy przeprowadza re­
jestrację kandydatów na księgowych, po­
mocników' księgowych oraz rzeczoznaw­
ców księgowości. Zgłoszenia po kwestio­
nariusze ul. Jagiellońska 11, tel. 16-61.

— Ozdoby choinkowe wprost z fabryki.
Choinka na gwiazdkę winna być upiększo­
na ozdobami choinkowymi. Licząc się z

różnymi wydatkami w tym okresie, każdy
pragnie jak najtańsze poczynić zakupy.
Otóż najtańszym źródłem zakupu jest w

naszym mieście fabryka ozdób choinko­
wych i instrumentów szklanych p. Fr. Bo­
gacza przy ul. Dworcow'ej 14. Znajdujemy
tam olbrzymi wybór wszelkiego rodzaju
ozdób choinkowych w ogólnej liczbie 600

różnych pięknych modeli. Fabryka, roz­
wijająca się bardzo pomyślnie, zatrudnia

przeszło 100 osób personelu i zalicza się do

największych fabryk tego rodzaju arty­
kułów'. Sprzedaż ozdób choinkowych od­
bywa się obecnie hurtownie i detalicznie.
A w'ięc, ozdoby choinkow'e kupujemy j
wprost w' fabryce Bogacza, ul. Dworcowa

nr 14 (drogeria). !

Ha ^uńazAhą

należy wcześnie

poczynić zakupy
gdyi:

Geny są óo ostateczności zniżone

O^owar w wielkiej ilości

óaje bogaty wybór
OD spokoju wybrany towar

zadowoli każdego
Specjalne zakupy można obecnie
z większą starannością usku­
tecznić.

Komunikat Pom. Zw, Prac. Handlowych
z siedzibą w Bydgoszczy.

W piątek 16 bm. odbędzie się o godz. 20
w Resursie Kupieckiej zebranie plenarne.
Porządek obrad przewiduje tym razem refe­
rat przedstawiciela urzędu przemysłowego
w Bydgoszczy z Zarządu Miejskiego. Refe­
rat ten będzie dla sfery pracowniczej w

handlu zawierał bardzo ważne zagadnienia
kupieckie. Jako drugi ważny punkt spra­
wa obchodu gwiazdkowego oraz inne waż­
ne sprawy organizacyjne.

W niedzielę 18 bm. o godz. 20 odbędzie
się w Resursie Kupieckiej tradycyjny ob­
chód gw'iazdkowy PZPH, z udziałem ducho­
wieństwa, samodzielnego kupiectwa i wielu

innych przedstawicieli organizacji. Obchód

urozmaicony będzie koncertem, deklama­
cjami, śpiewem solo. Punktem kulmina­
cyjnym jest przemówienie kaznodziei i po­
jawienie się gwiazdora. Zaznacza się, że

tego roku odbędzie się wzajemne obdaro­
w'anie się podarunkiem gwiazdkowym, tj. że

wszyscy bez wyjątku otrzymują paczki.
Ż uwagi na niezwykle interesujące zaga­

dnienia udział wszystkich członków PZPH

na zebraniu jest konieczny i obowiązkowy.

Chleb dla Polaków*
— W większym mieście blisko Poznań­

skiego potrzeba kuśnierza, rymarza, mo-

dystki oraz księgami. Lokale są.
— Powiatow'e miasto (15.600 mieszk.)

woj. białostockiego potrzebuj'e kawiarni-
cukie'rni. Lokal w centrum 100,— zł.

— W większym ośrodku w COP można

nabyć przed licytacją większe zakłady ce­
ramiczne za 550 tys. zł. Gotówka 200 tys zł.

— 54 tys. miasto COP-u potrzebuje
składu obuwia, szkła i porcelany, chodni­
ków, dywanów i tapet, składu materiałów

męskich, owocami oraz szklarza, tapicera
i rymarza.

— Miasto o 98 tyś. mieszkańców potrze­
buje Polaka okulisty, zegarmistrza-jubile-
ra, drogerii, składu żelaza, naczyń kuchen­
nych. Jest lokal w nowym domu.

— W 25-tysięcznym mieście woj. war­
szaw'skiego nie ma ani jednego polskiego
składu obuwia.

Informacyj udziela bezinteresownie

Centrala Związku Polskiego w Poznaniu,
ul. Skarbowa 5, m . 7, telefon 1228 w godzi­
nach od 10-tej do 14-tejl.

— Znana firm a L. Safafowska, m aga­
zyn szkła i porcelany oraz sprzętów ku­
chennych, przy ul. Dworcowej 32 urządza
sprzedaż przedświąteczną, obniżając o 10

proc. ceny na wszelkie artykuły i doda­
je prezent gw'iazdkowy. Zwracamy uwagę
n a ogłoszenie.

Wydawnictwa Swiateane.

Dla dzieci i młodzieży.

Instytut Wydawniczy ,,Biblioteka Pol­
ska" na zbliżające się święta Bożego Naro­
dzenia w'ydał serię efektownie w'ykona­
nych książek dla dzieci i młodzieży.

Bogat'o ilustrowana kolorowymi rysun­
kami onowieść Lucyny Krzemienieckiej pt.
.,Z przygód leśnego ludka" (72 stronice du­
żego formatu) zapewne nodobać się będzie
wszystkim dzieciom które kochają zwie­
rzęta i ptaszki. Przez całą opowieść snu­
ją się w'spomnienia iudka, który zw'ierza

się z tego, co spotkało go na imieninach
w iewiórki, opowiada o św'iętach,, leszczyno­
w'ej radości, kwiecie paproci i wiele innych:

Druga książka, wydana także nakładem
Inst. Wyd. ,,B iblioteka Polska" to Już po­
wieść dla młodzieży, Zofii Zawiszanki pt.
,,P lemię żółtw'ia uskrzydlonego" . Ładna o-

praw'a, artystyczne ilustracje i okładka,
składają się na estetyczną stronę zewnętrz­
ną. ^Plemię żółtwia uskrzydlonego", to hi­
storia pew'nych wakacji letnich, spędzo­
nych na wsi wśród pól i lasów. Treść %v
m iarę sensacyjna, wesoła, intryguje czy­
telnika już od pierwszych kartek.

Obie książki, godne przeczytania, nabyć
można w księgarni N'. Gieryna przy Placu
Teatralnvm.
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pięcioraczk i Kanadyjskie maję
* łatka. Każdy podziwia różowa

świeżość ich cery. Zawdzięczają one to olejkowi oliwkowemu

mydła PalmoIive. Natura nie zna lepszego środka dla upiększenia

skóry niż olejek oliwkowy, użyty do wyrobu mydła Palmo!ive. Jak

rdla tych słodkich dzieci, mydło Palmolive będzie równia

^ doskonałe dla Twoich dzieci i dla Ciebie

%j\ samej. Rozpocznij dziś stosowanie zabiegu
l'%, piękności olejkiem oliwkowym , używając
fM.- i mydła Palmolive. Używaj je także do

iuóJkąpieli dla utrzymania świeżości ciała.
laatrac(one(

polecamy c23S8i

wszystkie dodatki w najlepszycb gatunkach
sułtankl. Vorvr*tv. rodaevwki,

iwgdałkl, kawzerture citko-

Irdową,łuskne orzechu wlo-

skle I laskowe, skórki boiwb

rartctowe, ćytrowat. kortewle

do pieczenia pierników
I najlepsze gatunki iwgM

ulica Gdańska 23

Dom towarów kolonialnych

Głośna awantura na ulicy Mostowej
w świetle dochodzeń władz sadowych.
Przed sensacyjnym procejem t*/Bg(fęoszczif.

Sprawa ciężkiego pobicia stróża nocne­
go Piotra Grobelnego przez byłego prezesa
Stronnictwa Narodowego w Bydgoszczy o-

raz innych działaczy tej partii jak Teodora

Koguta, Stanisława Witeckiego (dawniej w

Koronowie) i Wacława Urbańskiego budzi

nadał ogólne zainteresowanie. W pewnych
kołach usiłuje się wzbudzić przeświadcze­
nie, j'akoby wyżej wspomniani osobnicy
byli niewinni i, że specjalną urządza się na

nich nagonkę. Otóż wobec tego rodzaju roz­
siewanych pogłosek należy przedstawić
rzeczywisty stan faktyczny w świetle su­
miennie przeprowadzonych i ukończonych
niedawno dochodzeń władz sądowych.

W toku dochodzeń, które prowadził n.

podprokurator Masojada, przesłuchano k il­
kunastu świadków pod przysięgą i na pod­
stawie ich zeznań ustalono następujący
przebieg głośnego zajścia na ul. Mostowej:
W dniu 30 października br. około godz. 23

po odbyciu zebrania Stronnictwa Narodo­
wego w lokalu przy ul. Warmińskiego były
prezes A. B. Lewandowski wraz z pp. St.

Witeekim, Kogutem i Urbańskim zwiedzili

szereg restauracji. Około godz. 3,30 nad ra­
nem zamierzali udać się jeszcze do restau­
racji ,,Sportowej" przy ul, Marszałka Fo­
cha. Przechodząc przez ul. Mostową, Kogut
potrącił przy mijaniu łokciem niejakiego
Bronisława Morawskiego, który wraz z Ja­
nem Wilsonem i Bernardem Bednarkiem.

odźwiernym Związku Kupców Żydowskich,
stał przed domem, w którym mieści się ki­
no ,,Łido" . Gdy Morawski zwrócił Koguto­
wi na to uwagę, ten odezwał się do o-

dźwiernego: ,,Ty żydowski pachołku!" W

odpowiedzi na to Morawski zawołał: ,,Wy
starzy nie macie głosu, my młodzi w Pol­
sce dochodzimy teraz do głosu". Słysząc te

słowa Kogut zdjął płaszcz i w postawie
bokserskiej doszedł do grupy trzech osob­
ników, uderzając pięścią w twarz Moraw­
skiego. Gdy Morawski chciał się bronić,
wówczas towarzysze zadzierżystego Koguta
również zaczęli atakować młodych ludzi,
stojących przed bramą domu.

Przyglądając się zajściu z pewnej odle­
głości stróż nocny Piotr Grobelny zbliżył
sie, do grupy szamocących się osób, ażeby
przywrócić spokój na ulicy. Nagle dosko-

czył do niego Witecki i wykrzykując: ,,Ty
chamie, będziesz żydów pilnować!" (Grobel­
ny był dawniej kontrolerem w żydowskim
kinie — uw. redakcji) chwycił go, a następ­
nie Dięścią i laską począł go bić po głowie.
Grobelny w obronie własnej wymachiwał
pałką gumową. W tym czasie doskoezyli do
stróża A. B. Lewandowski i Urbański, któ­
rzy bili Grobelnego laską i pięściami. K il­
ku naocznych świadków widziało wyraźnie,
że Lewandowski nżywal laski,

W międzyczasie na drugiej stronie ulicy
Kogut atakował Morawskiego i Bednarka.

Zauważył to A. B. Lewandowski, który Ko­
gutowi chciał dopomóc, lecz tak Bednarek

jak i Morawski na widok A. B. Lewandow­
skiego poczęli uciekać w kierunku Starego
Bynku. Lewandowski puścił się za nimi.

lecz nie mogąc ich dogonić, zawrócił i przy-

Obywafele - PolacyJ
W niedzielę, dnia 18-go grudnia br. w

mieście naszym odbędą się wybory do Rady
Miejskiej. Dzień ten przesądzi na. lat 5 o

kierunku gospodarki naszego miasta, i o

tym, jaki charakter mieć będzie przyszły
samorząd Bydgoszczy.

Przedwyborcze
zgromadzenie publiczne

odbędzie się w piątek, dnia 16 grudnia 1938
o godzinie 19-tejl w sali ,,Pakera'* (Gabriel)
przv ul. Św. Trójcy nr 33. Przemawiać będą:
red.* Felczak 1kandydaci II, III 1IV Okręgu
Wyborczego. Uprasza się o liczny udział

Obywateli.
Stronnictwo Pracy
Kolo Wliczak-Okole.

szedł w momencie, gdy obok składu tyto­
niowego na narożniku ul.Mostowej i Grodz­
kiej, Witkowski i Urbański w dalszym cią­
gu bili stróża. Ponieważ Urbański uderza-

jąc Grobelnego zlania! na nim laskę, zwró­
cił się do A. B. Lewandowskiego w języku
niemieckim ,,Gib mir den Haurlng!" (Daj
mi kastet!). Po tym wezwaniu Lewandow­
ski szybko włożył rękę do kieszeni i po

wyciągnięciu jej uderzył Grobelnego pię­
ścią w czoło. Czy Lewandowski istotnie
miał w ręce kastet, naoczni świadkowie w

ciemności nie mogli stwierdzić. Faktem

jednak jest,, że po otrzymaniu ciosu od Le-

wandowskiego Grobelny zwali! się na zie­
mię i w dalszym ciągu jeszcze tak Lewan­

dowski jak i Witecki kopali i bili leżącego
na bruku stróża. Dopiero gdy zauważyli
nadbiegającego stróża miejskiego, noszące­
go mundur miejski zbiegli, sądząc, że to

policjant. Ofiarę brutalnego pobicia pozo­
stawili bez opieki na bruku.

Jak wynika z orzeczeń lekarzy, w tym
miejscu na czole, w które wymierzył cios

Lewandowski, najwięcej znajdowało się
krwi, a ponadto ustalono, że cios nie został

zadany ręko, lecz jakimś twardym narzę­
dziem. Dochodzenia i orzeczenie lekarskie

wykazały także, że rana na czole Grobelne­
go nie może pochodzić od uderzenia głową
o bruk. Jak wiadomo, Grobelny dopiero po

upływie 6-eiu dni odzyskał przytomność,
lecz dopiero w 8-m ym dniu niejasne dawał

odpowiedzi, tak, że sędzia śledczy mógł go
przesłuchać dopiero po 24 dniach od chwili

ciężkiego pobicia. W dniu 30 listopada Gro­
belnego zwolniono ze szpitala i odstawiono

do domu do dalszego leczenia. Według
przypuszczeń lekarzy rekonwalescencja po­
trwa jeszcze 2 do 3 miesięcy. Co do trwa­
łych skutków na zdrowiu Grobelnego, jakie
pociągnąć może za sobą ciężkie pobicie, le­
karze jeszcze ostatecznego orzeczenia nie

wydali.
'

Aresztowanych w związku z tą sprawą:
Koguta wypuszczono 24 listopada, W itec­
kiego i Urbańskiego 26 listopada, a A. B .

Lewandowskiego w dniu 3 grudnia po prze­
szło jednomiesięcznym pobycie w więzieniu
śledczym. Jak się dowiadujemy, akta w tej
sprawie prokuratura przesiała jut do Sądu
Okręgowego. Na rozprawę, która odbędzie
się w drugiej połowie stycznia, powołany
zostanie na życzenie prokuratora jako bie­
gły słynny lekarz sądowy prof. dr Horosz-
kiewicz z Poznania, a pozą tym powoła­
nych zostanie 17 przeważnie naocznych
świadków zajścia. Wszyscy oskarżeni od­
powiadać będą za ciężki nraz cielesny. Są­
dzić będzie trybunał w składzie trzech sę.
dziów i przypuszczalnie rozprawa zakoń­
czy się w jednym dniu. Proces ten niewąt­
pliwie wzbudzi zrozumiałą sensację.

Wójt na lawie oskarżonych
pod zarzutem sprzeniewierzenia pieniędzy publicznych.

Przed trybunałem sądu okręgowego w

Bydgoszczy odpowiadał we wczorajszy wto­
rek 40-letni Augustyn Blericą, wójt gminy
Ślesin. Akt oskarżenia zarzucał mu, iż w

czasie od 17 marca 1937 r. do 2 stycznia
1938 r. przywłaszczył sobie ogółem 1.868,41
zł, na .które składały się następujące sumy:
wpłacone przez spółdzielnię Bank Kredyto­
wy w Nakle z polecenia majętności Gumo-

wice, będące własnością p. Draheima, tytu­
łem podatku wyrównawczego 668,41, wpła­
cona przez radę szkolną suma 200 zł i

wpłacone przez Komunalną Kasę Oszczędno­
ści pow. bydgoskiego tytułem pożyczki u-

dzielonej gminie Ślesin pod zastaw papie­
rów wartościowych, będą,cych własnością
gminy .Ślesin .1.000 rt.

Oskarżony nie przyznał się do winy i

tłumaczył się, że obejmując zarząd gminy
Ślesin stwierdził szereg zaniedbań, wsku-

teg czego poczynił różne inwestycje i dużo

włożył w to pracy. M in. wybudował dwa

kilometry szosy, dom gminny i inne tak,
że bardzo był roztargniony, do czego docho­
dziły różne troski rodzinne. Mianowicie

miał wielki kłopot ze swą nieruchomością
w Koronowie, która zamierzano mu wysta­
wić na subhastę Pochłonięty różnymi spra­
wami i zawalony pracą księgi prowadził
niedokładnie i jedynie z niedbalstwa po­
w stały nieścisłości, a n ie z chęc osobistego
zysku.

Po przesłuchaniu świadków i zamknię­
ciu postępowania dowodowego sąd wydal
wyrok, skazujący wójta na karę jednego

roku 'więzienia i utratę praw obywatelskich
i honoro'wych na przeciąg lat dwóch. Prze­
wodniczący trybunału sędzia Arndt w uza­
sadnieniu wyroku podkreślił, że sąd nie za-

wiesit wykonania kary oskarżonemu, gdy*
uznał obronę jego za wykrętną, a ponadto,
że oskarżony na rozprawie żadnej nie oka­
zał skruchy.

- *:s-

MaciSnięcie palca wystarciy!
Dzięki zastosowaniu nowego systemu

kondensatora przesuwowego, Polskie Za­
kłady Philips mogły skonstruować odbior
nik Philips Super 7-39, strojony przy po­
mocy klawiszy, dających się nastawiać na

8 najchętniej słuchanych stacyj. Wystarczy
naciśnięcie palca, aby żądana stacja się o*
dezwała. System ten działa wyłącznie na

zasadzie mechanicznej, tak że jakiekoiwiek
doregulowywanie aparatu jest zupełnie zbęd­
ne. Nastaw'ienie lub przestawienie klawiszy
z jednej stacji na drugą jest czynnością zu­
pełnie prostą i nie wymagającą żadnych u-

miejętności. Następną, niezmiernie ważną
cechą supera 7-39 jest potężny zasięg krót­
kofalowy, pozwalający na czysty, głośny
i wyraźny odbiór, nawet najbardziej odle­
głych stacyj egzotycznych, z wszystkich
pięciu części świata.

Ofiara na Pomoc Zimową ~

Najlepszą gwiazdkę dla biednych dzieci.

Koncert ,,Collegium Musicum"
przy Miejskim Konserwatoriom Muzycznym

w Bydgoszczy
odbędzie się w niedzielę 1S grudnia br. o

godz. 19,15 w sali gimnazjum im. Koperni­
ka. Wykonawcy: Orkiestra Collegium Musi-

cum, solista Linus Geisler - waltornia. Dy­
ryguje Alfons Rflsler. W programie: Cor-

reli, Mozart. Torelli. Wstęp bezpłatny. Obo­
wiązuje złożenie wierzchniej garderoby w

szatni. (23462

Zagadnienia gospodarcze
wielkiego Pomorza.

Z okazji akcji propagandowej na rzecz

kupiectwa i rzemiosła polskiego w Bydgosz­
czy w dniach 17 i 18 grudnia br., zarząd
koła Polskiego Związku Zachodniego upro­
sił dr. Józefa Kulikowskiego, b. dyr. Izby
Przemysłowo-Handlowej w Gdyni, o wygło­
szenie odczytu nt. ,,Zagadnienia gospodar­
cze Wielkiego Pomorza”. Odczyt ten odbę­
dzie się w piątek 16 grudnia br. o godz. 20
w sali Resursy Kupieckiej przy ul. Jagiel­
lońskiej 13. W obszernym referacie na­
świetli dr Kulikowski najważniejsze pro­
blemy ekonomiczne Pomorza, a w syntezie
swych wywodów wskaże kierunki ekspan­
sji gospodarczej naszej dzielnicy. Zarząd'
koła P. Z . Z . apeluje do wszystkich, inte­
resujących się tymi zagadnieniami, o przy­
bycie na powyższy odczyt. Wstęp wolny.

Waine dla właścicieli wymian ibe ia .

Związek Towarzystw Kupieckich na Po­
morzu zajmujląc się w interesie swoich
członków-właścicieli przedsiębiorstw wy­
mian zboża na mąkę, zagadnieniem skaso­
wanych funkcjli wymiennych tychże przed­
siębiorstw — wyjaśnia, że z dniem 1 stycz­
nia 1939 r. na skutek przeprowadzonych no­
welizacji ustawy o opłatach od mąki i ka-

szy — dopuszczalne jest wprowadzenie moż-
|ności dokonywania wymiany zboża na mą­

kę bez używania płatnych etykiet. Z upraw­
nienia tego korzystać będą zakłady prze­
miału na wsi, które prawie wyłącznie pra­
cują z obrotem gospodarczym, tj. na potrze­
by gospodarstw rolnych.

W praktyce oznacza to przywrócenie wy­
mianom, które można zakwalifikować Jako

zaktady przemiału, ich pełnych praw. z któ­
rych korzystały przed dniem 5 września
1938 r.

PcćMUcy kiHćnie*

ffDAMA NA DWA TYGODNIE"

(kino ,,Marysieńka")
Temat zaczerpnięto z komedii Molnara,

więc sama fabuła nie jest obcą wielu wiel­
bicielom przetransportowanych na film

sztuk i powieści. Kaprys nieznajomego u-

czynił ją damą na dwa tygodnie — to jest
tłem i osią całego filmu, który tworzyć
musi przede wszystkim dobra gra aktorów.

Annę stworzyła Joan Crawford, której wy­
razista twarz o dużych, wymownych o-

czach zawsze zdumiewa i fascynuje: Ro­
bert Young, niezrównany w rolach przy­
stojnych i sympatycznych młodzieńców
— miał tym razem trudną rolę w wyborze
kobiety, gdy* obie: Anna i Magdalena
(Lynne Carver) są ładne i indywidualne.
Z trudnej sytuacji ratuje go listonosz

(Franchot Tone) zakochany ze wzajem­
nością w Annie. Dużo w tym filmie humo­
ru, intrygi i dowcipu. Całość składa się
na dobrą i salonową komedię. .

,,DA R MOZJAD”

(kino ,,Kapiłol”).
Film ,,Darmozjad” jest wyjątkowym od­

stępstwem od powszechnego niem al szablo­
nu amerykańskiej roboty film, o dydaktycz­
nej treści. Nie gloryfikuje się tu nikogo,
podaje się życie takim, jakie nieraz spoty­
kamy w rodzinach, pozbawionych puryta.ń -

skich zasad. Jest sobie darmozjad, leń i pi­
jak, pasorzytujący na pracy żony i dzieci
i umie się dobrze w życiu urządzić. Nawet

przestępstwo, które zamierza popełnić, wy­
chodzi mu na dobre. To odstępstwo od su­
rowych zasad nie razi. Zaciera się w kome­
diowym sensie pokazanego wydarzenia.
Darmozjada odtwarza znakomicie świetny
w każdej scenie, geście i ruchu Wallace

Beery. Całość ogląda się z dużą przyjem ­
nością. Program uzupełnia ,.Cznr cygane­
rii" z Martą Eggert i Janem K'o 't- wf*m

muzyczny i naprawdę pch'ń .

o/?cdtofećS/XojbdJ(Udh fiisjfemsy ceći!
Więc wzolój się na nas i używaj olejku oliwkowego

SHAMPOO PALMOLIYE PIELĘGNUJE WŁOSY JAK MYDŁO PALMOLiVE CERĘ

Wygląd mydła
Patoolive może

być naśladowa­
ny-gatunek nig­
dy ! Strzeż się
naśladownictw t
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Stan wody W WiSle, z dnia 13.X1I. i93S.r.

Kraków - 2.93, (2.87), Zawichost -f 1.48, (1.72)
Warszawa 4- 1.30, (1.52), Płock 4- 1.04, (0.70) j
Toruń 4- 1.30, (0.76), Fordon 4- 1.25, (0.75),j
Chełmno 4- 1/10, (0.66), Grudziądz 4- 1.24. (0.87/-j
Korzeniowo 4- 1.21 ,(0.92).Montawa4- 0 .00(0.00),:
Piekło 4 - 0.34, (O07), Tczew 4 - 0.30, (0.06).j
Einlage 4- 2 20 (2.06), Schievenhorst 4- 2.46,:
12.24). :

Temperatura wody 4- 0.1,4 (Liczby w na- i
wiasach przedstawiają stan wody z d nia:
poprzedniego).

Urzędowe sprawozdanie targowe
Komisji Notowania Cen.

PoznaA, dnia 13. XII . 1938 roku.

SpędzODO: wołów 35, buhajów 63. krów 252,1
jałowic 30, bydła 380, świń 1912, cieląt 592, |
owiec 85. Razem 2969 zwierząt

(Ceny loco Targowica Poznań łącznie |
z kosztami handlowymi). |

Płacono za 100 kg. żywej wagi;

Bydło:
Woły: |
Pełnomięsiste wytuczone nie- i

oprzęgane 64-721

Mięsiste tuczone młodsze i
do la t 3................. ................................... 48 - 58 I

Mięsiste tuczone starsze ...... 42— 46 i
Miernie odżywione - -

...... 34- 401

Buhaie:

W'ytuczone p ełn om ięsiste ................ 6 0 - 641
Tuczone m ię s is t e ............................... 4 8 - 56;
Nietuczone, dobrze odżywio­

ne s t a r s z e .......................................... 42 - 46 ;
M iernie odżywione ........................... 3 4 - 40;
Krowy:
Wytuczone pełnom ięsiste................ 62- 72;
Tuczone m ięsiste .............................. 4 8 - 56;
Nietuczone, dobrze odżywione . . . 40— 44 j
Miernie odżyw io n e ............................... 2 0 - 28 i

Jałowice:

Wytuczone pełnom ięsiste............... 64- 72;
Tuczone mięsiste -- 48- 58i
Nietuczone, dobrze odżywione -

.- 42- 46!
Miernie odżywio n e ............................... 3 4 - 401
Młodzież:
Dobrze o dżywione ................... ... 34- 40;
Miernie odżywione ........................... 3 2 - 34 j

Cieleta:
Najprzedniej. cielęta wytuczone -

*

82—88i
Tuczone cielęta ..... ...... .. .... ...... .. .... ..... 7 2 - 80 i
D obrze o d ż y w i o n e ............................... 62— 70 i

Miernie odżyw io n e ............................... 5 0 - 60 i

Owce:
Wyt. pełnom. jagn. i młodsze skopy 64 - 70;
Tuczone starsze skopy i maciorki -

. 60- 62;
Dobrze odżywione ...... ...... ...... ...... ...

-

Świnie (Tuczniki):
a) pełnomięsiste od 120 do 150 kg.

żywej wagi -

..... 98—102

b) pełnom ięsiste od 100 do 120 kg,
żywej wagi 92— 96

c) pełnomięsiste od 80 do 100 kg.
żywej wagi

*

84— 88

d) mięsiste świnie ponad 80 kg. - 80- 84

e) maciory i późne kastraty
*

- - 80-90

f) świnie słoninowe . ...... ...... ......

-

Przebieg targu: spokojny.

BYDGOSKA GIEŁDA
ZBOZOWO -TOWAROWA

Notowano za 100 kg. z dnia 13. XII . 1938r.

Zboża
Pszenica 18,75-19 25" Żyto 14,35-14 .60, Jęczmień browa­
rowy 17,50-18.00, jęcz. 373-678 o/l 17.10-17 .40 Jęczmień
644-650 g/ l6 ,ó0-16.90 Owies 15.00 -15,10.

Przetwory młynarskie.
Mąka pszenna wyciągowa 0-35*1,, wł. w. 38 0 0 - 39,00, mąka
Pszenna gat. 1 0-509). wt w- 35,00-36,00. mąka, ,szenna
ratunek I A 0-65% wł. worek 32,50-33,50; maka pszenna
ga unek 11 35-50 */. wł. w 00.00-00,0" mąka pszenna
gatunek II 35-65 *). wł. w 28,00-29,00; mąka nszenn

gat II 50-50 ”. wt. w. 00.00-00.00, mąka pszenna gat.
11 A 50-65% wł. w 00,00 -OO.CO. mąka pszenna gatnnek
1160-650/. wł. w. 00,00- 00,00, mąkapszenna gat.11165-70”.,
wł w. 00.00-00.00. mąka pszenna razowa 0 -95”/. wł. w

26.00 - 27,00, mąka pszenna śrutowa eksportowa (2.5% pop.)
00.00 - 00,00 Maka żytnia wyciągowa gat 0 - 30% wł. w.

00,00-00,00, mąka żytnia gat. I 0-50% wł. w. 00,00 - 00,0
mąka żytnia gat IA 0-55 wt. w. 24,00-24.50, mąka
żytnia gat II 30- 55”., wł. w. 00,00-00,00, mąka żytnia gat.
11 A50-55 ”/, wł. w . O(yiO-00,00, maka żytnia razowa 0-95 *.

19,50 20,00. maka żytnia śrutowa eksport (2.5”/ , popiołu
00,00 - 00,00, vtąia żytnia TO'I, eksport (dla W. M . Gdańska)
28.00—23,50. Otręby pszenne miałkie stand. 10,25-10.75,
Otręby pszen. Średnie 10,25-10.75: Otręby pszenne urube
10.75-11 .25; Otręby żytnie z przemiału stand. 10.50 -11 ,00 .

Otręby iecz 10.25-10.75; Kasza tęczm. krai. wł. w. 26,50 -

27,50, kasza jęczmienna, pęczak wł. w. 26.50 -27 ,50 basza

jęczmienna perłowa wł, w. 37,00-38,50

Strączkowe, oleiste, koniczyny, nasiona i in.
Groch polny 00,00-00,00 Groch Wiktoria 27,00 -30,0
Groch zieiony (Foiger) 22,50—24,50. Wyka jara 18,00—19,00.
Pet uszka 27.50 - 23.50: Łubin żółty 11.00 -12.00 , Łubin niebie­
ski 10,00-11,00,Seradela 23,00-25,00, Rzepak jary b. w. 00 ,00 -

00,00. Rzepak ozimy bez worka 42,00 - 43,00; rzepik oziroj
bez worka 39.00—40,00; Siemię lniane 51.00 -53,00; Mak nie­
bieski 72,00—75,00, Gorczyca 38,00 - 41,00, Koniczyna czerw,
bez kan.o czyst. 97”/, 80,00,-90 ,00 Koniczyna biała bez kan
o czyst, 97"), 000,00-000,00; Koniczyna surowa 200,00-
250,00, Koniczyna żółta odtuszczona 00,00-00,00, Przeloi
05.00 -000 ,00; Rajgras 00,00 -000 ,00: Tymotka czyszczona
00,00- 00,00

Artykuły pastewne i Inne.
Makuch nfany 21,50 -22,00; makuch rzepakowy 14,25-
15,00; makuch słonecznikowy 40/42^0 00,00-00,00; śrut soia
00,00—00,00; ziemniaki pom. 0 ,00-0,00; ziemniaki nadnoteckie
00.00 -0,00; ziemniaki fabryczne kg. 0U 19,00-^0.00; ziem­
niaki jadalne 0,00-0,00, płatki ziemniaczane lo ,00 -la ,50
wytłoki buraczane suszone 0,00-0,00; słoma żytnia luzem
3.00 -3 ,50; słoma żytnia prasowana 3,60—4,00; siano nad
noteckie uzem 5,50 - 6,00 siano nadaoteckie pra*
sowane 6 .2 5 -6,7o.

BANK POLSKI PŁACIŁ W DNIU li. 12.38;

dolary amerykańskie . ^,26
dolary kanadyjskie
funty szterlingów
franki szwajcarskie ląoo
franki francuskie
belgi belgijskie 88,90
liry włoskie ,6p~ -

floreny holenderskie ~8b,7o
korony czeskie
marki niemieckie 8^,-
guldeny gdańskie

Specjalna polska audycja olimpijska dla Ameryki.
Warszawa. W niedzielę wieczorem Pol­

skie Radio nadało kablem polską audycię
olimpijską, przeznaczoną dla. amerykań­
skich stacyj radiowych N.B .C . na zaprosze­
nie Ameryki. W audycji wzięli udział wi­
ceprzewodniczący rady naukowej w'ycho­
wania fizycznego ł delegat Polski w mię­
dzynarodowym komitecie olimpijskim gen.

Rouppert, przewodniczący polskiego kom i­
tetu olimpijskiego pik. Glabisz oraz bokser

Kolczyński.
Gen. Rouppert wygłosi! po angielsku

programowy referat o ideologiczny'm pionie
sportu polskiego, podkreślaj'ąc amatorski
charakter naszego sportu i jego wielkie za­
dania wychowawczo-społeczne oraz obron­
ne. Pik . Galbisz omawiał techniczną stro­

nę przygotowań Polski do olimpiady w Hel­
sinkach, podkreślając, że zm iana terenu o-

limpiady pozwala Polsce na wysianie bar­
dzo licznej ekspedycji.

Na zakończenie odczytano powitanie
Kolczyńskiego w imieniu sportowców pol­
skich dla sportowców amerykańskich. Po­
witanie kończyło się bojowym okrzykiem
polskich sportowców: ,,Polska, czołem".

Przed przemówieniami odegrano polski
hymn narodowy. Ponadto przemówienia
gen. Roupperta i pik. Glabisza były prze­
dzielone hymnem sporto'wym Bolesława

Wałek-Walewskiego i marszem Artura Ma­
lawskiego, wykonanymi przez chór i orkie­
strę Polskiego Radia. Orkiestrą i chórem

dyrygował dyrektor Nawrot.

I dziedzinie pracy wybitnie przoduje W ar­
szawa, która zdołała ostatnio przebudować
nowocześnie wszystkie swe arterie w yjaz­
dowe. Równocześnie rada stwierdziła, że ce­
ny samochodów, jak i ich koszty utrzyma­
nia, mimo wyraźnej obniżki są w dalszym
ciągu jeszcze zbyt wysokie w stosunku do
cen zachodnio-europejskich i możliwości fi­
nansowych społeczeństwa polskiego. Z tych
względów rada. uważa, że należy podiać
wszelkie możliwe wysiłki dla umożliwienia

dalszej obniżki cen samochodów i kosztów
ich utrzymania.

MECZ BOKSERSKI WARSZAWA-WIEDEŃ

Międzynarodowy mecz bokserski W ar-

szawa-Wiedeń odbędzie się definitywnie
dnia 5 marca w Warszawie.

1.610 ZŁOTYCH DOCHODU PRZYNIÓSŁ
MECZ POLSKA - SZWAJCARIA.

Warszawa. Jak wynika z obliczeń war­
szawskiego okręgowego związku bokser­
skiego mecz bokserski Polska — Szwajca­
ria przyniósł po odliczeniu wszystkich wy­
datków 1.610 zl czystego dochodu. WOZB

otrzymał z tej eumy 400 zł-
Mecz Warszawa — Monachium, j:ak się

okazuje, przyniósł warszawskiemu okręgo­
wemu związkowi 1.552 zl czystego dochodu.

STATYSTYKA BOKSERSKIEJ REPRE­
ZENTACJI POLSKI.

DZIŚ MECZ BOKSERSKI
WILNO w- TALLIN .

I Wilno. Dziś w środę rozegrany zostanie

jw Wilnie mecz bokserski pomiędzy repre-
jzentacjami Wilna i Tallina. W barwach

ITallina wystąpią zawodnicy reprezenta-
|cji Estonii, która w ubiegłą niedzielę wal-

|czyla z Polska w Łodzi.
1 Wilnianie wystąpią w następującym
: składzie: Lendzin, Rusiecki, Malinowski,
jBerg, Matiukow, Unton, Polaków i Blum.

MECZ BOKSERSKI W GDYNI.
i W Gdyni odbył się mecz bokserski pó-
Ęmiędzy WKS Flotą a reprezentacją gdyń-
: skich klubów cywilnych. Zwyciężyli woj-
iskowi w stosunku 10:6.
I Z ciekawszych walk notujemy: w wa-

Ędze półśredniej Wasiak (F) zremisował z

ĘNowakiem (Strzelec), w półciężkiej Karo-

jlak (F) wysoko wypunktował Michalika
: (Bałtyk), w ciężkiej Choma (Strzelec) zno-

: kautował w pierwszej rundzie kolegę klu-
: bowego Richerta.

| WYŚCIGI KOLARSKIE NA ROLKACH
W WARSZAWIE.

: Warszawa. We wtorek wieczorem odby
\ly się w Warszawie w lokalu Syreny wy-
\ścigi kolarskie na rolkach. Zawody były
|bardzo emocjonujące i zgromadziły dużo

| publiczności.
| Wyścig na 3.000 metrów o naramiennik

|juniorów wygra! w finale Chrząszcz Syre-
jna) w czasie 2:11 przed Grzelakiem.
I Kryterium lotności wygrał Bober (Or-
jkan) w czasie 1:31,4 przed Kubickim (Syre-
5na) i Kapiakiem Mieczvsławem (Jur).
Ę W meczu dla długodystansowców na 15
i tys. m etrów po 4 przedbiegaćh zwyciężył
| Józef Kapiak (Jur) w czasie 12:21,6 przed
|Starzyńskim (Syrena) i Oleckim (Fort Be-

Sma). Wyeliminowani zostali m. in. Napie-
irała, Targoński i Michalak.

CRACOVIA PO TOURNEE HOKEJOWYM.
Kraków. (PAT). Wc wtorek powróciła do

Krakowa drużyna hokejowa Cracoyii z

toumóe po Belgii i Holandii, przywożąc —

jak wiadomo — poważne sukcesy.
Kierownik ekspedycji Cracoyii, p. Voigt,

oświadczy! przedstawicielowi PAT, że wy­
prawa przyniosła Cracoyii prócz sukcesu

sportowego jeszcze i zaprawę lodową, nie

zbędną na początku sezonu. We wszystkich
miastach hokeiści nasi doznali serdecznej
i troskliwej opieki ze strony polskich placó­
wek dyplomatycznych.

Zdaniem p. Voigta, najlepszym zawodni­
kiem Cracoyii w czasie tournee był bram ­
karz Maciejko. Reszta drużyny dobrze speł­
niła swe zadanie.

Dowodem korzystnych wyników tournee

jest natychmiastowe zaproszenie Cracoyii
do Belgii i Holandii na toumóe w roku

1939. które obejmie sześć spotkań w ciągu
12 dni.

RADA KLUBÓW AUTOMOBILOWYCH
W WARSZAWIE.

Warszawa. (PAT). We wtorek zebrała się
w Warszawie rada klubów automobilowych
reprezentująca cały zrzeszony automobi-
l'izm polski i obejmująca swą organizacją
wszystkie ziemie Rzeczynomolitej. Na tym
pierwszym zgromadzeniu klubów automo-

bilowvch ustalono program nracy sporto­
wej na rok przyszły. Poza tym uchwalono

szereg rezolucji, w których zebrani stwier­
dzili, że w okresie ostatnich trzech lat na­
stąpiły posunięcia, które bardzo wydatnie
przyczyniły się do zasadniczej poprawy sy­
tuacji w dziedzinie motoryzacji kraju. Stan

dróg bitych w Polsce uległ wydatnej poprą,
wie. Specjalnie należy nodkreślić dążenie
do zmodernizowania głównych szlaków ko­
munikacyjnych oraz dróg w pobliżu więk­
szych miast i ich wylotów. W tej ostatniej

CzwoWelr, 15 rgrutlnitt.
PROGRAM OGÓLNOPOLSKL

6,30: Pieśń ,,Kiedy ranne wstąją zorze” .

6,35: Gimnastyka. 6,50: Muzyka (płyty).
7,00: Dziennik poranny. 7,15: Muzyka (pły­
ty). 8,00: Audycja dla szkół. 11,00: ,,Jak i na

czym ludzie grają” — poranek muzyczny
dla szkól powszechnych z objaśnieniami
Tadeusza Mayznera. 11,25: Płyty. 11,57: Sy­
gnał czasu i hejnał z Krakowa. 12,03: Au­
dycja południowa. 15,00: Psy na wojnie, w

służbie policyjnej i sanitarnej — dialog w

opracowaniu Bohdana Dyakowskiego dla

młodzieży (z Krakowa) 15,15: Kłopoty i ra­
dy - dialog. 15,30: Muzyka obiadowa w wy­
konaniu orkiestry rozgłośni katowickiej pod
dyr. Jarosława Leszczyńskiego. 16,00: Dzien­
nik popołudniowy. 16,05: Wiadomości gospo­
darcze. 16,20: ,,U inspektorki pracy” - au­
dycja dla młodzieży licealnej — wygłosi Ja­
nina Miedzińska. 16,40: Recital fortepiano­
wy Haliny Werszeńskiej. 17,10: W alka
nauki z niewidzialnym wrogiem — odczyt.
17,20: ,,Nasze pieśni” w wyk. Heleny Zboiń-

skiej-Ruszkowskiej (z Krakowa). 18,00: Au­
dycja dla młodzieży wiejskiej. 18,30: Życio­
rysy instrumentów: ,,Rodzina skrzypcowa”
(wiolonczela, altówka i skrzypce) audycja
(z Wilna). 19,00: Koncert rozrywkowy (z Po­
znania). Wykonawcy: zwiększona orkiestra

rozgłośni poznańskiej, Sława Bestani i W i­
told Jabłoński (duety i sola), Edward Wal-
kowiak i Bogusław Kliszewski (duety na

mandolinę i gitarę), Leon Cwojdziński (sak­
sofon), Marian Sauer — akomp. 20,35: Au­
dycje informacyjne: dziennik wieczorny,
wiadomości meteorologiczne, wiadomości

sportowe, nasz program na jutro. 21,00:
Teatr wyobraźni: ,,Książę Niezłomny”, dra­
m at Juliusza Słowackiego. Radiofonizacja
dr. Zenona Kosidowskiego. 22,00: Muzyka
kameralna (płyty). 22,55; Przegląd prasy.
23,00: Ostatnie wiadomości dziennika wie­
czornego, komunikat meteorologiczny. 23,05: J

Koncert muzyki polskiej. Wyk.: orkiestra

symf. P . R . pod dyr. G. Fitelberga. Koncert

poprzedzi słowo wstępne w języku francu­
skim.

ROZGŁOŚNIA POMORSKA.
6,57; Pieśń poranna. 10,00: Koncert roz­

rywkowy (płyty). 10,55: Program na jutro.
12,25: Morze - poemat symf. Cl. Deebussy-
ego (płyty). 13,00: Dla każdego coś ładnego
(płyty). 13,50: Wiadomości z Pomorza. 18,00:
,,W żołnierskiej służbie” — felieton M. Ru-

cińskiego. 18,15: Wiązanka piosenek żoł­
nierskich (płyty). 18,25: Wiadomości sporto­
we z Pomorza. 22,00: Koncert rozrywkowy
w wyk. toruńskiej orkiestry salonowej. W

przerwach piosenki z płyt. 23,05: Zakończe­
nie programu.

ROZGŁOŚNIA POZNAŃSKA.
8,10: Program na dzisiaj. 8,15: Nasz kon­

cert pora.nny (płyty). 8,55: Pogawędka dla
kobiet. 11,25: Muzyka Północy i Południa

(płyty). 14,00: Przegląd giełdowy. 14,10: M u­
zyka obiadowa (płyty). 14,55: Wiadomości

bieżące. 18,00: ,,0 sprytnym szewczyku Na­
parstku” — bajka dla dzieci. 18,15: Skrzyn­
ka techniczna. 18,25: Wiadomości sportowe
lokalne. 22,00: Pianiści poznańscy grają:
Tadeusz Wituski. 22,20: ,,Jaworowa dolina”,
pogadanka przyrodnicza. 22,30: Muzyka ope­
retkowa (plvty). 23,05: Zakończenie audycji.

ZAGRANICA.
Hilversum II. 19,45: Muzyka taneczna.

Wrocław. 19,00: Muzyka lekka i taneczna.
Deutschlandsender. 20,10: W esoła audycja
muzyczna, Oslo. 20,90: Muzyka lekka. Wroc­
ław. 20,10: ,,Carmen”, opera Bizeta. Deutseh-
landsender. 21,10: Koncert symf. Sottens.
21,00: Piosenki neapolitańskie. Frankfurt
22,30: Wesoły wieczór muzyczny. Strasburg.
22.39: ..Traviata” , opera Verdiego. Florencja,
33,00: Muzyka taneczna. Hilversum I. 23,10:
Muzyka rozrywkowa. Sztutgart. 24,00: Kon­
cert nocny.

Polska reprezentacja bokserska roze­
grała ogółem 43 mecze, wygrywając 23, re­
misując 7, a przegrywając 13. Stosunek

punktów brzmi 378:310 pkt. dla Polski.
Barw polskich broniło 81 pięściarzy.

Najwięcej razy walczyli: Piłat 19, Chmie­
lewski 16, Czortek 15, Rotholz i Majichrzyc-
ki po 13, Sobkowiak, Sipiński i Forlański

po 11, Pisarski, Arski, Seweryniak i Kaj-
nar po 10, Kolczyński i Szymura po 9, Ko­
ziołek 8, Górny i Woźniakiewicz po 7, Po-

lus, Wocka i Tomaszewski po 6, Krzemiń­
ski, Moczko, Rogalski, Karpiński po 5.

Najwięcej punktów zdobyli: Czortek,
Rotholz i Chmielewski po 25, Piłat 21,
Kolczyński i Majchrzycki po 18, Arski 15,
Woźniakiewicz 14, Szymura i Sobkowiak

po 13, Seweryniak i Koziołek po 12, Pi­
sarski 11.

FRANCUSCY NARCIARZE
W ZAKOPANEM.

PZN otrzymał definitywnie potwierdze­
nie zgłoszenia do zawodów FIS w Zakopa­
nem reprezentacji Francji w składzie 20-tu
osób.

Niemiecki Związek Narciarski wyjaśnił,
że na zawody FIS w Zakopanem przybę­
dzie drużyna niemiecka w liczbie 30—35
osób.

EOXE3CX

Środa, dnia 14 grudnia
godz. 18,30: Okręg. K a t Tow. Robotników

Polskich. Zebranie w Domu Katolickim

przy Fai*ze. Zebranie zarządu o godz. 18.

Uprasza się wszystkie zarządy o udziai.

godz. 20,00: Tow. Śpiewu ,,Halka”. Lekcja
w lokalu ćwiczeń ,,Sportowa”. Komplet
konieczny'.

godz. 20,00: Tow. K at Czeladzi Rzemieśln.
Zebranie z referatem na temat mającego
powstać związku w Domu Czeladzi, ul.

Zygm. Augusta 18. W niedzielę 18 bm. o

godz. 8 w kościele famym msza św. za

śp. Fr. Kowalskiego i wspólna komunia

św. pod sztandarem.

Czwartek, dnia 15 grudnia
godz. 19: Koło II Z. U . K. Zebranie plenarne

w sekretariacie zarządu okr. ZUK Król.

Jadwigi 6.

Piątek, dnia 16 grudnia
godz. 19: KKW. Walne roczne zebranie w

sali KPW, ul. Zygm. Augusta 20.

Bractwo Matki Boskiej Szkaplerznej. Ze­
branie kwartalne w środę 14 bm. o godz.
19 w Domu Katolickim przy Farze. Licz­
ny udział pożądany.

i

fltonnidipofftacii
KOŁO SZWEDEROWO. Zgromadzenie pu­

bliczne odbędzie się w piątek 16bm. o godz.
18,30 w Domu Katolickim. Referenci: pp.
K. Beyer i J. GóralewskL

KOŁO CZYŻKÓWKO. Zgromadzenie pu­
bliczne odbędzie się w sobotę, 17 bm. o go­
dzinie 19,30 w sali p. Glapy, uL Grunwaldz­
ka Referenci: pp. Pałaszewski i kandydaci.

XrucfiuClu.X.X .

Cbrz. Związek Prac. ,,Kabel Polski”. Ze­
branie odbędzie się w środę 14 bm. o godz.
18 w Resursie Kupieckiej. Ważne sprawy.
Obecność wszystkich członków bezwzgędnie
konieczna.

Chrz. Zw. Pracowników Miejskich. Ze­
branie odbędzie się w czwartek 15 bm. o

godz. 19 w sali p. Mellerowej, Plac Pia­
stowski. Ważne sprawy zarobkowe, orga­
nizacyjne. Obecność wszystkich członków
konieczna.

fpgaiDiisobole
Sokół żeński gniazdo IX Jachcice. Z eb ra ­

nie plenarne 15 bm. o godz. 19 w lokalu p.

Orczykowskiego, ul. Saperów 75. Na po­
rządku obrad ważne sprawy, zatem przyby­
cie wszystkich członków obowiązkowe.
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a świat w naszym domu... dzięki odbiornikowi

LARUM

Nr286. JDZIENNIK BYDGOSKI", czwartek, dnia 15 grudnia 1938 r. Str. 11

I.U.4/38.

Obwieszczenie. W postępowawaniu upadło­
ściowym nad majątkiem Spółdzielni Centrum Wysz­
kolenia Technicznego Lotnictwa w Likwidacji w

Bydgoszczy ustalono w dniu 25. listopada 1938 po
myśli art. 161 prawa upadłościowego Dz. U . R. P.
Nr 93/34 poz. 834 listę wierzytelności. Każdy zain­
teresowany wierzyciel może listę przeglądać w se­
kretariacie Sądu Okręgowego Wydział Handlowy
w Bydgoszczy i wnieść do dni 14 sprzeciw z a rt
162 prawa upadłościowego.

Sędzia Handlowy lako sędzia Komisarz
23501 (—)Dr Raszeja

Stoliki
do radia orzechowe tanio
sprzedaje , Bernard Nowak,
Długa 101 Uwaga na im ię
Bernard. 23487

Sygnatura Km. 456/38.

Obwieszczenie. Komornik Sądu Grodzkiego w Ko­
ronowie Józef Mazuś, mający kancelarię w Korono­
wie, przy ul. Wilsona nr 12 w postępowaniu egze­
kucyjnym wierzyciela Tadeusza 'Wardzińskiego
w Świeciu n/W. przeciw-ko Stanisławowi Antkow-
skiemu w- Wudzynie pow. Bydgoszcz, podaje do
publicznej wiadomości, że przetarg ruchomości na­
leżących do Stanisława Antkowskiego w W idzynie
pow. Bydgoszcz, wyznaczony na dzień 20 grudnia
1938 r. o godz. 10,10 nte odbędzie się z powo­
du zawieszenia postępowania egzekucyjnego. (23457

Koronowo, dnia 12 grudnia 1938 r.

Komornik Sądu Grodzkiego w Koronowie ( - ) J. Mazuś.

Krowa

młoda, na sprzedaż. Szcze­
cińska 8, 13858

Owocarnia
dobrze zaprowadzona, radio
na 110 vo!t sprzedam tanio.
Sienkiewicza 20. (l3850

Wyszedł z druku zeszyt Nr 11/38 r. (listopad).

,,PRASA"
Miesięcznik

Organ Polskiego Związku Wydą\vców
Dzienników i Czasopism

pod redakcją Stanisława Kanzika

T re i( zeszyto i

ODoiciech baranowski —

Informacja jest duszą prasy.
Ankieta : Agencje informacyjne a prasa.

(Glosy dyr. M . Oborskiego 1 red. S. Strzeleckiego).
Stanisław Jiam ik -

Prostowatfie fałszywych wiadomości prasowych
Uchwały F1ADEJ w sprawie nieścisłych i obraż-

liwych wiadomości.
b r ODoiciech Zaleski -

Informacja gospodarcza w dzienniku.

Przyjęcie Związku Wydawców dla Prezydenta
m. Warszawy.

Nowe prawo prasowe.
Przemysł papierniczy w 1937 r.

T.g .

- Prasa — Propaganda - - Reklama,
Giesław UZawotny —

Sprawa kosztów przesyłek gazetowych.
OTlarian OOoyóyłlo — Sukces polskiej prasy tech­

nicznej na Targach w Bari.
Prace Związku Wydawców.
Organizacje i sprawy dziennikarskie
Kronika Krajowa
Prawo a prasa
Prasa na szerokim świecie, (21125

Prenumerata roesna: ,w kraju
-*t W.~* żargranicą *J I8--.

Adres adin(nisiraeji;Warsaawa
ulica Zgoda 8 m. 4,
Telefon MO-('O Konto rozra­
chunkowe Nr 751 warszawa !

Cena zeszyto 1 *I .

Do nabycia w admi­
nistracji ,,P r a s y*%
w większych księ­
garniach i kioskach
,Rucbu^'.

mm mm

otrzymnje każdy kapujący powyżej 2 zł

w firmie

jG. Sałatotuska
Bydgoszcz, ulica Dworcowa 32

która poleca: 123460

szkła, porcelany, fajanse,
em alie I naczynia aluminiowe.

Uwaga: Ceny na wszelkie artykuły o I O 7 0 zniżone

Niebywała

obniżka cen
Naokulary--

* *
- do 50% i więcej

na barometry -

*
-

* *30-50%

na lo rn e tk i.................. *

10-50%

na termometry .... 25-50%

Na apąrąty fotograficzne i przybory
* 1 0 -33VS%

Na wszelkie inne artykuły optyczne li

tylko najlepszej jakości 2 0 - 50% upust.

Korzystajcie z Jedynej okazji.
Dokładne dostosowanie okularów bezpłatnie.

Przyjmuję asygnaty ,,KREDYT** 15535

Sl. Zakaszewski
Bydgoszcz, ul. Gdańska 9.

Ekspedienta-dehoratora
dzielnego sprzedawcy, dobrze się prezentujące­
go poszukuję od 1-go lub 15-go stycznia.
Oferty z fotografią, odpis świadectw, podanie
warunków oraz referencji, kierować: (23505

STEFAN 3ANIIC Skład bławatów
BIAŁYSTOK, Rynek KoSduszkl 8.

f(gnma)l
Akcje

Cukrowni— Nakło sprze­
dam. Zgł'oszenia ,B . 12”
filia Dzień. Bydg. G3796

Sprzedam
skład papieru, owoców.
Wiad. Dziennik. (23465

Dobra
fretki sprzedam. Szcze­
cińska 19-12 . 23466

Kolonialkę
zaprowadzoną, z towarem

Sprzedam. A d re s wskaże
Dziennik. 23467

Futra

męskie sprzedam. Bocia
nowo 35—8. (13854

Skład 13852
kolonialny ź towarem, u-

rządzeniem sprzedam 700,
tym pokój kuchnią.

Dzierżawa 35 miesięcznie.
Sztaba” , Śniadeckich 63.

Samochód
mod. sport. Skoda Road-
ster 12.000km. jak nowy,
wykon, luks sprzedam.
Obejrzeć niedziela 9 -1 2
Kaszubska 5. 423491

Radio

Elektrit,rowermęski dam­
ski Sprzedam. Czartory
skiegó 4 -1 , (23485

Dywan
solidny okazyjnie, Wia
domość filia . (23495

Choinki!

W'iększa ilość choinek od
0,5 -2 m wysokości do
sprzedania hurtem zaraz w

pobliżu Bydgoszczy. Wia­
domość telef, 13-27. (13853

Skład 23506

porcelany, radioaparatów
etc. przy głównej ulicy
w Gdyni, roczny obrót
przeszło 70.000 z powodu
stosunków rodzinnych —

na sprzedaż,póTfżeba 13000

wpłaty. Of. upraszam do
Dzień, pod ,Porcelana**.

Szczupak
lin i karp, to dla zdrowia
skarb oraz wszelkie in
ne ryby do nabycia. Ha
la Targowa, stoiska .1 i 2
Urbanowski. (23488

D.K.W. 18349

Meisterklasse
mało używany w bardzo
dobrym stanie korzy­
s tn ie na sprzedaż.

Automobile
Szymczak

ul. Gdańska 28a.

EGEED1
Żaluzje 423469

używane kupię. Oferty pod
vŻaluzje'* złożyć do filii
Dziennika Bydg. Dworcowa.

Instrumenty
dla orkiestry Kat. St. Mł .

pojedynczo. Of. ceną do
Dzień. Bydg.

'

lnstrumen-
423481

lt AD'

weuji

Przychodnia
z gotowaniem potrzebna
Chwytowo 13-5 . (l384!

Pomocnik (23483
kominiarski z rowerem po­
trzebny Od zaraz. Osmański
Rzęczkowp pow . Toruń-

S(enotypistka
biegła w polskim w sło­
wie i piśmie, także^ zna­
jąca język niemiecki mo­
żliwie i w buchalterii,
przy dobrej pensji zaraz

lub później poszukiwana
do Bydgoszczy, Oferty
pod .Stenotypistka” do
ekspedycji ogłoszeń Hol-
tzepdorff. Gdańska 35.

23493

Pokojówka 23480

potrzebna od zaraz, język
niemiecki pożądany. Ho
tel pod Orłem, Pelplin,

yl%a^ imkonc^^f%up jety.
'

ha,(RoŁs1939

D O NABYCIA W PIERWSZORZĘDNYCH FIRMACH RADIOWYCH

Towarzystwo Muzyczne w Bydgoszczy

Czwartek, 15 grudnia godz. 20-t a

Aula Gimu. Kopernika, Plac Kochanowskiego

DRUGIKONCERT
ABONAMENTOWY

Edward Ren4*r - ha* Stan. Jarząbskl
S. Nadgryzowski - akomp.

sferzypeo
173405

Bilety do nabycia w Specjalnym Składzie Nut, Gdań­
ska 34, w Księgarni N. Gieryn, Plac Teatralny.

CHODNIKI kokosowe
nim miiiimtiiimiiiiiiiiiimiiiuiiiiiiium m iimiiiiiimm iiiiiiiiiiiiiiiiiiimi

w różnych szerokościach i kolorach.

BOUCLE - JUTOWE I t. p.
Dywany boucle - dywaniki
Materiały dekoracyjne -

obicia meblowe

po cenach gwiazdkowych poleca

Eryk DIETRICH
BYDGOSZCZ, Gdańska 78 tel. 37-8*

Filia Długa 13. (23418

Fortepian,,Baby Grand 138 cm.
Mały wymiar - wielkie powo­
dzenie. Wspaniały dźwięk, przy­
jemna gra, nadzwyczajna jakość
a przy tym zadziwiająco niska
11023. cena.

Plogoletoia gwaraaeja. Sprzedaż aa raty.

B.Sommerfeld
Bydgoszcz, Śniadeckich 2

ekspedientka
branży kolonialnej potrze­
bna zaraz. Wskaże Dzien­
nik. 23490

Krawcowe 13857

podręczne potrzebne.
Świętojańska 3, I I ptr.

Potrzebna
zaraz pokojowa. Zgłosze­
nia Marszałka Focha 2

Achtel, 23484

Służąca
potrzebna. Marszałka Fo­
cha 7, 13840

SZUKA

Mieszkanie
2 - 3 pokoi wygodami po­
szukuje bezdzietny urzędnik
Zgłoszenia filia Dziennika
Bydg.,Natychmiast'* . 413802

1-2
dobrze umeblowane pokoje
ż całkowitym utreymaniem,
łazienką i elektr. światłem
poszukuję natychmiast. B.
Sommerfeld, u l. Śniadec­
kich 2. Tel. 3383 (23492

Cena w tej rubryce 1 wiersz 50 gr

1 pokojowe(
kuchnią. Brodzińskiego 14

2 pokojowe(
kuchnia. Nakieiska 149.

2X1 pokojowe(
12 zł. Śniadeckich 31-1 .

3, 2 i 1 pokojowe(
kuch., łazienką ,Sztaba",
Śniadeckich 63.

3 i 1 pokojowe:
kuchnia. Toruńska 1-5 .

Mieszkanie
5 pokojowe z wygodami
Sienkiewicza 18, komple­
tnie odremontowane wy­
najmie chrześcijanom go­
spodarz, tel. 37-65 tylk o

5-7 . 13839

Mieszkanie
3 pokojowe w nowym do­
mu, centr. ogrzewanie, do
wynajęcia. Wiadomość Ks.
Markwarta 20-1 lub tel.
3496, 23458

Uczciwa

pokojówka. Gdańska 51,
m. 5. (23503

Ekspedientka
potrzebna Poznańska 4.
Dem bus. 23502

SCPoszukuję
ubikacji na warsztat, podać
rozmiar i cenę. Oferty do
Dziennika Bydgoskiego pod
, Dzierżawca”. 23478

4 pekoję
słoneczne, frontowe, cen­
tralne ogrzewanie, dziel­
nica pierwszorzędna, wol­
ne. Telefon 21-75. 113835

Portierstwo

jednopokojowe kuchnią
bezdzietnym. Śniadeckich
13-t . 1885"

SCZHłDl
Pókój 23463

Zbożowy Rynek 10-2 ,

Pokój 23461

umeblowany utrzyma­
niem, bez 1 stycznia 39.
Ul. Podchorążych 32, m . 4.

Pokój
umeblowany wolny. Gar-
bary 30-5 . 23471

Próżny 23473
pokój. Kordeckiego 11/6.

Pokój
wynajmę. Nakieiska 15,
m. 10.______________

23453

Słoneczny (l3846
utrzymaniem, także przy­
jezdnym. Zduny 13—2.

Niekrepujęcy
pokój, łazienka oficerowi.
Telefon 3060. 23500

Pokój ~~~

umeblowany. Plac Po­
znański 5—2. (23504

POKOJU
POSZUKUJĄ

Klub
Sportowy poszukuje

wśródmieściu dużego pró­
żnego pokoju na sekre­
tariat z osobnym 'w-oj.
ściem. Oferty pod ,Klub”
do Dziennika Bydgoskie­
go. 23452

RÓŻNB

Masz

kłopot z wyborem gwiazd­
kowego upominku? Książka
zastąpi wszystkie upom inki.

Księgarnia Gieryna, Plac
Teatralny. 23475

Grafolog
jasnowidz. Król. Jadwigi
13-6 . (23416

Urzędnik 23464
samotny 34-letni oficer re­
zerwy, dysponujący go-
tówką I99t 0 oczekuje pro­
pozycji. , Partnerka” .

Hollywood 123
i Harem maski piękno;
Aktualności parysaie

'

dib, Słowackiego 1,
1059. Porady bezpłati

Strzyżenie
ostrowlosych fozter-
rterów systemem angiel­
skim. Telefon 3060, 123499

Komitet Wyborczy
do Kady Miejskiej, lista
Nr7OkręgIIi111.Za­
prasza W. P. na zebranie
orzedwyborcze, które od­
będzie się w czwartek,

dnia 16 bm. o godz 20
w sali p. Kowalskiego
przy ul. Wrocławskiej.

(13859)
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Tani - praktyczny prezent

ąwiazMewy
jak pończoszki — rękawi­

czki - garsonki - swe­
try - szale - bieliznę
męska, damska, dziecięca.

znajdzie każdy w firmie

Jintoni fusata
^ Gdańska 20 a. Gdańska 20 a.

r Z dniem 14 grudnia br. otwierampo gruntownym remoncie

Resiaurację
przy ul. Gdańskiej 168

Polecam dobrze pielęgnowane napoje ónladania, obia­
dy* kolacjo.

Znajomych i sympatyków zaprasza

13813) Gospodarz.

Dobrze zaprowadzona

fabryka likierów i octu
poszukuje dzielnego

zastępcy.
Panowie obeznani z tu­
tejszą klientelą, mogący
wykazać się dobrymi re­
zultatami, proszeni są o

zgłoszenie się do Dzien­
nika pod ,,Obrotny".

- 23211

Jim śmiętm
POLECAM

MĄKĘ
W najprzedniejszych gatunkach:

Suttanki - Koryntki - Migdały
Cytronat - Skórki pom arańczowe
Miód sztuczny i pszczelny oraz

wszelkie dodatki tio m im riasi
ORZECHY - PIERNIKI

we w ielkim wyborze.

WII%IA - LIKIERY

IGM.NOWAK
21001) Koronowo, Rynek 21, tei. 15

Poszukuje Sie m lap il podbudowęfabryki,
1500-2000 mtr.2 |llu u li możliwieprzytram­
waju. Potrzebny gaz, siła i woda. ( 13783

Łaskawe oferty do filii Dz. Bydg. ,,P lac'*.

Czytelników
prosimy uprzejmie przy zamówieniach oraz

zakupach jakoteż przy nadawaniu ofert na

ogłoszenia podane w naszem piśmie, powo­
ływać sięzawsze na ,,Dziennik Bydgoski"

^.JKąwa
\\lJgfll Z(xx^msia,
VA fiaźovux,

*B?CBEHRENDsCo
BYDGOSZCZ, UL. GDAMSKA 2 3.

Żona ucieszy się, gdy
jako prezent otrzyma
praktyczne 23479

naczynia kuchenne

z f-my M. Chyliński
ul. Śniadeckich nr 50.

Pracownia czapek
W. gwitalska, Niedźwiedzia
7-4 . (13679

Kawiarnia plac Teatralny 6

iCukiernia,,9uS?OI^ Telefon nr 30-68

urządza w czwartek dnia 15 grudnia br.

JSodziDuczolnij Mancewt
zespołu mistrzowskiego Cieślewicza

Początek progra mu o godz. 19,30. sote* Garderoba bezpłatna.

Olajtaniei kupisz
pierścionki, kolczyki, naszyjniki i inną
biżuterię. Zegarki, kryształy i t. d.

w znanej, solidnej firmie

H'. SKOńACZEWSKI
Badóo(zcz, CdaAsha 5. Teł.1826.

fi:? '-S

'Dają 6O% oszczędności zużycia prądu

Demonstcuie i sprzedaje
na dogodnych warunkach

Zakład Elektro -Techniczny

W. Tyborski
właśc. Wacław Tyborski I Józef Weyna

BYDGOSZCZ, ŚNIADECKICH 25
Telefon 35-15. 23151

b:i 1aa22525numSsSSm1u-55ametaSsSftuaas 5gfig

Od 1-go złotego
reperuję maszyny do szy­
cia wszelkich systemów
były starszy mechanik

Comp. Singer, przychodzi
wdom. Bydgoszcz, A . An­
toniewicz, Cieszkowskie­
go8-8. (23489

Uywany
chodniki, wyroby Kokosc-

we, ceraty, materiały me­
blowe, tanio. M. Szmolke

Bydgoszcz, Jezuicka 22,
teł. 1301. (5769

Lalki (225I6
wielki wybór, korpusy róż­
nej wielkości, zabawki du­
ży wybór, wózki. Tani Bazar

Stary Rynek, obok apteki

Pianina c16202

używane poleca korzystnie
Centralny Magazyn Pianin,
Poznań, Br. Pierackiego 11,
Bydgoszcz, Kozietu Iski ego 32

Futerały
do fajek, tytoniu, papie­
rośnice, skórzane, metalo­
we, kasetki, najtaniej

Rzanny 22863
Gdańska 25, Plac Teatral­
ny narożnik Frankego.

Tani Bazar 224 20

przyjmuje reperacje lalek.

Stary Rynek, obok apteki

hpnrtiu kinW nHkli:
APOLLO: ,,Tyran” oraz

nadprogram.
BAŁTYK: . N iezwycię­

żony Bill'* i nadprogr.
K A P I T O L ul.Marcinkowskiego 4.

Dziś i codziennie dwa

filmy: .Darmozjad” z

Wallace Beery i rCzar

Cyganerii” z Kiepurą
i Martą Eggerth.

KRISTAL: ,Pod żółtą
flagą'* z Albersem oraz

najnowszy Tygod. Pata.

LIDO: .Po wielkiej woj­
nie" i Tygodnik Pata,

MARYSIEŃKA: ,Dama
na dwa tygodnie” i Kro
n ika oraz Tygodnik Pata.

K
Dom

dwupiętrowy z ogródkiem
sprzedam , cena 55.000 zł.

Dr Felberbaum, Chrobrego
nr 19. 13785

Uczeń
stolarski potrzebny. Dwor­
cowa 32. 13947

Pokojowa (13848
potrzebna. Gdańska 20.

Ekspedientko
do artykułów męskich,
tylko z branży pezuku-
je od zaraz. Oferty pod
,A . P. 101” filia Dzienni­
ka Bydgoskiego. (13833

Fiyzjer
stałe potrzebny. Plac Po­
znański U. 23476

Słuiąca
Długa 68-6 . 23472

Młode
Scotchterrieri ma do od­
dania Maj. Kotomierz,
Bydgoszcz. 23429

Dom
4 mieszkaniowy, ogród, 2

morgi, cena 10 000, wpła­
ta podług ugody i wiele

większych — mniejszych
domów sprzeda ,Rekord”
Śniadeckich 31. 13842

Skórki
królicze popielate, fotel

nowy sprzedam. Gamma
5-3 . 13845

Meble 13834
dobrze utrzymane tanio

sprzedam. Pomorska 31/1.

Sprzedam
wózek z lalką, gramofon
i łóżeczko żelazne. Zmudz-
ka8,m.4. 23454

Karakuły
dobrym stanie korzystnie
sprzedam . Izbicka, Sło­
wackiego 1tel. 1059. 123442

Radio 13837
40 zł. Warszawska 11—1,

Pianino

krzyżowe, używane sprze­
dam bardzo tanio. Krasze­
wskiego 10 (Okolę). (23477

CS2Z1
Dzielnego

młynarza z kaucją poszu­
kuje Młyn Parowy Son-

nenberg, Nowa WieśWiel­
ka. 13844

Cwikiera

maszynowego poszukuje
od zaraz Fabryka obu
wia Minerwa, Chrobrego
nr 11. 13838

Posada
inkasenta, m ożliwie szo­
fer młodszy, złożeniem
gotówki 700, pensja 140
wolna. Odpowiedź zna­
czek. Zgłoszenia Nowak,
Poznań. Focha 15. (23444

zer drzwiami

Ogłoszenia w ,,D z i e n n i k u Bydgoskim.** szeroko otwierają kupcom
i przemysłowcom wrota do prawdziwie ,,Z ł ot ej Niedzieli'*.

Jest to dzień decydujący w obrotach i dlatego zwracamy
PP. Kupcom uwagę na

NASZ NUMER który ukaże się na dzień 18 grudnia

Posługa
starsza zaufana na przed­
południe, dobre wyna­
grodzenie. Zgłoszenie No­
wy Rynek 6, m. 3. (23456

Szklarze-aparaciarze
potrzebni. Zgłoszenia No-

waczyński, Świętojańska
nr 21, wtorek 12—4. (23338

Potrzebna (23287
od1.I.39.kucharka z

praktyką hotelową. Ofer­
ty pod rU.Ch.” Dziennik.

Poszukuje
młódej dziewczyny do

prac domowych. Toruń­
ska18,m.3 (23470

Dziewczyna
młodsza potrzebna. Plac

Weyssenhoffa 3—1. 113860

Kelner

garmażer młody, przystoj­
ny, z kaucją do baru po­
trzebny zaraz. Zgłoszenia
Toruń, Mostowa 40. (23482

ft nauk, )j

Udzielam

lekcji gry na fortepianie
przygotowuję do Konser­
watorium. Przychodzę w

dom. Bielawki, Cicha 7,
m. 8. (21186

Udzielam 13832

niemieckiego Gamma 7-5

Wyuczy
dobrego gotowania Restau­
racja Ziemiańska, Dwor­
cowa 24. (13855

-------------------------------------------------------

'

i ---------------

Zapiszcie sie
'

na zatwierdzone przez władze szkolne

huftsr
księgowości, stenografii, pisania na

maszynie i niemieckiego

W. Kaoturkiewicz zaprzysiężony znawca księgowości
Konarskiego 9, parter. T elef. 36 -30 (20329

POMYŁKA.

- Zauważyłem, że pan płakał, kiedy
m oja córka śpiewała włoskie piosenki. Czy
pan jest Włochem?

— Nie, ale profesorem śpiewu.

Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20zł
na dalszych stronach 1,00 zł. za m ilim . 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20 V0 zniżki,
Większe ogłoszenia zamieszczone wśród drobnych, 50% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu.

Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20% drożej.
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy,

________

Konto czekowe: P. K . O . 203713 Poznań.
_____________________________________________________

Wydawca nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. - Odpowiedzialni redaktorzy: za politykę wewnętrzną i społeczną: Zygmunt Felczak; politykę
zagraniczną i gospodarczą: mgr Stanisław Strąbski; dział literacki i felieton: Henryk Kuminek; wiadomości z Wielkopolski i Pomorza i dział sportowy: Józef Kołodziejczyk; kronikę
lokalną - Aleksander Kiedrowski; dział kobiecy i ,,Światek dziecięcy: Janina Hernetówna; rozmaitości, wiadomości z kraju i ze świata: Edmund Klessa; programy, zagadnienia radiowe
i wiadomości ze Wschodu: Wincenty Sławiński; dział rolniczo-ogrodniczy: Dyonizy Wesołek. Ogłoszenia i reklamy: Władysław Zewicki. Zarządzający drukarnią: Ignacy Balwiński

Za wiadomości z Gdyni: Zofia Zelska-Mrozowieka w Gdyni; za kronikę toruńską: Roman Kobierski w Toruniu.


